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Inż ADOLFA ZIOLKOWSK; F:� 
Ampułek „Polfa" w Bolesławcu, 

iechnlczn��h, Inż, BOGUSI.A WA
O

W ��Y�!� 
zastępcy do spraw 

Sledzfel1smy przy „okrągłym stole" I 
Je pt;>dnosllem pióro by zano t ad pop jaJąo „marago", Co chwf 
Ich sporo. Zanim Jednak 

ow Jakąś myiśl, liczbę, A było 
„blo,ra.ficznych•� zakładu.

p
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atąple do tzw, rzeczy, parQ danych 

P 
RZEMYSl. farmaceutyczny 
przeżywa w Polsce ren�ane, 
\Vła.§clwle dopiero po  drugiej 

wojnie światowej po�zęllśmy sta-
wia6 jego zręby, I . trzeba przyznać 
.. • • dużym powodzeniem. Dziś 
przemysł ten należy do poważniej„ 
szych w kraju, ,.Poiła,'' szybko 
I konsekwentnie zdobywa za.granicz 
ne rynki zbytu. Po,lskie leki nie 
ustępuJI\ a w wielu przypadkach 
przewy:tszają za.granlc�ne (stąd o-
1raniczenle skupu leków zagranicz­
nych), Eksi,ortujemy ich stosunko­
wo dużo, 

Jedną z podstawowych przeszkód 
uniemÓżliwiających szybszy rozwój 
�aceutyki, a szczególnie eks­
portu, ·był niedostatek szkła tzw. 
neutralnego, Po uruchomieniu za- ' 
kładu ampułek w Bolesławcu -
szczęściem nie udało się patrio• 
tom z , Krosna zlokalizować go na 
taintejszym terenie - szkło spro­
wadzaliśmy z importu. z cza�em 
jednak przy hucie szkła w Polan-
.ce 1k. .Krosna roz:.budowano jeden 
z działów p rodukcji sz.k.la neutral­
nego I ciągarnię rur szklanych. 
Optymistom wydawało się że z o­
panowaniem trudnej 

1

skądi.nąd 
technologii produkcji nie będzie 
kłopotów - bo przecież załoga pd­
lanki ma duże doświadczenie a I 
tradycje też coś -znaczą. Zycie za­
dało kłam tym twierdzeniom. Szkło 
z Polanki, jakkolwiek dobre, n ie  
jest jeszcze bardzo dobre. A o ta­
kie właśnie chodzi. N a takie cią­
gle Jeszcze czeka nasza farmacja. 
Ponadto Polanka nie obtapia koó­
ców rur szklanych, co powoduje 
znaczne straty surowca już przy 
produkcji ampułek l fiolek (ol,. 
2.0 proc.), 

W ' ostatnich „ kilku miesiącach 
huta w Polance przeżywa kłopoty 
techniczne - uruchamianie j ednej 
wanny I przekazywanie do remon­
tu drugiej. Odczul to ua sobie 
bardzo wyraźnie· zakład w Bole­
slawou, któremu Polanka dostarcza 
rury do produkcji. Zaległości w 
dostawach za pierwsze półro<'ze 
1965 r. wyposzą 325 ton. Niedobór 
ten pokrywany był z zapasów u­
biegłorocznych. Dzięki ' temu udało 
się zapobiec perturbacjom w pro­
dukcjL Zjawiły się one w lipcu. 
Dostawy 2-3 toń dziennie nie po­
krywały rzeczywistych potrzeb za­
kładu. Notowano częste postoje 
automatów. El.obotnicv oracowali 2 

godziny; następne dwie czekali na surowiec, Wt;tosiło to oczywiście elemen� demoralizacji, osłabiało dyscyplinę pracy, zmniejszało wy­dajność, Rada w radę postanowio­no udzielić urlopu wypoczynkowe­
go 113 pracownikom, a okolicznoś­ciowego - 48. Wyłączenie z pro­dukc?i tej grupy pracowników po­
zwoli na  zgromadzenie zapasów 
surowca i bar�ej rytmiczną pra­cę w sierpniu. Zwlasz.cza, że Po­
lanka zapowiada zwiększone dosta-wy. 

Obecnie toczy sfę spór o wyso­
kość kar. ,,Ampułki" domagają się 
·od Polanki ponad 700 tys. zł, za 
niewywiązanie się z dostaw su� rowców, 

Dodać trzeba, te do planu lip­
cowego brakuje zakładowi. 2.750 
tys, sztuk fiohik I ampułek. Na 
ezczęście, przemysł farmaceutyczny 
nie odczuj� tego niedoboru, albo·, 
wiem zakład w Bolesławcu posia­
dał dość dtiże zapasy. Dzięki temu 
dostawy nie zostały przerwane,• P O PREMIERZE ,,HALKI• 

jeden z melomanów miał po­
Wiedzieć do Moniuszki: ,,gdy-

by pan dal Halce krowę w I ak­
cie, nie byłoby tej tragedii". 

W przypadku zakładu w Bole­
slaw-:u nie byłoby problemu, gdy­
by nie sprawy, na których chcę 
:z,a,trzymać uwagę łaskawego czytel­
nika. Wedle uzyskanych informacji 
przemysł farmaceutyczny ponosi 
rocznie 120 mln zł strat wynikają­
cych ze zlej jakości ampułek. 

I tu jest pies pogrzebany. 
Zjednoczone Huty Szkła w Kro­

śnie nale;ż.ą do Ministerstwa Bu­
downictwa I PMB. Przemysł far­
maceutyczny oraz „Ampułczarnia" 
w Bóleslawcu - do Ministerstwa 
Chemli. Tu w Istocie rzeczy tkwi 
k lucz do rozwiązania zagadki. Re­
sor.t budownictwa nie dyspoi,uje 
ponoć dostateczną Ilością dewiz. 
B3'ć może dlatego stosunkowo po-· 
woli modernizuje hutnictwo szkła. 
Urządzenia pr<1cujące w Polance, 
są przestarzałe, Sprowadzamy • je  
z ZSRR, który z kolei Importuje 
podobne urządzenia do ciągnienia 
rur z... Anglii, Rury ciągnione są 
PO:Łlomo, w wyniku czego w jed­
nym miejscu rura ma ściankę gru­
bszą (prawo grawitacji) .  To zaś u­
trudnia w pewnym stooniu formo­
wanie ampułek. 

Do tego tr?.eb,a doda� nifszą od 
wymaganej jakość S'Zkla. Te dwa 
czynniki powodują , z jednej strony 
pękanie ampułek przy napełnianiu 
łeb lekami (stąd te duże straty) 

• 
• • • •. Jl, .. .. ... .. .. . . .  , • •  ·-• 

i odrzucanie leku z uwagi na za­
pylenia ampułek (z'anieczyszcŻenia, 
4:tóre wchodzą w związki z Jeka• 

(Dokończenie na str. 5) 
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• Su pe-rkontrola 
w Zak� adach 

M ięsnycb 

W U.BIEGLYM tygodniu w Za­
kładach Mięsnych w Legnicy 

�. inspektorzy Głównego Inspek-
toTatu Standaryzacji przy M ini· 
sterst wie Handlu Zagranlcznęgo 
przeprowadzili tzw. superkontrol�­
zakwestionowanych parti'i mięsa 
przeznaczonego na eksport. Kon­
trola ta była wyni k.iem odwoła• 
nia się zakładu do G I S  od decy­
zji o ··wstrzymaniu kliku partii szy­
nek przez inspektoró� Centralnego 
Inspektoratu Standaryzacji, !ni. Inż. 
L. Dziko,vskiego I W. Klelczew­
klego, Kierownictwo zakładu u­
ważaio. że decyzja tych inspek• 
torów była -'krzywdząca. 

27 lipca br. • inspektorzy �IS 
w osobach ,  inż. Inż. Bogdana Cy­
gańskiego I Kazimierza Kielczyka, 
przy udziale inż. W. Szczepu!:, 

• • 

sr erpnia 1965  roku Cena 1 .50 zł 

I , . 
prze�z o�c• 

(CIS) dokonali ,,,losowej" kontroli 
konserw. Zan im jednak powiemy 
o jej wynikach, kilka uwag natu• 
ry ogólnej. 

Sl'Ail FAKTYCZNY 

Z 
AKLADY MIĘSNE w Leg­
nicy należą do średniej wiei• 
kośct. Produkcję na eksport 

rozpoczęły dwa I poi roku temu. 
W µbiegłym roku wyeksportowały 
430 ton szynek I 600 ton konserw 
(szynki niielone). W roku bieżą­
cym eksport StZynek ,wzrasta (Io 
900 ton, a.. seynek mielonych po­
został na tym Śamym poziomie .. 
W obu przypadkach produkcja· o­
parta jest na techno)ogil (paten·' 
cie) duńskiej. Szynki z Legnicy 
wedru,lą na rynki USA, Anglii I 

1 NRF. Ponadto przedmiotem eks­
pot"tu są : gulasz angielski (Anglia), 
tzw. półtusze (ZSRR, Hiszpania, 
Portugalia) oraz poqroby wi(}p1�Lo­
we i wołowe (Francja, S�ajl'aria). 

Oczyy.,iście szynlti są prod u kej ei 
• .,koronną". 

W roku bieżącym 85 proc. wy• 
rabów mięsnych (bez wedl in) prze­
znaczono n"' "ksoort. N atomiast 

wskainik zatrzyml;lń (,,9drzlltów") 
ustalono na poziomie 15 proc. W 

kwartale zatrzymania wynosiły 
przeciętnie 5-6 proc. (s7.ynki); na­
tomiast w li kwartale wzrosły do 
15-20 proc. Srednia ia P,Qlrocze 
kształtuje się , poniżej planowanego 
wskaźnika zatnzymań, W od.uie-

(Dokońc.zenlc na stt'. 5) 

Draka w jrodko 
P RETE:.KST BYl'... Zresztą, jak 

zawsze, musiał być. Ktoś 
szepną! ,.z d a ł  o b y  s I ę ... ", 

ktoś inny „z a r  z ą d z  t ł", Te pięć 
głębszych wypitych w ,;Barburce" 
stanowiło prelud ium. Potem była 
kawiarnia. Poprawili l ikierem, czy 
czymś takim. W sumie „na łebka" 
wypadło litr „z hakiem ". 

- Ile . było wszystk iego? Nie 
Wiem, pijany bylem - to w zasa­
dzie wszystko, co będzie miał na 
swoje usprawiedliwienie Jan K., 
miody wiertarz. 

Kto z.acząl pierwszy? 'Trudno u­
stalić, Każdy . wypił po litroszczaku. 
To tu- taka moda 

- Więc dałem mu „w czapę". 
Niech nie podsk akuj e. Taką już 
mam naturę. Wypiję, to muszę ko­
muś dać w „czapę". Co ja na to 
Poradzę? 

- Przestać pić? Latwo powie­
dzieć. Może panowie potrafią, ja  
nie, Taka natura . .. - usprawiedli­
wia się mlcxiy ładowacz Jan K. 

Drzwi były zam knię te ' to fakt. 
Przecież nie mó'jVię tn'aczej. Co • 
Prawda, to prawda. Ale ja  musla­
łem tam weJ' ść Po co? Trudno to 
t 

• • eraz SC'½le przyp0mnieć. z półtora 
litra „czystrj" się miało w głowie. 
No ·1 ta pamięć ... Zdaje się · spadła 
lampa, z.bi la się żarówka, a i drzwi 
do kawiarni ustąpiły. N ie  m a  c;o, Si lny jestem. To już tak od mło­
dych lat... 

- Co było l!lalej ? Przecież wiecie. 
Przyjechała milicja - tłumaczy 
Pracownlk DPBEi P, Franciszek S. 

K RÓi'KO PO PÓLNOCY wto• 
C'ZYł się do hotelu. Nie teg•>, 
w którym mieszka. Albo to 

:ie, PO co? Pijany by! przecież. 
""�tzu,m.. �-,,J,c,= =....i,;.,,,,, 

spojrzał w stron� I pustej klatki 
schodowej. 

- Jest tu kto mocny?! - krzy­
czał. 

Ludzie dawno już byli pogrążeni 
we sme. Jutro rano zielony auto­
bus zawiezie ich na szyby - roz­
poezn!e się kolejny dzień pracy. 

- Tchórze, taka wasza ... Jest kto 
mocny?! - niecierpi iwi się miody 
ładowacz, Jan K. 

Zaraz obok klatki są drzwi. Jed­
ne, drugie, piąte. Za tymi drzwia­
mi m ies1Jrnją górnicy. Ci spod 108 
wrócili dwie godziny - temu z szych­
ty . •  Śr, ią. 

- Otworzyć, bo rozwalę! grozi 
K. 

Po chwili drzwi wylatują wraz 
k . N /  . 

z fu tryną I hu iem. a nogi po-
stawieni zostają wszyscy mieszkań­
cy_ hofotu. 

- Nic nle pamiętam, pijany by­
łem - prywie Jan K.  

Podobnych spraw mających miej· 
sce w hoteiach polkowickich mo· 
glibyśmy, niestety, wymienić wie­
cej . lnteresują nas jednak nie przy­
kłady a problem. 

W TYCH dniach samorząd robc,t­
ni czy hoteli polkowickich wy­
stosował do Wydziału Spraw 

Wewnętrznych przy lubińskiej ra­
dzie petyc'ję - z prośbą o wprowa­
dzenie na terenie Polkowic przy• 
spieszonego trybu załatwiania spraw 
chul�gańskich. 

Do petycji tej przyłączyła się 
również Komenda MO. 

- Nasl funl,cjonariusze mają w 
Polkow icach pel�e ręce roboty. 
Praktycznie nie ma tam spokt,jne­
go dnia - powiedział zastępca k?· 
mendanta pow��towe.i::o MO, oor. 
1\dichaleii. 

Dziewięćdziesiąt procent spraw 
chuligańskich ma miejsce 'w hote­
lach robotniczych. Przeważnie w 
Polkowi0ach - notowałem wypo­
wiedl kierownika Wydziału Spraw 
Wewnętrznych przy Prez.. PRN, 
Mariana Stoika. 

Najniższa kara za wyb.y'd 
chul igańskie to 900 złotych, Pod 
tym względem nie pobłażamy nie· 
spokojnym charakterom - mówił 
przewodniczący lubi ńsl�iego kole­
gium, Zdzisław Regulanty. 

A przyczyny ? 
• Ja wiem; , może nuda? N i edostn- • 

tek rozrywek kurturalnych? Ale, 
r:zy tylko? 

Polkowice wieś . leżąca gdzieś z 
dala od Lu,bina, przeżywają burz­
liwy rozwój. Gospodarczy awans, 
kt<')ry te nieznaną uprzednio wieś 
ma przeksztalcić w duże miasto, 
spory ośrodek przemysłowy. Zje· 
cha l i  tu · ]udzie zewsząd. Zamie­
szkali w nowó wzn iesionych hote· 
lach. Z dala od rodzin .  domnw, 
Po pracy . ·niewiele . można . im' za­
oferować, Do wyboru praktyezn•e 
pozostaje ,Barburka" I kawiarn ia. 
To tu odbywają s ię wszystkie pre­
ludia nocnych drak I rozró':<ek ,  któ 
rych finałem jest gmach lubiń­
skiego prezydium - siedziba kole­
gium karno-administracyjnego. 

S PORO .LUDZI przyjechało tu 
pracować; chcą żyć bezpiecz­
nie I spokojnie, Niestety, wie-

lu orzywipzlo tu ze sobą , nawyk 
polskiej • wsi. Ludowych zabaw ! 
góralskich wesel. Stopień „ważno­

ści" chcą ustalić posługując się 
prawem pięści, ilością awantur I 
drak. Usiłuje im w tym przeszko• 
dzić milicja i kolegium. · N iewiele 
ł.Q łednak oornaira. Cbo.ć np, MO 

wprowadziła ·  do · Poll�owlc Już pię-, 
ciu • funkcjona•riuszy (jeszcze nie­
dawno było lch tylko dwóch). 

w· ubiegłym roku w powiecie 
lubińskim kolegium karno-admil'li­
stracyjne: jako jedyne na Dolnym 
Ślilsku rozpatrywało sprawy chuli-
1:'.ańsl, ie  w tak zwanym trybie przy­
;pieszonym, O wprowadzenie , tego 
trybu na swój ,teren z,abiegalY,, jak 
pami�tamy, władze powiatowe, za­
niepokojone licznymi chuligańskimi 
wybrykami. 

Metoda ta zdała egzamin. Okaza­
ła się skuteczną brol'lią na wszel­
kiego au toramen�u rozrabiaczy. M y­
�lę więc, że przeewcześnie chyba 
zan i echano jej,  że chyba zbyt po­
chopnie powr(,cono do starych me­
tod Tym bardziej, że ze ,;tatystyk 

prowadzonych przez wydział spraw 
wewnętrznych lubińskiej rady ja­
sno wyn ika, iż · ilość wybrykńw 
chul igańskich niepokojąco tu · wzra­
sta. 

O Ile w pierws-i:ym półroczu li­
biegłego roku notowaliśmy 236 
spraw chuligańskich ,  to w takim 
samym okresie tego roku było ich 
aż 300 ! Stanowi to 50 proc. wszyst­
ki<'h spraw jakie wpłynęły do ko-• 
legium. 

W TEJ SYTUACJI  Iubi1i skie ko­
legium post.anowil'o wszystkie 
sprawy chu1 iga1iskie rozpa­

trywać w terenie, na miejscu wy­
kroczeń. Wydaje  się jednak, że są 
to tylko półśrodki. Trzeba chyba 
znów sięgnąć po przyspieszol'ly 
tryb. z myślą o dobrej ,opinii, ja­
ka towarzyszy' od początku tej 
wielkiej i nw�stycji dla dobra 
ludzi ,  którzy ch<'ą I mają prawo 
mi•eszkać tu I żyć sp11kojnie. 

ROMUALD NADER 

Mimn· fatalnego l.t> ł" pobut n n.d m.orzem miewa swe uro'd. 
�ot. ,T. Drn:n.k:01.pski 
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LIPCA do drzwi naszej redak­
cji zapukał ob. Jan Liplóskl 

z Bieniowie i 0powiedzbl nnst(,-
pująC'ą historię: 

Jest wtnścicielem telewizora, 

tych drzwi. Pytali wreszcie, jak 
długo można rohić z tata -wariata 

Tłumaczenia prac '.lwników ZUR T 
były' ciągle te saine: że „ rn mało 
pracowników", że „brak c·u1ści za­
miennych", że „dysponu1,i  tylko 
j ednym samochodem'· i że .,nawet 
ten -jedyny wóz ocldany zt,·stal do 

I 

remol'\tU J nie wiadomo, kiedy 
będzie „na chodzie'\ 

20 lipca kierownik postawił wre­
szcie sprawę ostro. - Naprawimy 
- powiedział - ale ni ec.h . pun mm 
przywiezie do n,1s swój telewizor. 
Na pytanie klien ta, kto zwróci mu 
koszt prżewozu, padła odpowiedź : 

który zepsuł się w połowie czerw­
ca. Awarię niezwłocznie zgłosił w 
legnickim ZURT-cie i zgoome z 
daną mu obietnic'\ uinte czeka! na 
przyjazd montera, który aparat na­
pray.ri na miejscu, lub w razie po­
trzeby, przywiezie do punktu na­
praw w Legnicy przy ul. Hosen­
bergów 29. ł,ililej wizyty doczekał 
się ·ob. . Lipiński • po dziesięciu 
'dniach" oćzekiWani a.· Po dok�naniu 
dokładnych oględżin aparatu, mon­
terzy oświadczyli, 1ż ·,,wysiadt trans­
forn:.ator", ale p :miewai tak:Jwego, 
ze sobą nie pr<Zywieźli, trzeba bę­
dzie telewizor prz�wi'eźć do Lel!i­
nicy. Dodali jednak, iż te'go dnia 
do Legnicy jęszcze 'nie wracają, 
wobec czego nie opłaca im·  się wo­
zić z soból ciężkiego a para tu. 

l60ZNA 

• ;,.Ęupiiam 10 dkg 
kie'l:b,asy w sklepie 
mię'mym MHD nr 
8-71, tp rzy ut. Wro-

można tak be,1car• 
nie okradać kiien• 

tó-W ?H 

ł na dworcu w Leg­
ł. nicy czynna była 

tylko jedna kasa 
sprzedająca bilety 
dla osób cywilnych 
l Jedna dla osób 
wojskowych. Pozo­
stałe kasy były 
niecz1,11ne choć w 
tasiemcowej Twlej­
ce stało kilkadzie­
siąt @sób. 

Minęłd sześć tygodni zabziwy w 

obiecanki-cac.anki. fvlalżonkowie Li­
pińscy co ki lka d ni · razem, lub na 
zmianę, przyjeżdżalj do Legni'cy i 
p rzypominali k ierownikowi war.; 

sztatu napraw, że czas leci, a tele­
wizor wciąż !!toi bezczynnie. Tłu­
maczyli, że tracą c-z�s i ptrniądze 
na wyjaedy do I.egnicy, że boją 
się na dłużej wychodzić z d,mu 7 
obawy, by kilka razy zapowiad?.ni 
monterzy nie pukali do zamknię-

cławskiej pls:ze 
Czytelniczka i 
;i:au ważylam przy 
tym, że waga 
uchy/na wskazuje 
1 dkg na moją 
niekorzyśc. E.ks-
pedtentka waży wę­
dli11ę na ,:użvm ka­
wałku q,ru1,c,1•J pa­
piert1 ,pakornego, 
który 1Ważv dokład­
nie 1 dkg. I tarc 
zapłaciłam za 10 
dkq a otrzymałam 
8 dkg kiełbasy. Czy 

Można dro;;a Czy­
ttzlniczko, gd1,.ż dy­
rekcja MHLJ Spo­
żywcze zatrudnlla 
w tym skl�pie za­
łogę „okrawaczy" z 
ulicy Clwjnow.,kle.i .  
Tam okratv1Lll k1ien 
tów z mięsa pr-ty 
pomocy nuza. a tu, 
na Wrodawslciej, 
okradają z kiełbasy 
za pomocą wagi i 
papieru. 

Podobne falc1itJ 
zda1·za,ją się często 
- i to zwłaszcza w 
dniach, gdy ruch 
na dworcu Jest 
�zczególnie nastio­
ny. ATRAPY 

Dlaczego? 
W n1edzie1e d11ia 

11 lipca o guĆLz. 6.55 Grant. 

Za mało, . czy za 
We wczesnych 'godzinach r1;1nnych 

'W sklepach mleczarskfch i ogólho­
spożywcz.ych prowadzących sprzed·aż 
mleka - kolejki. Gospody-ni e  wcześ­
nie wychodzą• z . domów po mlelrn, 
, ,bo później nte będzie". a j eśli na­
wet będzie, ,.może się j uż ni� prze­
gotować", 

Czy to znaczy, że mleka j es•t za 
mało? Chyba nle, skoro 50 proc. 
dziennych dostaw Rajonowa Sp0ł­
dzielnia Mleczar,ka przeknuje Łód:>:­
kim Zakładom Włókien Sztucznych 
j a ko surowiec do wyrobu kazeiny 
włókienniczej. Ale wobec tego, skąd: 
te poranne ko.Jej,ki w • sklepach? 
Częściowo . dlatego, , że rano mlel�:> 
jest · na pgól najpotrzebni�sze; że 
później może go nie' być, "że k\vaś• 
nieje. 

Jednakże, skoro jest go za· dużo, 
• ·powinno być zawsze, o . k a·żdej Pv7 
. rze dnia, Tal$:., . a le musi,doby byc 

o<lpowiednio przechowy•,Vane, by nie 
traciło swych odżywczych i sma­
kowych wartości. To samo dotyczy 
również przetworów i napoj ów· 
mlecznych - kefiru, jo�urtu, s?am­
pana z serwatlci � których sprze­
daż u nas  • , .nie idzie" z tych sa­
mych względów.· 

Jogurt wycofa110 ?. produkcj1 zu­
]lełnle, a zopa trzebowan ie na po-zo­
stale napoj e jest znikome w sto­
sunku do możl iwośc i  , produkcyjnych 
Rej onowej Spółdzielni Mlec.zars lci ej. 

Więc, pies j est _pogrzeb�nv:  a )  w 
loctówlrnch, których w sklepach z 
nabia łem j est za .maio, b) w braku 
większej ilości branżowych sklepów 

Hronilia fflilicyjna 
W SAMO POŁUDNIE 

'Wszystko· stało · śię -nagle w samo .południe 23 llpca. 9-tetnla , HELENKA 
AUGUSTYl:'f bawiła się przed d·omem we. wsi Kuchlice. W pewnym mo­
mencie nieoczekiwanie wybiegła na 'jezdnię - pro.sto pod kola pędzą_cego 
motooykla. Na skutek c.tęiklcll _obr,1żeń , ciała zmarła w .s�pitalu ch1rur� 
glc,znym w Legni cy, 

• • NIE WYPRZEDZIŁ POCIĄGU 
Otiarą tego tragicznego wypadku Jest 66• letnl -starzec, miesz!{aniec Barto­

szyc, STEFAN PUNDEK. 24. VI{. pasł on k,rowę na łące za torem koJejowym. 
Kllka m inut po godz. 20, gdy pociąg osobowy nr 44034, jadący z Jawora do 
Legnicy, zbliżał s ię  , d o  niestrzeżonego w tym miejscu wrzejat_du - staru­
szek ki jem i krzykiem starał się orzepedz1ć przez tory ogłupiałą h ałasem 
pędzącego poc•lągu krowę. W ostatnim momencie  zwier�ę Jednym sko­
kiem przesadziło szyny i pobiegło dalej. Jegg właśclclel nie zd ązył jednak 
już odskoczyć na  bok. • ' . 

fotrącony zderzakiem lokomotywY upadł . na . tor-y, dozn_aj�c, _k i lkakrot­
nego p-ęk.nięc,.ia cza"5zki i ciężkiego _potłuczenia c,1ała. P,zew1ez10ny do szpi-
tala W· Legnicy - zma,I. 

JESZCZE DWIE OFIARY KĄPI'ELI 
22 Lipca na stawie liodowlanym w. Warmą.towlcach jeden z początlmJ'.I· 

cych wioślarzy.amatorów. �wałtownle przechylił łódkę, chcąc pochwyc,1ć 
szybko O<lplywaJące wiosło. któr"o? wypadło mu z. ręki. 

Czworo młodych ludzt; · HHetnla GENOWEFA WASIK, 111-letnia HELE­
NA Z IEMLICK

.
A oraz dwaj 18-letnl chłopcy - wpa_dlo do wody. Dziew­

częta nle umiały pływać. Nle udało się tch uratować. Utonę!? w/zamu: 
!onej wodzie. Jeden z chłopców, ogarnięty przerażeniem, uc:iekł; drugi 
zaś, półprzytomny pozosta1 nad brzegiem stawu. ,. , 

-Wobec ocalałych nie zastosowano sankcji karnyeh. Lekkomyślni byLI 
wszyscy. 

. BUTY NIE .B,YŁY Z B.A JKI 
29 lipca w tt1 Kom'1sa1Hao,le Mq zgłqsi,ła �Je zaplaka•na . WALERIA STER• 

NEL ośwladczaJą"!, _ źe, z jej nie ·zam�nlę_tt;go mleszkan�a prz:y ul. Ga.Jiń• 
skiego ukracizlom, nowe -półbuty ·wartości 350 zi. Podejrzenie padło na 
ROMA.NA GILEWSKIEGO z Rogotnlka. Przypuszczano. iż podejrzany bę• 
dzie wracać d o  domu jednym z oopoludniowych autobusów. 

Skradzione bu�y nie były owym! bajecznymi �led mlomUowym!, wobec 
czego złodziej .zdątył dojść t:ylko do ul. Mariackiej ; po czym, jut w t�• 
warzystwie milicjanta poszedł w stron_ę komisariatu przy ul. Kościuszki. 

ZŁODZIEJ - MUZ'YKANT 
Podobnie nie miał też sz�zęścla Inny amator cudzej własności - TA• 

DEUSZ KORCZYŃSKI, który 29 lipca, sprytnie,. ale nie na długo, przy• 
wlaszczy1 sobie instrumenty muzyczne wartości 6.500 zł. należące do jed­
nego z obywateli radzieckich. 
• · . NIEWYPAŁY NADAL GROŻĄ SMIERCIĄ 1 

26 lipca dzlesięcioletnl BOGD A I)I  żUDI_łOWSKI. z zaciekawieniem przy­
glądał s· ię metalowem1;1 . przed miotowi, ktory zryalazł w zapuszczonym ogro• 
nzi�. Pchany ciekawoscią, co tez tam Jest w srodku, zaczął go rozkręcać. 
Nastąpił wybuch. • .  

. Ciężko rannego w nogę m alca przewieziono <!Io szpitala. Miał on I tak 
szczęście, że swei ciekawości 1; 1e  przeplacll �;i,;cie�, !_ub cięższym kalec-

mleczarskich, takich jaki mamy w 
Rynku, c) w lęku k ierowników skle­
pów przed zamawianiem wiekszej 
Hości mlek� wó1:Jec braku możliwo­
ści zabezpiec-zenia go przed kwaś­
n ien iem. Bo za na-dmiar mleka, któ­
rego nie uda się im sprzedać, jako  
zsiadłe - p ' 1ką z własnej kieszeni. 

Co więc z tego, że. dos tawca, RSM, 
chce płacić 5 proc. premii o<! sumy 
miesięcznego utargu za mleko, sko­
ro PSS i MHD, nie sa w stan ie  
wyposażyć sklepów w urządzenia 
chłodnicze i zabezpieczające przed 
Infekcją. 

Na ogól w sklepach ogól'nospo­
żywczy<"h prowal!zących 1 a kże sp•rz..:­
daż. nabiału, nie ma miejsca na od­
powiedn ie  ekspono,wanie tych a rty­
k u >ów w szerszej skali. 

Ma więc racj ę dyrektqr techniczny 
RSM, ob. I<rawczyk, gdy mówi : 

- Mamy za dużo punktów sprze­
daży mleka. z j ednej strony w 
obecnych warunkach, gdy wlad,ce 
miejskie · nie pottl:lfia · zorganiz,ować 
- gdzie • indziej dawno j uż wpro�va­
dzonej - sprzedaży mle,lca z dosta­
wą do domu - to dobrze, bo lu­
d•ziom ze,w'sząd blisko po mleko. 

- Z drngiej • stl'óny, - i1e, bo gdy­
by tych punktów b;>:ło mniej, lu-cizie 
mieliby' siuszny· ·powć<i do narzeka­
nia i wtedy, w!adzę chcąc nie chcl.lc, 
musiałyby sprzedaż z dostawą do 
domu u-znać za konieczną. 

Taki zaś obrót sprawy ogromn!ł 
c-zęść legniczan pr2yjęlaby na pew­
no z zado,wolenlem, 

A. J, 

O wanda-lach 
P 

lS ĄLtSMY niedawno o bez­
myśinym niszczeniu kwiatów i 
zieleńców miejskich zarówn J 

, przez dzieci, jak I łudzi rl•>· 
rosl:vch. Dziś kolej przyszła na  tych, 
którzy dla . głupiej zabawy rozbie­
rają cale oclcłnkl nawierzchni ulic 
z kostki kamiennej, 111iszc·zą, lub <lo 
rzeki wyrzucają zbiorniki na śmlcti, 
tłuką uliczne lampy. 

Oto jeden z przykładów takiel 
zabawy: Wieczorem 21 lipca, w par­
ku spotkali si() koledzy: Ryszard 
Konopka z ul. Oświęcimskiej, Zbi<;• 
niew Wlec.llorek z Traugutta I ·  Ta­
deusz f<'eit z Roosevelta. Po cbwlll 
rounowy wszy�cy jednomyślnie 
.stwierdzlll, te nudno · jakoś na !wie­
cie i, ż'e,; warto by trochę poroz• 
r,i.blać. 

Wieczorek zaproponował na poe1.=1-
tek „wypitkę". Zwierzył się. że na 
swoim podwór!m ukrył dw'e butel­
ki wina. Z wyszukaniem miejsca na 
ucztę nie było kłopotu, ponieważ, 
korzystając z nieobecności rodziców, 
Konopka zaprosi! przyjaciół do sie­
bie. 

- No, przecież nie my! 
Zdziwiliśmy si(:. Aparat teJewl- • 

zyjny ob. Lipińslł--iego ma b•; ć na• 
prawiony w ( kresie gwarancji, w0-
bec czego transp:>rt do warsztatu 
i z warsztatu należy do świętych 
obowiązków ZURT-1 1 .  

Pod koniec lipca· udaliśmy się na 
ul. Rosenb2rgów 29 0sobiście, acz­
kolwiek incognito. Stanęliśmy w 
długiej kolejce in &eresantów dzie­
lących się między scb-ą uwagami 
na temat pracy lakladu. Nie były 
to, niestety, uwagi i:·ochlel:me. Za­
notowali.�my j e. 

Najczęściej padaj ącymi larzuta­
mi były: niedotrzymywane termi­
ny, niesolidność wykonania nap,raw, 
nieuprzejmość obsługi watsztatu. 
Ponadto - komuś zgubiono tu po­
krowiec, komuś zn iszczono fornir, 
ktoś wzywał montera do d omu 
trzy razy i każdorazowo, j ak na 
zaklęcie, telewizor tracił d:.:więk, 
lub obraz po odej ściu montera. 

W legnickim krókstwie ;;rają­
cych skrzynP.k co,; nie gra l o;aj ­
wyższy już' czas, aby „naprawą" 
samego 7:a ldadu zajął s-ię Zakład 
Usług Radiowych · j  Telewizyjnych 
we Wrocławiu. Telewizor to rzecz 
kosztowna i nabyc ie go jest dla 
wielu rodzin bardzo poważnym 
nadszarpnięciem dorr,owego budże­
tu. Fakt, że na usu niecie luda de­
fektu w odbiorniku kupionym za 
sumę całego szeregu wyrzeczeń, 
czekać trzeba całymi _tygodr,iami 
- wywoł-uie słuszne ob1i'rzenic. 

Kierównictwo Jegn:ckieg.o 7.'.URT-u 
m usi ,zdawać sobie w 1,?ebi spra­
wę z tego, że repce?.entuJe placów­
kę usługową, a nią, zbiurokratyzo­
wany urląd, w którym petent ze­
drzeć musi. zelówki, zanim wre­
szcie załatwi swą sprawę! 

A.M. 

ODPOt11EDZI 

REDAKCJI 
' 

MARIA PRZYSTAŁ - LEj;NICA : 
Wydział Spraw Loka lowych Prez. 

MRN wyjaśnia, iż sprawy związane 
z zamianą mieszkań, w,  miarę moż­
liwości załatwia pozytywnie . .  W 
związku z powyższym winna Pani 
zgłosić się bezpośrednio do •Wydzia­
łu Spraw Lokalowych, złoży ć .  oclpo­
" iedni wniosek i dkreślić stan tech­
niczny swego mieszkania. 

ANDRZEJ PIOT!',IAK - LEGNI C A :  
W związku z listem Pana, pdzi­

my zwi;ócić się do Powiato'wegp 
Związku Gminnych Spółdzielni „sa­
mopomoc C hłopska" w Let:nlcy, ul. 
Obrońców Stalingradu 5, lup (l.o Za-
1$:1-adn Pr:i:etwórstwa Owocowo-Wa­
rzywnego w Pątnowie•. 

I • JERZY SPEKTOR - LEGNI<;�,: ., 
Jest Pan istotnie w trudnym polo• 

żeniu, Sprawdziliśmy możliwości za• 
trudnienia Pana, n iestety jednak, 
Wydział . Z;itrudnienia w Legnicy nie 
posiada zgłoszeń z zakładów pracy, 
które mogłyby zatrudnić radiotech• 
nika. 

• 

raz Jeszcze 
Po opróżni-enlu butelek świat wy­

dal się im już mniej nu'd,ny. W 
młodych l udzi ws,tąpi a „fantazja" i 
ogromna chęć zroblenia „draki''.· 

- Pogaśmy te światcllrn! , zapro­
pono,wał l<tóryś, wskazując clwa rzt:­
d·y kulistych J.a,mp oświetlających 
parkową aleję. Pozos4aJi przyj,: I 
propozycję entuzjastycznie. 

Felt, elektryk z zawodu, zacz.11 
sprawnie · �lcręcać bezpieczniki i 
lampy gasły kolejno. Przy kfórejś 
coś mu nie poszło I wtedy padł 
pierwszy kamień. Okazało się, Żł! 
tłuczenie szkła daje lepsze efekty 
akustyczne. Ale i ta zabawa wnet 
im się znudziła. Wyszli na ut. Mi�­
kiewicza. Tu także Jasno śwleclly 
latarnie, tym razem jarzeniowe. Ka­
lllienie znów poszły w g,órę. 

Zabawa skończyła sil) 
Jej epilog rozegrał sil) 
dzie MO. Tadeusz Feit 
w;eczorek przebywają 
tymcz:>1,Qlwym. RyStZard 
Jako nieletni :wstał na 

nad r�nem. 
w Komen­
i Zbig,niew 

w aresz ie 
Komopka, 

wolności . 
(j) 

ŻNIWA ROZPOCZĘTE 

Dobiegły końca „małe żnl• 
wa". Pa1istwowe Gospodar­
stwa Rolne skosiły 701, a gos­
podarstwa indywidualne 975 
ha rzepaku. Nie była to 
praca łatwa ze względu na 
częste o pa dy deszczu. 

wana będzie w gromadach 
Krotoszyce i Koskowice. 

POSTĘP, 

Wyjątkowo piękne zbiory 
siana - bo ok. 50 q z ha -
uzyslrnli rolnicy naszego po• 
wlatu. Urodzaj nie dopisał je­
dynie we wsiach, których nie 
oszczędzlly wiosenno-letnie po• 
wodzie (Kwiatkowice, Rogów, 
Golanka, Grzymalin). 

Przystąpiono już także do 
sprzętu iyta na obszarze p�n3:d 
2 tysiące ha oraz jęcznf1 en:a 
ozimego. Jak nas informuJ!' kie 

. rownik Wydziału Rolnictwa - W roku przyszłym, o ile 
aura dopisze, zbiory mogą ·być 
jeszcze lepsze, dzięki wpro­
wadzeniu na miejscą tre,,ty. 
cv jnych sposobów susrenia 
siana - nowych urządzeń w 
postaci wentylatorów suszą• 
cych powietrzem. 

Prezydium PRN, inż.  Barczew• 
ski. tegoroczna akcja żniw na 
przebiega sprawniej niż ubieg• 
łoroczna ze względu na 
wzrost ilości sprzętu mecha• 
n icznego. 

Kółka rolnicze np. dysponują 
204 ciagnikami, 97 agregatami 
omłoto,vymi, 160 snopowiązałka 
mi, 77 kosiarkami i 2 kombaj­
nami zbożowymi. Poza tym 
Powiatowy Związek Kółek Rol• 
niczych zakupił jeszcze trzy 
najn owsze ciągniki „Ursus" 
C-328. otrzymają je POM-y w 
l .egnicy i Wądrożu Wielkim. 
\V celu zabezpieczenia prawi• 
dlowej obsługi sprzętu żniw• 
nego, POM-y te przygotowały 
c:>:tery samochody pogotowia 
t 0chnlcznego i uruchomiły ma• 
gazyny cz�ści zamiennych 
dla maszyn żniwnych. 

NASI W SKALI 
WOJEWÓDZTWA 

O!}szar rolniczy naszego· pe• 
• 'wiatu stanowi 3 proc. powierz• 

• chni wojewóclztwa, a jego 
udział w produkcji rolnej wy­
nosi 4,8 proc. zbóż i 6,5 proc. 
buraków cukrowych. 

Flan 5-letni zakłada wzrost 
produkcji czterech zbóż do 
wysokości 28, buraków cukro• 
wych do 320, a ziemniaków 
do 180 q z ha, 

SZKODLIWA 
OSZCZĘDNOSC 

W nowych budynkach 
DB OR-owskich nie  prze• 
widziano i nstalacji tele-
fonicznej, prawd opodobnie 
na  skutek źle pojętego dlłżenia 
do obniżania kosztów budowy. 

Lokatorzy pragnący nie wy• 
zbywać się swych numerów w 
spisie abonentów i ci, którzy 
pragną zainstalować sobie 
a paraty telefoniczne zmuszeni 
s:\ korzystać z prowizorki. 
Przewody telefoniczne u mo• 
c owane na, zewnątrz budyn­
ków są nietrwale I szpecą 
elewację. 

Warto o tym pamiętać przy 
projektowaniu sieci i nstala cyj­
nyci1 w przyszłych budynkach. 

UROCZYSTE PLENUM ... 

•.. Powiatowego i Miejskiego 
Komitetu Stronnictwa Demo• 
kratyc7,nego w Legnicy poświę• 
con e 21 rocznicy Odrodzenia 
Polski odbyło się d nia 19 lipca 
w ltlubie „Parnasik". w ple- · 
n u m  wzięła udział delegacja 
działaczy Wojewódzkiego Ko• 
witetu �D : sekretarz · mgr Je­
rzy Mizia, członek Prezydium 
i poseł n a  Sejm, Wb dyslaw 
Wiśniowski on z kierownik 

. Wydz. · Ekonomi<:znego - mgr 
Wacia w Gadzif1słd. 

Referat omawiający dorobek 
ziemi legnickie.i w minionym 
okresie oraz osiagnięcla i roz• 
wój SD. wygłosi! zastępca 
przewodniczacego PiM Komit.e­
tu SD w Legnicy, mgr Ry­
szard Kalinowski. 

PRZYGOTOWANIA DO AKCJI 
SIEWNEJ 

Gromadzkie rady nąrodowe 
przystąpiły już do sporządza­
nia decyzji na wymianę ziar­
na siewnego dla  rolników. 
Akcj:i siewna rozpocznie się 
terminowo, jeśli tylk� 17 PGR 
reprodukcyjnych w powiecie -
w całości zabezpieczających 
materiał siewny - do końca 
września upora się ze zbiorem 
i omłotem zbóż. 

W roku bież�cym zasiewy w • 
naszym powiecie ba rdzo ściś• 
Ie połą czone ?os.taną z akc,ią 
wapnowania gleb. Al!_cja, któ­
ra kompleksowo obejmie 
wszystkie gromady zapoczątko• 

PRZYJMUJA SKARG] 
I WNIOSKI 

w gromadzkich radach na• 
rodowych : Budziszów J;Y., Mił­
kowice, Rzeszotary, Prochowi­
ce i Wadroże w. skargi i wnio• 
sl<i mieszkańców w miesi�cu 
sierpniu przyjmować będą inż. 
inż. Józf'f Hetmański i Roman 
Pasternak oraz ra dni GRN-ów: 
Wiktor Dobrzyniecki, Józef 
Garsztka, Wacław Kosiński, 
R a,Jmierz Królikowslłi i Sta . 
nisllłw Lubczyński. W dnhch 
1 0, 17, 24 i 31 w godz. od 10 do 
12. 

W Prezydium PRN natomi•st 
w d niach 6 ,  13. 20 I 27 w godz. 
od IO do 13 i od 15 tli} 19 dYŹU• 
ry pełnić będa inź. ini. J.  Het­
mańslci i R. Pasternak. 

KONIECZNIE 
PRZEZ CENTRALĘ1 

Pyta nie  to kleru.fell"V na 
adres : PKP - Stacja Legnica 
i prosimy o odpowiedź, czy, 
a by drogą telefoniczna zasięg­
nać i nformacji dotyczących 
rozkładu jazdy pocii,gów, ko­
;:, iPCznie musimy łączyć się z 
informatorem za pośrednie• 
twem kolejowej centrali tele­
foniczn e.i? Czv nie prosts,e I 
wygol'l nie.isze dla podróżnvch -
a mniej kłonotliwe 111a samej, 
i fak przeciaźone.i centr,iTi -
b ylohv bezpośredni� nołączenie 
info1Jnacji z miastem? 

ILE NA GŁOWĘ 

W pierwszym półroczu br. 
lPgniczanie skonsu m"wali 2, mln 
451 tys. litrów mleka, ,82,6 tys. 
li l rów maślanki, 1 46. tys. kg 
śmietany, i 1 29,6 tys. kg masła. 

W przeliczeniu na  głowę 
wieszkańca przypadło: maślan­
ki - 1,16 I., śmietany - 2,05 
kg, masła - I,82 kg. 

W porównaniu z analogicz• 
nym okresem roku ubieglc1?0, 
zmniejszvło się spożyci e mleka 
(w r. 1964 - 2 mln 560 tys.). 
Znacznie natomiast .;..zrosło 
spożycie ,,gala nterii mlecznej" 
(Jl'l?Śl'lnki o 0,39 l., śmietany o 
0,35 kg, masła o 0,43 kg). 

O MELIORACJI 

Niesprzyjające tegoroczne wa­
run ki a tmosferyczne ' w znacz• 
nym stopniu u trudniły wyko­
nanie w powiecie robót ffij!lio­
racy,inych. W pierwszym pół­
roczu dokor » n o  n,zerobu na 1 
mln R7 tys. zł (plan roczny WY• 
nosi 4 mln 87 tys. zł ) .  

Dotąd zakończono prace w 
Kawicach (C icha Wodll) oraz w 
W ągrod nie ( Motyczynie, Obec­
nie poważnie są zaawa n sowane 
pra re w Budziszowie. i:dzie dla 
miejscowego PGR wykonywane 
są prace związane z budową l'lrugiej w naszym powiecie d eszczowni (pi erwsza czynna he­dzie już w si n pniu we we! Szyn1k_o„ro. •v"'\..-1-n nTży okazji 
7•�na�zyć, H 90wlat nasz h0

- • dz1e Jeclyn� . . .  ,v woj ewództwie 
p owiat?m oosjadaj acym te a­trakcy,Jne i cenne l'lla rolnictwa urządzenia nawadniające).  

P ewne obawy jednak bUrlliĆ 
może problem zagospodarowa• 
nia pomelioracyjnego użytków 
zielonych. Plan prac z tym 
związanych przewiduje wyko­
nanie 636 tys. zł, tymczasem w 
I półroczu br. wykonano tyllrn 
171 tys. Pow. Inspektorat Me­
lioracji' Rolnych fakt ten tłu­
maczy dlugotrwałyn:ii deszczami 
i zapewnia, iż o Ile pogoda do• 
pisze, braki wyrównane zosta• 
ną do końca sierpnia. 

1 tw:em. ów tajemniczy przcdm10t okazał się ... poc1sk1em przeciwpancer­
nym. 

DZIECI NA JEZDNI 
Na uiicach Marchlewskie!l:o i Zlotoryjskle1 'miały m.ieJsce 2 wypadki 

u\ie2ne. na skutelt których. 9-letnia ELŻBIETA NOWAK i 5-letni MIREK 
MARUS przebywają w szp_italu. .· 

Dziewczynk;;i wyskakując ze sto j ą cego na prz:,stanku autobusu wpadła 
pod kola li!dącego motocykla .  a chłopczyk .:.. woadl pod samochód. 
· PRZEBYWAJĄ W ARESZCIE 

Na wniosek Komendy Miejslriej I fowiatowej MO, Prokuratura Powia­
towa w Legnicy zastosowała ares�t tymczasowy wobec :  

• Plan eospodarczy Legnicy na 1 rok 
-

STANISŁAWA PIETRASZKO za to. że upiwszy się, we wsi Kookowice 
wszczął hójkę z Jerzym Solińskim, dotkli\yie raniąc go ostrymi nożycz-
kami; , . . � ELŻBIETY NIC Z EJ z Rui ,  którą W okre�1e od 1957 do 19�5 r .  w Wąd ro­
żu •Wielkim fizycznie l moralnie znęcała się nad swym nieletnim wycho­
wankiem. Stanisławem Rakoczy. 

(m) 

_, .. ____________________ ..., _____________ _ 

Handel w minionym półroczu .. . 

PREZYDIUM MRN oraz poszczególne komisje opracowały projekt planu gospodar­
czego naszego miasta na rok przyszły. Projekt ten w ostatnim kwartale bieżącego 
roku bę�zie skrupulatnie analizowany i chyba ulegnie pewnym poprawkom, Ale 
już dziś, w obecnej swej wersji w sposób do�tateczny charakteryzuje przyszłe zam!e• 
rzcnia 1:1aszych władz miejskich. 

� I A CZOŁO zamierzeń wysuwa s ię  rozwój 
I� przemysłu terenowego i usług dla l udno­

• ści, usprawnienie handlu, gastronomii ,  
gospodarki komunalnej i komunikacj i  oraz 
\;,udowy szkól i budownictwa m ieszkaniowego. 

(W cyfrach bezwzględnych wyrażać się to bę­
dzie sumą 1 miliard 31 milionów zł, w porów­
na:1lu z !J81 mln. zł w rb.), w gastrrmomii zaś 
z 70 mln. w rb. do 74,5 mln. zł w roku 1 96G; 

dziedzinie komunikacji miej skiej. W roku prz'.1' 
szlym zakończone zostaną prace związane z o­
świetleniem ulic, a zapoczątkowane - kosztem 
2 !,11ln. zł - remonty kapitalne nawierzchni 
uiic, głównie peryforyj nych, najbardziej dotąd 
za�iedbanych (np. ul .  Bielańska, Rzemieślnicza, 
osiedle przy ul. Wrocławskiej) oraz remonty 
mostó,v. 

. . .  wykonał swofo zadania we· wszy­
s tkich wslc.aźnikach. Dotyczy to ·Nszy 
stkich pionów · i  przed�lęblorstw, a 
więc i MHD Art. Przemysłowymi, 
który od lat nie realizował swyqh 
planów w stu procent,1ch. W roku 
bieżącym MHD Art. Przcm. n awet 
je  przekroczył, MHD A rt. Spożyw­
czymi oslągnąl - 1 07,7, PSS - 102,4, 
a LZG • - 100 pr.oc. planu. 

Główną przyczy'ną spnyJającą wy­
knnawstwu. podstawowych zadań było 

• dokładniejsze niż w rolrn ub. ba-
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danie potrzeb rynlrn, większa kon­
centracj a poszukiwanych a rtykułów 
przemys.towych i s;,ożywczych w po­
szczególnych punktach sprzedazy, 
wzboga cenie asortymentu niektórych 
artykułów, zwlasz.cza z branży ,kó­
rzanej, dziewiarskiej, odzieżowej 
oraz radiotechnicznej i ceramicznej . 
Ponadto - rozszerzenie form in ten­
syfikacji sprzeda:ż.y poprzez orgn ­
nizowanie ldermanów (było ich 18) 

'i pokazów (5) .. 
Na odnotowanie zasługuje również 

.�spadek mank z 0,09 do o,oa proc. 
Mimo postępującej akcji . wybu-

rzania starych r�c\er w centrum 
m iasta, pr.ze·dsiębiorstwa handl.:fwe 

( nie zawiesiły na kołku spraw re­
m ontów i estetyki swych placówek. 
W tym zakresie zrobiono wię�ej ,  
niż w 1964 rok_lh -�---- ·< ,\Jł 

Projekt planu wkłada wzrost produkcji pn;e­
mysłu terenowego o 8,G proc. w stosunku do 
przewidywanego planu wykonania  za rok bie­
żi.cy. · Naj intensywniejszy wzrost, bo o 10,7 proc. 
przewiduje się w Legnickich Zakładach Piwo­
w.i rsko-Slodowni-czych . w związku z przyszłą 
\\'Zmożoną produkcją musztardy. Pewne za­
s trzeżępia budzi natomiast przewidywany -o 5.4 
proc., · wzrÓst produkcji w „Lefanie'«, gdyż za­
kład ten nie planuje jednCJcześnie wiekszych 
inNestycj i., 

W zakresie usług przemysłu tereno,vego pew­
ne zmiany p rzewidywane są w zasadzie tyl�o 
'N Legnickich Zakładach Poligraficznych. 

Polepszeniu ulegnie również sytuacja w dzie­
c1zinie rzemiosła. Dotychczasowa ilość. 352 za­
kładów zwiększy się do 380 w r-0ku przyszłym, 
�zczególn ie  w branżach metalowej, włókienni­
czej i budowlanej. 
:. Globalne obrot.v handlu wzrosną. o 5,l proc! 

Dynamikę wzrostu obrotu' towarowego poszcze­
gólnych prze<lsic;biorstw handlowych oh.razuj ą  
poniższ-e cyfry. MHD Art. Przem. przewiduje 
cbroty wyi:sze o 2, Art. Spożywczymi - o 3,8, 
FSS - o 5,7 i LZG o 5,2 proc .. 

Ilość nowo J?Owstaj ących sklepów w roku przy­
nl_ym nie zrekompensuje j eszcze s trat spowo­
d�wanych rozbiórką starych. , ,  Ubytki" te wy­
rc.wnane zostaną dopiero w nastqpnych latach 
pi<";ciol a tki. 

W roku 1956 przewiduje się otwarc ie  4 no­
wych placówek dla handlu artykułami prze­
rny�ł9wymi, j eden spożywczy „Sam", kawiarnię, 
pur mleczny i „Delikatesy" w Rynku. Na uwa­
gę iaslugują także pewne zmiany w h andlu 
wynikające z realizacji wniosków przedwybor­
czych. Na czoło ich wysuwą s ię likwidacja 
kiosków z' piwem, wycofanie t-.nich wódek 
z niektórych restauracji i barów. 

W zakresie g0spo•darki komunalnej w zupel­
n'.lsci zaspokoi się zapotrzebowani e· miasta na 
:wode i irnz; znaczna noor.aur"'. naslaoi też w 

W 1 966 r. ostateczn i e . uruchomiony i nowo­
cześnje wyposażo·ny zos·tanie basen kąpielowy 
przy ul.  Artyleryjskiej.  

Kaj istotniejszą dla m ieszkańców Legnicy' spra· 
wą j est budownictwo m ieszkaniowe. Przewi· 
duj e się budowę ogółem 859 izb (380 miesz­
kań). Począwszy od roku 1967 udr.ial MRN 
w budownictwie będzie się j ednak systema­
tycznie zmniejszał n a  rzecz Legnickiej Spól­
clzielni Mieszkaniowej i budownictwa zakła­
dowego. 

Inwestycje w zakresie  budownictwa dla po­
trzeb szkolnictwa zapoczątkowane zostan::i bu­
dov,;ą kompleksu obiektów dla szkól1 z�wodo­
wych. Przy ul. 22 Lipca p owstanie Technikum 
Budowlane, Szkoła Rzemiosł Budowlanych, ba� 
sen pl�wacki i boisko sportowe. Następna 
wi ększa budowa zlokalizowana zostanie  przy 
ul. Grunwaldzkiej . Stan4 t u  nowoczesne war­
szl�ty Zasadniczej Szkoły Zawodowej . Jedno­
<'zesme kontynuowana będzie odbudowa zam­
ku i budowa szkoły p odstawowej przy ul, 
Swierczewskiego, 

�NNA JASTRZEilSK.\ 



stu 
lanego. oo. MateJ • �rowactz.n się 
z rodziną na... słow'o honoru do 
pokoju sublokaJorskie�o w miesz­
karuu przy ul. Sciegiennego 39. 
Słowo honoru dal ob. , M,i,tej wla-1 
ścicielowi mieszkania, � gdy j ego I 
syn wróci z wojska ón się wyJ 
prowadzi. Było· to par� . lat temu. 
Obec;nie ów d:Zlielny żołr1ierz &koń- ' 
czyl służbę w szereg:ach WP . 
i ·właściciel mieszkania �ykanuje 
sublokatora, każe rodzinie'. się wy­
nieść, do�z:rmać danego1 ' słowa 
h onoru. Ob. Ma.tej :zacnord!w�ł, le- . 
czyl się w szpi<talu psycl:tia.trycz-, 
nym i leka.rze mu po,�eli : 
,..Jeśli nie będzie pa.n PN>wadiil, 
spokojnego trybu źyci,a. to ,f<ybko· 

Wkroczenie do wnętrza „for tecy„ 
b h t ' • P graniczyło z wyczynem wr"cz o a er.s,um. o Sfo!'sowaniu podwo · 1 � 
pojawiła sie twarz urzędni ka 1,to�

n:vc 1 drz�vi . za szklaną szybą 
. 1 . , � ry oznaJmlł że k"e "k wydz1a u Jest ,,;e Wrocławiu a t . , 1 rown1 - . z.as ępca meucbwyt11y N"e d 1 za wygraną i poprosiłem O po mo . d 

• • 1 a em 
Wido1Jznie był wtajemniczony •0: J

e
ł 

ne
�� z członków prezydium. • • • aza O się (o  czym intere • pewno nie wiedzą), że dzwo nek uk . -t . , . sanc1 na 

. k R h " ' i Y Y Jest vis a vis k10s u „ uc u • Wystarczy uacisnąć • d . b 
w ••• 

uchylają. 1 rzw1 ezszelestnie się 

N 
ATYCHMIAST UPRZEJMI 
teraz urzę,dnicy położyli 
przede mną st-os akt. Uto­
nęlem w tym stosie. Po 

przeczytaniu kilku wniosków· 7- za­
łącznikami spociłem się j ak mysz 
mimo, iż Wicherek zapowiedział 
na ten dzień niż zna,d Atlantyku. 
I wtedy zrozumi,ałem jaki ciQżld, 
odpowiedzialny obowiązek czeka 
11 sprawiedliwych. Nie, za ża,dne 
ikMbY nie chciałbym być w ich 
skórze. Sniło by mi się po nocach 
wołanie: .,Wysoko Komisjo, ra­
tuj ! . . . " 

Nie wie,działbym ko,go wpierw 
ra.'. 01W,ać. Czy ob. K. chorego n a  
gruźlicę, ldóry po•f.rzebuje p rze­
Etrzeni i sło1'lca, czy ob. D. p ozo-­
stawioną przez męża z pięciom a  
pociechami w jednym _ pokoiku? 
Tym ba,rdziej, że wołających jes,t 
prze9zlo tysiąc a „kół ratunko­
wych" znikoma ilo•ść. 

Czytelnicy chyba, się zoriento­
wali, że chodzi o dach nad głową. 
Tem,t ten stał się ober..fili e  naQ­
zwyczaj modny. O problemach 
mieszkaniow;Ych dyskutuje się w 
prasie, na zebraniach i nawet w 
kawiarniaoh.� Nowi k andy,daci na 
mie5zkania zazdrosz.czą tym, kt&-zy 
otrzymali przy€l,ziały z kwaterun-

\ ku w latach ubiegłych. Ci mieli 
szczdcie. Nie mu.sieli ciułać, żeby 
Olllacać raty epółdzielni. A prze­
cież tradycyjna forma przydziału 
lokalu nie umarła jeszcze n atural­
r.a ,m1crcią. Dopóki nasze spół­
dzielnie mieszka.niowe nie okrzep­
ną nadal Rady Narodowe trzyma­
ją klucze od izb w nowym budow­
nictwie I starym. Nadal rzesza pe­
tentów szturmuje wydział J okalo• 
wy. Składa podania czyli wnioski 
i czeka bardziej czy mniej cier­
pliwie na upragm_ony prziydziat 

Obecnie w wydziale lokalowym 
Prezydium MRN w Legnicy , Jeży 
kilka iys�Qcy wniosków. z , tego 

w�dzielono 1.100 wniosków z.akwa­J�fik�anych do r�zpatrzenia przez K�nnsję Koor,dynacyjną do Roz­działu Mieszkań. W skład komisji :"'Ch'.J>".2� 11 osób. Przewo,dnicz.ącym Jest mz. Aleksander Zych (wice­przewodniczący PMRN). . Inni c�tonkowie komisjj to przedstawi­ciele o�·ganizacji politycznych i spe łeczny_ch, . związków zawodowy-eh 1 . zakia<low pracy. N iebawem w sierpm:1 komisja przystąpi · do pra­cy, ktora trwać będzie kilka mie­inęcy - a.ż do końca listopada. P!rz.ez ten czas 1 1  sprawiedliwych dokona weryfikacji wnios,J�ów Za,�tano:wią się_ które z tych 1 .100 wmc>skow - zgo,dnie z decyzją rad naro,�ow�ch i zakładów pra.cy _ nadaJą s,ę do p ozytywnego zalat� 

r 
Wienia. Uznają, kto przede wszyst­
��� powinien być umieszcz,ony na  llsc1e ·przydziału mieszkań w roku 196�-- Z góry wi-;,domo, że większa częsc z tych 1 .100 wnioskodawców • 
z _których właściwie każdy zaslu� guJe na przydział ,nie znajdzie si.ę 
na upragnionej l iście. Po prostu pula, którą dysponuje rada naro­
dowa jest bardzo skromniutka. 

K lM SĄ LUDZIE ubiegający 
się o da_ch nad głową? Nowi 

. m1eszkancy Legnicy? Wcale 
nie. Tylko nikła część z 1 . 100 wnio­
sków posiada adnotację „1965". 
Gros petentów to Judzie, którzy 
o,d l�t co-dziennie wydeptuj q  progi 
wy,dzrnlu lokulowego, Wśród wnio­
;1;lwdawców są tacy, którzy fm·-

malnie otrzyma.U przydziały i nie 
wiadomo właściwie dlaczego nadal 
gnieżdżą się w miejscach nie na­
dających się do u.żytku. · 

. Żeby nie być gołosłownym 
s1ęgni Jmy po fakty, 

•' \' ,Ob. Henryk Powązka zamieszka­ły. przy ul. Kazimierza Wielkiego 
13/15 złożył jeszcze • w 1961 r. wniosek o przydz.ial lokalu. w 63 roku „mieszkanie" odwiedziła ko­
misja Stacji Sanitarno-Epid., która st:,vierdzi!a, że w lokalu o po­
WI&�hni 40 m. kw. zamieszkuje 
5 _(łsob w tym dwaj starcy. Sciany Wll��tne, w niektórych miejscach 
plesn dochoozi do 1 metra meble 1 w dolnych partiach zgniły· �a sku­t:k . wilgoci. Wszyscy lokatorzy 
c1erp1ą na przewlekły reumatyzm. I orzeczenie:  .,Mieszkanie to nle nadaje się do dalszego użytku". Komisja  Przydz;ialu Mieszkań bio­rąc pod uwagę orzeczenie Sta,;:ji .  

S�_n.-Epi,d. ,.. . .  postanowi�a przydzie­hc ob • .  nowe miesizkanie w 1965 r. wg, obowi<1,zującego metrażu". 
Nazwisko ob. Powązki nie znalazło się jednak na liście szczęśliwych. Obecni e  w - owym oczekiwanym 

I 

• • 
I I 

1965 roku wnioskodawca otrzymał 
takie pisemko: 

„Wydział S1,raw Lokalowych 
PMRN w Legnicy zawiadamia, że 
w związku z zachodzącą potrzebą 
wybur:.lenia wielu budynków w 
śródmieściu przy ul. Rosenbe,i.ó,,v, 
Grodzkiej... a tl·m· samym prze­
kwaterowania rodzin tam zamiesz­
kałych do innych lokali, na liście 
rn·zyd.ziałów. mieszkań na rok 19G5 
nie mogło zostać umies:i:czonych o­
koło 300 rodzin, które były z.akwa­
lifils:owane przez Komisję P1-zydzia­
l11 IVIieszka.ń do otrzymania miesz­
kania w bieżąc�·m roku.· Z wyżej 
poda.aych przicz'yn komisja nie u­
mieścifa na liście rodziny obywa­
tela. Na,dmieniamy, że rodtiny nic 
umieszczone na liście w roku. bie­
żącym... zostaną uwzglęclnione w 
pierwszej kolejności przy sporzą­
dzan.iu listy kolejnych przydzia-

pan 1u wróci !.'t . ,. 
Inhi wnioskodawcy 0b, �yia.! 

czy ob, Ja.n Pastwa na szcipide ' 
nie lecz,ą się w szpi,talu, ale ł wa'- 1 

runki, w jakich mies2kają sąl nie' 
lepsze. Ci obywa.tele jak i inni\ nie

1 
wymienieni czekają na przy<µ.ial 
n ieraz od 1957 roku i nieusta;�nie, 
słyszą - j eszcze nie pańska ', ko-· 
lej !. .. 

• I Z NAM ARGUMElNTY od„,o-
'wiednich czynników. Pra-w.da • 

. - sytuacja . mieszkaniowa 'W 
Legnicy jest szczególnie trudna.i. 
Gorsza niż w innych mias,tad1� 
Niewiele budowano w latach po-,; 
przednich. A to co uzyskuje si'R, 1' 
obecnie z nowego budownic"hva •• 
i kapitaµiych remontów je.0 

C 
' \ 

kroplą w morzu potraeb. Niemniej 
kryteria. jakimi kierowali się do­
tychczas ci, któri,y przydz.ielają •' 
mieszkania są dyskusyjne, Ciągle 
o<lbyv;a się zabawa w ciuciubab­
kę. • Wiadomo _np., że spryciarze 
zajmują specjalnie • piwnice czy 
lokale w domach zagrożonych roz­
biór-ką, ,by być pewnym J.andyda• 
tern na liście, przydziałów. Mniej 
zaradni czekają w niesl�ończoność 
wierząe w pocz,ucie sprawiedli\vo­
śd wysokiej komisji. 

I my nie mamy zastrzeżeI'1. 
W skład l{omisji Jioordynacyjncj 
Przydziału Mies�kań weszli nowi 
h:1dzie. Jak już wspomniałem nie­
bawem H sprawiediiwych zasią-clzie 
do segregacji 1 .100 • wniosków. Cze­
ka ich mozolne, trudne zada:iie. 
Miejmy nadzieję, że w tej pracy 
kierować się będą. . nie samą li te·r,1 

. łów . na rok 1966.", 
, ,Rrzep is6w. Spole'częńst/\vo domaga, 

się, apy � tej ,ważnej sprawie 
przydi.ialu dachu nad głową wzięto 
pod u wa.gę jak . długo czeka kandy­
dat na mieszkanie i w jakich wa­
runkach i metrażu żyje. 

Na wnio�ek rmzewodni :w,. 'ego Komisji �l_a)'. owania P:Z1J 
Radzie Minist 5u, i minii. tra p1 zi musłu ( ,  �z/c,ego Ko mitet 
Ekonomiczny Rarl:y Mini s trów za t wierd,: · 1,  w tych dnia.eh 
Wstępny projekt rozbudo wy I-I-uty Miedz-i i.m. H. WaLeclcie-
go UJ Legnic'f',), . . 

Rozbudo?i'a huty pozw o'li ri ro dulcowrzt rocznie 50-!iO tys. 
ton miedzi e leld l'olitw:z ne:i. 

fot, T. Ot·n.nhnn,.dd 

P 
ISEMKO W ZASADZIE 
słuszne. ,Wiemy, że w Legni­
cy istotnie trzeba wyburzać 

Najważniejsze · - il e  '.za;abia ubie­
gający się o locum w.nioskoda;wca, 
czy stać go , na · spółdzielcze miesz­
kanie, ·, względnie- na wybudowanie 
własnego dpmku z ogródkiem. Wie 
rzymy, że właśnie ci · najmniej za- 1 

rabiający i najbardziej potrzebują­
cy mieszkania znajdą się na liście 
przydziałów . ogłoszonej przez Pre-

budynki grożące zawaleniem, ·że 
lokatorów trzeba przekw8te_rować. 
Rzecz jednak w tym, iż od kilku 
lat wydział lokalowy wynajduje 
rozmaite - mniej czy bardziej u­
zasadnione - przyczyny by· od­
wlekać . w nieskończoność przydział 
mieszkania -dla wielu najbardziej 
potrzebujących. Identycznej treśc;i 
pisemko otrzymał między innymi 
ob. Anlo�i Matej pracownik Leg• 
nick.ie1w Przeckiebiorstwa Budow• 

. zydium ·Rady • Narodowej. 

PAMIĘTNYM „8 I PÓL" W. Felliniego wstrząsające 
wrażenie pozostawia scena 
z luksusowego uZldrowiska. 

Ta defilada. sta;rszych pań i pa­
nów w · takt m uzyki. Podczas spa­
ceru po p,trku z,drojowym próbu­
j ę •  zrekonstruować kadr ze znako­
m itego filmu. Panorama identycz­
na. \\T muszli orkiestra . gra we­
sołe walcz;yki, z pijalni wychodzą 
n ieus,tannie k4r&.cjusze <trzymając 
w ręku szklaneczki ze 'szklanymi 
rurec;zkami, którymi popijają wo­
dy „Marchlewskiego". Ale jeclnak 
to inna , scenerif!. Może dlatego, że 
wśród kurac)usz.y przeważają, �u­
dzie w średnim wieku, albo wręcz 
mlo<lzi i na oko tryskający zdro­
wiem. 

To samb spostrzeżenie uczyniłem 
w wytwornym hallu sanatorium. 

, ,,Polonia" (albo sanatorium nr 2). 
należy do najokazalszych placówel, 
leczniczych t�go typu nie tylko w 
l{ud,)wie. Nie mamy chyba na 
Dolnym Sląsku piękniejszego obie­
ktu. Położenie - w samym cen­
trum uzdrowiska, tuż koło pm·ku 
zdrojowego. · Dom otaczają }� lomby 
kwiatów. Pokoje jedno- i dwuoso­
bowe, taras do leżakowan.ia, sala 
telewizyjna, czytelnia, marmurowa 
z ' lustrami jadalnia, gdzie dają 
wcale dobrze jeść. W tym roku 
przeprowadzono remont reprezen­
tacyjnego hallu oraz · całego · piętra. 
g,dzie mieszczą się gabinety fizy­
koterapii i innne gubinety leczni­
cze, Również • w !.Ym sez.oni.: let� 

JAKUR OPOl"!ZVlQ°SKI 

nim sanatori�m - gości 20 kuracju• 
EZY :?: NRD. 

Jak wynika z rozmów goście za­
graniczni chwalą sobie pobyt w 
,,perle" kotliny kłodzkiej. K1,1dowa 
Zdrój miała wprawdzie .renpmę· 
jeszcze przed wojną. Ci, którzy tu 
by".>'ali pam'iętają jednak, że w aa­
na,toriach kuracjusz biegał z miską 
z jednego • piętra na d,rugie. Ła­
zienka w • tym modnym kurorcie 
była lul�susem. Obecnie kuracjusz 
albo wczasowicz·· z FWP. może się 
do woli pluskać w wannie. W Ku· 
dowie rozpoczęto zresztą wielką 
inwestycję komunalną - doprowa­
dzenie wooy z . okolic Gór Stolo'­
wych. Jak widzimy w. ,tym , uzdro­
wisku wiele ,się zmieniło na lep­
sze. Nie ty\ko wybudowano w Ku­
dowie 5-piętrowy hotel , ,Kosmos", 
0twarto ki l)rn kawiarni, restauracji, 

1 
ale i o warunki s_anitarne s!ę za-
ó.bab. Z A ZGODĄ KIEROWNICTW A 

pozwoliłem sobie zajrzeć • do 
księgi meldunkowej. Kto ko-

rzysta z sanatorium właśnie w mie 
Ei,1cuch letnich? Wśród 250 , kura­
cjuszy są przybysze . z c.alego kra· 
ju. Głównie ze Sląska, a także 
z Warszawy, Lodzi i kilka • osób 
Ż • Legnicy, Lubina. Znowu to ·sa­
mo z,dziwienie co w parku. Wśrod 
kuracjuszy, którzy przyJechali bądź 
co bądź się leczyć, . j est sporo 
młodych rocznjJ;;;ów - 19'.l3, a na• 

• wet 19-40. Czyżbyśmy byli naro­
dem, którego młodzież szwankuje 
na zdrowiu? Z tych 250 kuracju­
szy tiO procent przybyło  pros�o ze 
szpitala :z; ok,reślona .choroba i z za 

• 
tOfflOOJ!llffl• SP Hilil'llltl gO$flod4i-c,(! ,I 

I będq pn:edmlotem . oddzi4!ywa-nta 

LOZA "'· potttv1d ekonomicznej na.czelny�1, 

OBSER·WAJJIRA . 

p 
OSTANOWIElłI.A 
Plenum KC �PR 

IV  
do• 

tyczące kierunlt!ów dal­
szycli zmian w'

1 
systą� 

m!e planowania i z.a• 
• rządzania gospodarką 

narodową zawierają w sobte ogrom­
n11 ładunek problemów, Rzecz ja.sna 
nie tu miejsc€, aby je omawiqc 
czy chociaż slreszczać - bo uc_Z/J• , 
nUa to prasa codzienna , - Zub po-

organów państwowych, • , 
' 

w praktyce oznacz11 to, te - poz� 
naprawdę nielicznymi wskaźnikami; 
które obowiązywać będą ,zjednoczenia 
nada.I - uzy1kujq 01ł€ pełne prau,o· 
decydowania co, '  w jaktcn ilościa_cn.' 
z jakiego surowca, dla jakiego kon­
trahenta itp. należy produkować. 
sumy wypracowane . przez przedsię•· 
biorstwa podległe · zjednoczeniu (lu!>' 
rq,czej � tworzące zjednoczenie) bę­
dą dziełom? na odpisy . na fundusz 
zakładowy, na fund1'Sz . rozwoj\i or.az 
wpłaty na rzecz zjednoczenia. l 
w!.aśnte zjednoczenie bt;dzie odpo• 

No w a  

zjednoczeń 
dejmować szczeg6lowe doc!ekanu, wi.ednle części tych wp!at odpr-o·: 
na temat sposobu i tempa wprowa• 
dzania w :tycie tycn decyzji, bo to 
z kolei wymagać będ�ie wielu jesz­
cze konkrelnycn dyskusji. 

Tym niemni.ej warto chyba rar 
jeszcze uzmysłowi-: sobie zasadniczy 
kierunek, w jakim zmierzają ucnwa­
iu Plenum . .,. 

Wyda.je się, te można to określić 
jednym zdaniem: nowa rola zjed• 
nocze1i. W ujęciu dotychczasowym 
były to ja.Tc wiadomo przede wszy-

�. stldm jednostki administrujące p�ze• 
myslem. • Funkcjonowały jako ro• 
itzaj ogniw pośrednich między kte­
,rowni-Otwem resortu a zakładem 
przemysłowym. PrzekazyWaly „w 
,tól" wskaźniki i dyrektywy, ro.z• 
1-�-ywaly na podległe sobie przed­
sl'�biorstwa otrzymane z resortu' za-.. 
d\:uriia planowe - kontr.olując nn� 
�dimie i egzekwując ten wykona­
ni,,) oraz prz'ekazując „w górę" .spra 
wo_rzania i dane statystyczne o 
dzia icilności podległych. jednostek. 

I 

lni<�jd.tywa . i samodzielność zjed­
noczcl - były przeto wyraźnie ogra• 
niczo,-\2, co utrudni.alo należ11tą 
elastY,,�zność pr::emys!u w stosunku 
io 'pc�rzeb rynku oraz /,;ontranen­
tów Zl�7Tanlcznych, roz�,ijanie eka-
nornic z ifej sam.odzielnośc-t przedsi.ę-
o iorstw \ a . ta.,'?;źe1 s{ó'ndwi<1 poczę,!o 
dość ·•wyraźny 'hamulec w zakresi2 „ 

wprowa,tzania postęp,u technicznego, 
nowycą, \ ovlacalnych. , i pracocnlon·• 
nych ro.tl,zajów wyrooów. 

' i . i -Obecni·e, 1 w .myśl· uc'liwal , IV Ple· 
�um,_ zje\,;t7łoczenia przekształcone , 
zostaną z pednostek w ,laSadzie a-:!� 
mjnistrnją�wcn w organłi'my gospo• 
d.arcze - \ prowadzące w dużym 
st'opniu sa,�odzielną politykę ekÓ­
nom,iczną, ui/Zadne podejmow<Lć w:ą• 
iąc'e decyzje\ finansowe a skutki,!m 
tege,, za traf'l'l('ść i_ ., s/<Utecz�ą reali• 
racJ•• . tych. �cyzji . w pelnt odpo• 
wted,tialne. I to , ódpowiedzt,;lne 
taki� ftnansowp, nie tylko admini• 
stra�r.•j nie. \ 

\ 
Nfe , będą Wit!IC one poddane bez­

posred•ierrm ,admtnistrai:yjriemu • ki..­
rowriic�u . res�tów, ieea: ' .. ..., 

lecenlell).: dalszegei IeczenJa i reha• 
bilitacji poszpitalluej: Res-zta po-

1:iada skierowania ze Związków 
Zawodowych i inn.veeh� instytucji. 
Adnotacja. lek;uska ,jest nader Ja­
koniczna - nerwica� 

Rąz.,na'Yiałem ,,, sanatorium 
nr 2 z dr llorysławskhn i kierow­
nikiem • administracyj�t11- Pracują 
oni w tym resorcie 1�:?.nictwa o4 
lat i wiedz,ą dobrze kt◊', rokrocznie 
przyby\'va clo sanatoriun,i'. Wedlqg 
ich c,plnii co najmniej\ odno.foic 
20 proc,· kuracjuszy • mJlna mleć 
zastrzeżenia co do celowości ich 
pobytu. 

wadza� na" rzecz państwa pozosta­
łymi zaś, kwotami gospodarując we• . 
dle swych. potrzeb. 

Te w!aśn'ie fundusze zjedn.oczenia 
są, podstawą • jego samodzielno�ci: 
Unieżależniają je od płynących; .z 
góry dotacji a równacz,eśn� � i�• 
s'trumentem jego poli-tykł 

_
1f,o?;ę

1
, c 

podleglycn przedsiębiorswl- ,. , 

Naturalnie wprowadzenie tych. 
przelcsztatce1i nie byłoby możlfwe. 
bez SZ21'egu .?mian, rzekłbym, fPO­
mooniczycn. Dotyczących w ,, pie�w;,. 
s�ym rzędzię kryteriów, oceny ou}ych. 
usamodzielnionych orga,itzmów', g9� 
spodarczycn. Kryteriów, k,tóre _·, m,,. 
szą być powszechne i porównywar.­
ne - zarówno w obrębbe zjedn!bczbń ' " 
jak ' i  na zewnątrz. Stąd też przyJą-
cle • kryterium rentowności + foc:i; ' ., 
aoy rzecz, bya możliwa i redif na•, -
wym.ngalo opracowania szeregu., ,.no• 
.wych. uproszczonych wskd.żnUtów 
oraz mierników wielk.oś9i i Ópl<rcaL-. 
nośc-l produkcji. ·, 

' ' 
Oczywiicie wprowadzenlię .· tyc'h. 

zm;an w ·;życi.e kryje również śzereg, 
'• ' .,,� n!�bezpi1?cz21istu1. Jedno z g!ó:wn,iej-

szycn polega� może na tyni, iż zjed• 
noczcm!a zaczną dążyć do 'Uzyskania 
pozycji monopolisty na rynku. kra­
jow·ym w zgkresie swych: wyrobów 
i • że b.ęa'ą, • n1ik.aly ulatwi/me9 lirogl. 
�do ,wysekicn zysków -.:.. ;  oiirMając 
j�kdśc,' stosujqc gorsze surowce' ·  lub 

• I wprop;adzając na rynek , no!ve, po-
zornie· tylko zmode-rnizowane towa�y, . . 
J)o Wyższej cenie. Ta �ama pogof& 
zii'. zysktem - 'j�#i:by f}awisko .• f' 
wystąp.tło .;;. mogłaby · 'daó zn,a-< 1 o' 

,' \_ I ' 

sobie w postaci tzw. Urótki.eJ, pali• 
tyki P,9legającej na n�ećnęcJ do no• 
wycli wynalazków, do _inwestowania, 
do wyposażania podl�glycn za(�a­
dów w 11:owoczesny_ p;ark. maszy.no• 
wy i nowoczesną technologię . .  , ' 

Wydaje l atę jednak, te �ebez;ie1 
czeństwa • ·ie : zostrity , pd.ewidztane . I,· 
ie pa1�3ttbo będzie , w . stanie sk.u• 
tecznte im pr.zeciwdzta!ać PJ'ZY pa. 
mocy ela$tU•»na� npLH"W' ekono-. 
miczneJ.· :; ' 

I 
, Kar. 

Z DANIEM u:oorowiśkowych 
speł:jalistów • trzeba by udos,­
k�naJic procedurę kierowa-

nia do miejscowości o charaktei:ze-­
leczniczy1m' . .  Powinn_a nad tym czu­
wać S"po!eczna komisja. Taka, któ­
ra by u�iemożliwila korLystanie ·: z 
różnych ;�n�.jomości , ,,wuj.ka" le­
karza czy „wujka" działacza 
:z.wią'zkowcgo. Wtedy z mie,sięczneg1> 
poltytu • w naprawdę dobrych '\\'il.,. 
rulikach. lllO!rliby korzysta� wł:lą­
cznie ludzie 'z • nieurojonymi . dole• 
gliwośc.iMni. 

Na szczęście procent ,,nerwicow­
ców" z każdym rokiem się zmmeJ­
sza. W omawianym kudowskim sa­
n,!torium,' ,,Polonia" zorganizowano 
oddział spe�jalistyczny, gdzie prze­
bywają pacjenci ze stanem • poza­
.wałowym czy pooperacyjnym,:; Za­
pewniono lrnrocjuszom dobrą opie• 

Kierownictwo sanatorium nlie ma 
wszakże • na to wpływu. De1cyzja 
kto ma' korzystać z dobro:o.\liej­
Etwa lecznictwa &anatciryjnego ,za­
pada poza uzdrowiskiem. Kuracj>.Is� • 
przyjeżdża do Biura Us,lug <;e 
skierowaniem i kartą chorobow.\. 
Ża-c.lnych badań lekarskich podoz·6' 1 
p rzyjęcia &ię nie przeprowadza. 
Specjaliści - lekarze z sanatorium ' 
nie !'.łają pra·\1/a kwes,tionować :' o­
rzeczenia kolegów, którzy skięro� 
wali pacjenta na leczenie san•ato­
ryjne z orzeczeniem „nerwicp.". 

. kG, korzystanie z . urządzeń lce'zni­
czych, codzienną wizytę lekarza. 

Oczywiśde taką „ćlrorobę" , moż­
na o<lnależc w każdym .chyba, ' z 
nas. Zw jaszcza w obecnym , okre­
sie rozwoju c?-·w i l izacji z· -j cj szyb­
kim, nerwowym tc1�1 pcm żyda. 
Tylko. że taki człowiek . za jmuje 
miejsce tych, którzy , nap;a\,;<lę -
zna·cznie bardziej - pctrzebu"ą lq• 
pieli lęczniczych, :masaży it1'>. Są 
wypadki, że I do .sanator"iurp prz,v.: 

jeż,clża taki goś� <lwa razy w ro­
k\.l, Riec,; j asaa w 5ezo�le, 

/ , • I... 

Od 1 sty!..'Znia 19G6 roku cale sa- • 
natori1.1m zostanie, przekształcone w· 
o<ldzial s.pecjalistyczny, Luksus 
ni.e ·bc..'<lzie • Więc· dostęp.ny dla ' fik­
CYJme chorych. Podobr..z . zmiany 
o_rganizacyjnc zajdą w innycll 
1,--oiej scowościach uzdrowiskowych, 
J\>foże ) ' w systemie - ro�dz.ialµ 
q11'ejs� hastąpią rozsądne posu11iQ- • 
cia. • .1 • • • 

JERZY OLCI:\'SicI 
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Kopalnia 
piusko 
100 mln zł Niłd . . .  lubiiiSki 

/ 

e j��ioro! 

r • •  

Frzez wiele lat władze po­
wfatowe Bolesławca czvnily 
starania w spraw i e  , budowy 
kopalni piasku s,zklarskiego 
w , Osiecznicy, Tego rodzaju 
zlo-ia nal eżą do bardzo rzad­
kich w Europie. Dość ws.pom­
niec, że piasek ten nadaje się 
n:iwet dla przemysłu optycz­
nego (nie rriówiac o szklar­
skim), a szcze-gólnie do' pro­
dukcji kr.yształów. Jeszcze 
cl;;;iś �darz,a si�, że prywatni , 
wv:fMTórcy przyj ef,dżają do 0-. 
�l ecmićy p0 1-2 wo-�ld te;;o 
pias1rn. SurowiPc ten jes,t w�c 
bnrdzo cenny i bardzo posZ(,1-
kiwany. 

Dowiaduj emy, si<> że sti.Jr;i­
nia wla,<lz po·,vi?  ,;,_wych zo­
sfałv wreszcie •·w\�ń,-,zn_ne JJ'l­
wod'leniem. 1'1ia n owicie, l\fi­
ni.�terstwo BuiloW?llictwa 

.,i PMB zdecydowało się na 
,,uclowę duże.i kopalni piaskn 
w . Osiecznicy kos.ił�rn około 
100 mln zł. Docelo•w,e wy,doby­
cie o,iąsrnie 400 tys. ton ror,;­
nie: Budowa I etąuu pnchłri­
nie 48 mln zł. tyteż - IT eta-, 
pu. Zakład b�dzile na wskroś 
nowoczesny, - N a ' jego wyposa-
7en i e  skJadać się będą uni­
kalne m aszyny z impoir1u. 

Kierownictwo Ministerstwa 
postanowiło, że doktJmentację 
techniczną należy opracowa·ć 
do sierpnia nrzyszlc'!o roku. 
Termin ten nie powinien ulec 
prżesuni-ęciu , z uwa!!i na oro­
jektowane rO?.ooro:,ęci n budowy 
już w początkach 1967 .r. 

Bolesławi eckie - bo!!ate w 
wiry i pi asek - doczekało 
się kol_ejnej inwestycji. 

Ln. 

1 

B-e-z l<omenta rza 

I 

W ·i1ych dniach w · Lubinie Powo­
kon,itet budowy , {an9 spolecżny 

ośrf,dlrn spor"tów wodnych i . '-'(YPO• 
czynku.  W Jego skład _weszło d wa­
d,liieścia osób na czele z wiceprze­
'wodniczącyrn Prezydium PRN Sta• 
·nisławem Staniszews!dm. Niezależ­
nie od tego ukonstytuował się ko- , . 
mitet honorowy z I sekl'etarzem 
KP PZPR Erazmem Orzechowskim, 
posłem na :=:ejm PRL 'mgr inż. Pio­
trem Nowakowskim, przewodn'c,ą­
cym Prezydium PRN mgr Janem 
M;,.łkiem, • dy'reJ<torem n�czeln;vm 
KGHM . mgr inż. Tadeuszem Za-
sta,vnikiem. 

\ 
Jeszcze w tym roku onc;,dal M9lo­

mic (kilometr nd bsie0la Stasz;ca) 
wybt�d-uje sit'l tamę i zaleje W(1dą 
25 ha z ' emi. W pr,zyszlym roku roz­
pócznie się tutaj zagospodarowywa­
nie, przylegającego d_o jeziora, 60-
hektarowego kompleksu leśnego. 
Cśrodek j est j uż od . wielu tygo-

Rynek w Iloleslawcu 

dni „na warsŻ'tacie" architektów 
kierowanych I przez mgr inż. Bole• 
sława Rutkowskiego. A także „na 
deskach': in/ż. jl,rariana Banaszaka i 
in!:, Koczal'iowskiego\ 

' 
Jezioro będzie miało 700 metrów 

dłµgości on:az 350 metrów ·szerokości. 
Wybuduje, się tutaj domki campin­
gowe, ko rty tenisowe, boiska, pawi• 
Inny usliugowe, parkingi, ogródki 
jorilan,;�kie,1 bródzil<;i, plaże i przy-
stań kajakową. ' 

Nie zapomni się również o wed­
ka rzaq!}. Z myślą o nich Jezioro 
zostan/1;- jeszcze ·w tym roku za·ry­
bione /i b,ędzie miało szereg · kładek 
skra cap ących drogę po „taaakie" 
ryby ! . 

<;'enńa inicjatywa społeczna - ·bu­
dowa , rekreacyjnego ośrodka dla 
lu'dz< budujących, a .  w przyszłości 
prac,ujących w kopalniach, została 

• I 
juz fzaaprobowana przez władz� wo-
jewlódzkie, które w tych d niach wy-

' 
Fot.. A. Skorupa 

raziły �godę na lokallzacJ
1 

jeziora 
w Małomicach, 

Większość J?rac _ wykona się tu w 
czynie i;polecznym, • 

Wyłoniono 
naj lepsze 

OSP 
\'\' Lubini'e odbyły s.ię o�tatn!o 

tradycyjne coroczne powiatowe za­
wody Ochotniczy.eh Straży Pożar-
11ych. O palmę p'ierwszeństwa u­
biegało się dwadzfoscia najlepszych 
jednostek wyłonionych uprzednio 
na zawodach w i;i'ięciu rejonach. 
• W 'czterech kategoriach (zależnie ' 

od jakoścl posiadanego taboru i 
sprzętu przeciwpożarowego) pierw­
sze miejsca zdobyli straźacy z Ra­
szówej Dużej Obory, · Niem·stowa 
i . 'ziii-i.nej W�y. ; Niezależnie od 
ni�h - informuje nas powiatowy • 
komendant Śtraly Pdżarnych, Sta­
nisła"'· Zimny - laury zblera?y 
drużyny: żeńska z Osiek,- młodzie­
żowa - z Brodowa, harcerska -
z Lubina. 

• • 

l!ldywidualnie najlepszymi stra­
żakami• w· . powiecie ·okązali . się 
Kazimierz Rychlik z Niemstowa i 
Michał Niżnik. 

Zwycięzcy . obok pucharów ufun-· 
dowanych przez przewodniczących 
p:rezycliów PRN i MRN oraz Po­
wiatowy Komitet • Zwiążku OSP -
ot.rzymali szereg innych cennych 
nagród o łącznej wartości przeszło 
19 tys . .  zl1 

R. N. 

Z A  G Ł Ę B I  A 

GOSCILI KOMSOMOLCOW 

Na zaproszenie Zarządu Po. 
wiatowego ZMS ' w Lubinie ba• 
Wiła ostatnio' 25•osobowa grupa 
cz. onlców Komsomołu - Jiceali• • 
stów i studentów z ZSRR. Mło­
<lych koms9molców podejmo­
w ali kolejno wiceprzewodnio:ą­
c-y ZP ZMS Zenon Waściński i 
wicedyrektor kombinatu mz. 
l{oziarski; • -Guście zwiedzili pia• 
"e budowy ·,,Lubina ' i „Polko­
.wie", żywo interesując się wiel· 
ltą inwestycją. Ponadto w klu­
bie „Lutnik'' spotkali się z lu• 

, bińskim aktywem Z,MS, 

NIE NAJLEPIEJ ... 

: .. prz�biega w tym roku zbiór• 
ka·. na SFBS w powiecie lu• 
bińskim. ze świadczeniami zale• 

• ga zwłaszcza wieś. D o  naj\}ar• 
dziej opieszałych należą rolnicy 
z terenu gromadzkich rad na­
i·odowych Krzeczyn Wielki, Ry­
narcice, Polkowice i NiemstóW, 

W „ CZYNIE · SPOLECZNYM 

Czlonko:wie Ocho,tniczej Straży 
Pożarnej w Nowej Wsi Lubiń" 
sltlej j eszcze w tym roku prze• 
każą do użytku budowaną od 
podstaw w czynie społecznym 
,- świetVcę oraz remizę groma­
dzką, Wartość prac szacuj e się 
na około 2as tys. zł. 

EJ, TA PISOWNIA 

Niestety, nadal prawidłowa 
odmiana przez przypadld nazwy 
naszego miasta sprawia ludziom 
sporo kłopotów, Przekona,lo nas 
o tym choćby ostatnie pismo 
Prezydium • WRN, Wojewódzl,i e­
go Wydziału Zdrowia we Wro­
cławiu, zaadresowane na ręce 
przewodnicz\ćego Prezydium 
PRN „w L u b i e ń  L e g." Zna­
ldliśmy tak;ie coś rodzimego. 
Na budynku stacji benzynowej 
nr 186 wictnlej-e tabliczka infor­
mująca, że kupujemy benzynę 
i olej w L u  b i n i u. 

riej Spółdzielni Spożywców, Jest 
już dokumentacja i są pienia­
lj.ze. Załatwia się sprawę wy. 
.konawstwa, które prz,ejmie Po. 
wiatowe Przedsiębiorstwo Re­
montowo-Budowlane i Jeszcze 
w tym roku z·aeznie remonto. 
.wać lokal. To samo przedsię­
biorstwo zbuduje w br. pawilon 
hll;nd)ow:1: na osiedlu przy ul, 

· orruczeJ. 

Jawor 

UCZYMY SIĘ PLYWAC 

Codzi,ennie, kiedy jest ładna 
pogoda, możemy się uczyć pły, 
wać na basenie w Jaworze. Na. 
ukę prowadzi Powiatowy Ośro. 
dek Sportu, Turystyki i Wyp0• 

czynku, w godz. 9-11, w tym 
czasie wstęp na basen jest bez. 
płatny. 

SPRZĘT DLA BIBLIOTEK 

Biblioteki publiczne w powie­
cle jaworskim wciąż wzbogaca­
j4 się o nowy sprzęt. Nie!law110 
z funduszów Powiatowej Rady 
Narodowej zakupiono dla bi• 
bliotek 30 regałów oraz 32 
skrzynki katalogowe. 

CZY WIECIE,. ŻE,., 

... w 6 miejscowościach na te• 
renie powiatu powoła się wkrót 
ce oddziały samoobro,ny Li�I 
Obroi:ił" Kraju? Będą one PO• 
magaly w usuwaniu szkód spo. 
wodowanych klęskami żywlolo. 
wym!, j?.k np. powodziami, po- / 
tarami, itp. 

... 610 osób przeszkolll w t.ym 
roku klub motorowy Ligi Obro• 
ny Kraju ,na kursach samorho• 
dowo•motocyklowych? Wszyscy, 
:którzy zdaU egzamin uzyskali 
prawa jazdy. Poza · tym przesi- -
kolono z zakresu Kodeks•u Dro, 
gówego 450 .rowerzystów i woź• 
niców. * 

... w sierpniu br. w 8 oddzla• 

Kary godne 
z aniedba nia 

---------------------------�---------------------..;.-----
Oj przydałby się, przydał, w 

CPN-ie i wydziale s ł użby 
zdrowia słownik o..-tografi,zny, 
Choćby St. Jodłowskiego i W, 
Taszyckiego: 

łach samoobrony LOK odbędą 
się ćwiczenia mające na celu 
przygotowanie do ' powiatowej 
.koncentracji? Koncentracja 
przewidziana jest w październi­
k u br. Program szkolenia i 
ćwiczeń przewiduje obronę o­
g ólną, przeciwloiniczą, przeciw• 
pożarową itp. 

W sierpniu, •.:v ubiegłym roku 
w Krzeczynie Wielkim z dy­
·m_ęm poszło 800 tys. zł - spło­
nęły dwh� pegeerowskie_ sto- . 
doły. Spod•ziewać by się"' więc 
można, że kto• jak kto, ale 
dyrekcja zespołu PGR w 
Krzeczynie Wielkim wyciągnirl 

B-e z k ,a r n i ? Złotoryja 

(re-n) 

Bolesławiec 
Jawor zna jduje s ię  niewątpliwie szeni, kradną owoce ze  straganów, · 

w niechlubnej qolówce wśród miast a rtyk uły spożywcze ze sklepów, 
Za.gtębia • - pod.� względf'm i\ości ., .' ' Okradają mieszkania, n iekiedy „po-
d r9bnyeh ktradzi ęży. Ich ' sprawcami lPJą'' na rowery a na..ye� motocy-
są • przeważhie młodzi Nlłopcy po- kle. Każdy z wymieni-onych co t,aj-

z tej lekcji właściwe . wnio­
ski. 

zbaw'ieni opieki rodzic�elskiej. mniej �-4 razy w tygodniu jest do­
prowad z�ny na milicję. 

Funkcjonariusze z Komendy P·S­
wiatowej MO d obrze ' znają i�p. 
braci Tadeusza i Zbigniewa Ziiąr­
lrnwskicJ1, Jan usza i Krzys, t.ofa 
Szmerdtów, 'Tadeusza · ł Cżes,łttwa 
Szafran0wsl<lch, braci · Ziomków.'> Ja­
rosza i wielu innych. · Chłopcy liczą 
po 8 do 14 'Ja t. Kradną · co fJ.ę da., 
Wyciągają ludżiom' pieniądze "Z kie-

Jednak funkcjonariusze MO są w 
dużym kłopocie, bowiem zgod nie z 
art. 69 § 1 Kode'ksu Karnego. nie.­

letni przed u kończeniem 13 lat nie 
podlega karze, Natomiast art, ·70 
wspomniańego j uż KK mówi: 

Tymczasem ostatnia kontrola 
uj,awnila, że w podległych 
krzeczyńskiej dyrekcji gospo­
darstwach: \V. OBORZE_ I 

- GORZYCY NIE MA W OGO­
LE SPRZĘTU PRZE iIWPO­
ZAROWEGO! 

I 

Nasza  

(ren) 

' 
. . 

I 
I ' 

, .  

z ie fonym i nabiałowym ryjku , 
winna być; najlc- , 
piej za o,pa4'°c"zona w 
świeże w/,,:rzywa i 
owoce, a t;;mczasem 
półki  pn,1c,<ważnie są  

Mamy pełnię lat.a, 
a więc okre3. kiedy . 
1nożen1y spożywać 
najwięcej świeżych 
ov. oców, warzyw i 
wyrobów rnlecz0 r­
skich. Jak są zao­
patr,;,,one sl-c! Ppy Po­
"''szechr cj_ Spólrlz iel­
ni . Spożywców i 
Miejs)<i€go Handlu 
Detrin c�nego w Złoy 
toryi? Na to py­
t:1nie odrowi,...a1i"li 
d::-iennika rzowi mie. 
S7ka>'cy grodu nad 
Kac�a"'7a .  

Oto ich 
wiedzi : 

wypo• 

i:'TEFANTA 
KOSIŃSKA 

Warzyw mamy w 
tym roku chyba . 
w• ęcej niż w latoch 
po'1rzednich. Z łat. 
wośc\ą lrnp uję pie­
truszkę, marchew, 
kapustę i tp. Za rów­
no \'{ sld e1:ach jak  
i na straganach. 
Jedyny man!rnment 

-często warzywa 
są_ n i ęświeze. 

ANNA 
ROSINSKA 

W Złotoryi wpraw­
dzie j e,st Ckręgowa 
Sp'ó!dzielnia Mle­
czarska, nle co z 
iego? w skle;:,ach 
nic znajclz iec1e n�c 
prócz masła. Dla­
czego nie ma �erów 
ani  twarogów, które 
z łatwością mogę 
k upić w Legnicy ! 

' STANISLAW 
SOCHACKI 

W �klepach i n a  
straganach nie za­
wsze można b yło 
dostać czereśnje i 
truskawki. Wiśni 
nie widziałem jesż­
Ćze w tym rokll na 
oczy. Dlaczego w 
res ta ura c.i a eh i ka -
wiarniach nie ma 
owoców? 

MARIA PILECKI.( 
I 

Przy ul. Micl'.i•c­
wicza znajduje 'slę, 
sklep warzy, ,Q'no­
owocowy, pr :J wa­
dzony przez PGR 
z pobliskiego ł,uka. 
szowa. P!:1cówka 

puste. ; 

HALIN,P,: GÓRECKA 

Nie 'jestem , za.do- · 
wolona1 i zaooa trze­
nia ,,�

I' 
nabiał. Sery 

i ty $a rogi można 
kup· f: w ba rze przy / 
pl, \1/olnosci, płacąc 
ma1:.i.ę. Dlaczego n ie  
ma. ich w sklepacł1 ? 
Po,.. co '!iCUn płacić 

�ma7rżę? 

ADAM SŁOTNY 

Jestem • kowale. 
rem i sam dokonu­
ję vakupów. Stwier­
dzamt że nasze 
sk,eny nle są właś­
ci\ivie • z-3. oo.atrznne w 
owoce. Je,t ich za 
mało i n i€ zavvsze 
sa świeże. 

M�mv więc kilka 
V\1yr.o,,1iedzi przy• 
po dkowo spot.k'l-
nvrh klientów. Są• 
d�irny, 1:e handJow· 
cv wyci�gną z tpgo 
o<luowicdrtie wnio­
ski. 

(L. M.) 

j 

Hte re:estrowane 
rł1·wery, 

szanowny Pan te , ,Redaktorze t 
Jak Panu zapewi'\.e wiadomo, od 

15 kwietnia br. istrieje w naszym 
kraju o bowiązek rejestrowania: rowe­
rów. Nie ma , z ty,h oczywiście tyle 
kłopotów, co z rejestracją samocho­
dów lub motócyk1i. Formalność tę 
załatwiają Miejskie i Gromadzkie 
Rady Narodowe, • 

Od polowy kwietni!! minęły prą­
wie cztery miesiące, a u:tele rowe­
rów w powiecie jaworskin\. nie jest 
zarejestrowanych . .  'sr sr9,wia to sporo 
kłopotu m ilicjantom , społecznym 

·kontrolerom ruchu drogowego, po­
nieważ złodziej mote .iecha.ć na skra.• 
dzianym rowerze i w czasie zatrzy­
mania nie można mu nawet teąo 
udowodnić. A przypadki k rndzie±y 
rowe,·ów zdnrza.ią s1ę w ,powiecie 
jaworskim często. 

Osoby je±dżące na rowerach nie• 
jednokrotnie nawet nie wiedzą, o 
wznowieniu obowiązku rejestracji 
swych ·pojazdów: Ale Panie Redakto­
rze nieznajomo.ść przepisów wcp1e ni<:/ 
zw,;ilnia od kary. Funkcjonariusze 
MO\ mogliby karać rowerzy:ftó..w man­
datami, lecz na raz1e tegu nie · r()­
bią, liczac, że M R,N-y i GRN-y 
zdobędą się wres.zcie · n ą. afl�ze ogl,1-
sza.jące o obowiązku , rejestrowania 
rowerów. 

' •Z poważaniem 
ŻYCZLIWY 

Rozbudowa złoto ryj ski ego POM-u 
Pań stwowy Cśrodek Maszy n owy w 

Złotoryi mieści s ię w obieJ,,he 
dawno zakwalifikowanym do  roz� 
bió�ki .  Przeto przeszło r0l< t,emu 
zaczęto b11d owa<' nowy POM 'przy 
ul. Legniekiej . W styczniu, w tp:rzy-

s7.lym roku, odda się do użytku bu­
dynek administracyjny, warsztaty i 
hotel dla prącowników. A w dalszej 
kolej n ości szopy na traktory, pawi­
lony na części zami_enń e, b;izę pa­
l iw, maga zyn-y itn. Wykona wcą Jest 
ekina Legnickiego Przedsiebiorstwa 
B1.1dowlanego. Koszt inwestycj i -
ponact 11 milionów zlotyc11. B 1.1 dera 
zajmowana obecnie p rzez POM zo­
stanie zburz0na, a na j ej _ miejscu 
zbu duje się' nowe bloki m)eszkalne • . 

wlanego przekazała filię POM-u we 
wsi Krzywa. Składa się ona z war­
sztatów i budynku administracyjno­
mieszkalnegp, /Z )wńcein roku go­
towa będzie podobna· filia w Świe-
rzawie, a w stycznju przyszłego 
roku w Pielgrzymce. Filie w 

4 Nr 32 (43/3)_ . 

WIADO��OSCI POM ooró'oz g1ówneJ. b:a7y w sto­
licy powiatu ma także . filie. Z po­
czątkiem lipca br, ekma Bnl esła­
:Wi(,\:k!!:!lQ fr�c!Si�bior§_tWji\ B',!c!�-

Świerzawie buduje Jeleniogórskie 
Przedsiębiorstwo Bud ownictwa Miej­
skiego, a w Pfe!grzymce - Legnic­
kie Przedsiębiorstwo Budowlane. W 
Piell(l"ZYmCe obok filii POM-u będzie 
ta kże c1gronomówka. 

W najbl iższych lat3ch zbuduje się 
filię POM-u także w Zagrodnie. 

(le,mil) 

• 

„Nieletniego, który po ukończeniu 
13 lat, a przed ukończeniem 17 lat, 
popełnił z rozeznaniem czyn-, za·brn­
niony pod groźbą ka ry, �ąd skazuje  
na  umieszczenie w zakładzie po­
p r a w„cz:v_,n". 

Milicja kieruje wlele spraw. do 

, i:'ądu dla N!eletn i ,-h w Lel'(ui cy._ Ale 
tu, nie :rnwsze slrn?.11je się sprawcę 
na polpyt w zakła dzie  poprawczym ; 
w wielu i&'rzynadkach s;,d odd,iiJ,e 
nreJetn lego pod d ozór społecznego 
k u ra tora·. 

Do obowiązków tegoż n a lct.y od­
wiedzanie co pewir.-n . . _<:. r-as, �,x..-�e-n nnf'l­
opiecz11 P�o·, Pdzie1an rif mu ,Vc:k�7ń­
wek, • dohrych • rad oraz interesowa­
n•e s_ię j E'l(o życiE'm. W praktvce nle 
j est tr, takie łatwe I kurator nie 
zawsze 
pj]ka ". 
mówią 

pótrnfi znaldć �wego ,.nu­
Po ·wyj�ciu z sądu nieletni 

Ironicznie ro mi lki� � t ó ,v 
, ,talt nas straszyli�ci'e t co · z . t<"iso, 
nic n:i.m nie zrobili". Jeden z chlon­
ców je�zcze tPgo �ame!!o dnl;i , k'edy 
był w sądzie... popełnił nową kra­
dzież, 

nJ,atel!o ?r.Vdaje . sle, :!:e Sąd dla 
Nieletn ich wlnłl'ra rl?.i•ł�ć z wi�k­
i;zym: roze2'11anlem . .  Z>lkład prrnraw­
czy niejedne-mu !!: npłych recydv­
wl st6w na pewno wy_jdzie na dobre. 

Co wlęc rnl:llć z ehfonalrnml, kt6-
r:i:y nie skończyll 13 lat• Otóż J est 
snnsób . .  'l"rŻeha Ich kler0w<1 ć do d o­
TY'ÓW oplekufi czyth.· Trzeba t:i.kie 
wvcląE(l'Ć surowe wn lnsld w s•n­

snnku do ror!zi cńw, którzy pozwa­
)Rją - a n\erc1>dko 'zachec:> ją swe 
dzieci do popdnłonla !'ll'?e�t.eostw. 

LESl,AW 1MILLER 

----------

PIJANI ' ŻA KIEROWNICĄ 
' 

Przed Kolegium Karno-Admi- . 
nistracyjnym Powiatowej Rady 
Nar':'dowej w Złotoryi znów od­
,powiadało kilku kierowców prn­
w_adzący�h pojazdy w sta'1 ie 
metrz�hvym. Stefan Jończyl< z 
Osetn1cy skazany zo-stal na 2.50J 
złotych; Jan Zieleń z Chojnowa 
Dl 1.500 zł i Jan Kanilrnws•ki z 
Olszanicy na 2.500 zł grzywny. 
Wszystkim odebrano prawa ja·l­
<ly, - Przed kolegium o :'fpowia• 
dat także Tgn9cy Liczny, fur­
man z Wojdechowa, k.tórv tak­
że- wypił alkol.lol i jechał kon• 
no furmanką. Owa lektrnmyśl­
ność kosztuje go tysiąc złotych 
grzywny, 

ODNOWIĄ LOKALE 
' 

Po,�szechna Spółdzielnia !"po• 
żywcow w Złotoryi odnowi w 
t:i, m roku dwa lolrnle - res' au­
r.J.�ję nr 1 i k.:1wiarnię „C�Iyp� 
s.o •. �estaurac,ja otrzym , n o we 
S (ohln, a w kawiarni pom 1J.uje 
s1� ściany i ,vre,;,z�ie wyl{olla 
urządzenia wen_tylacyjne. 

PSY BEZ OPIEKI 

Złotoryjanie lubią psy i dla­
t�go prawie co drugi ,mieszk>• 
tnec grodu nqd Kacza wą [H>fia­
cl7_ czworon_oznego przyjar.ieJn. 
" 1ę_kszość właścicieli nie in11"• 
l'cs�je się jednak tym, co ich 
pupile robią przez cale dnie. 
A, . f

Y�cz_asem pieslti biega.ią ro 
u,1  a�n _ 1 co a gresy,v:"'!'je�sze -.pb­
szczel,uJą przechod-niów. • Inn e  
niszczą kwiaty i zi-el')ą. 

CO Z RESTAURACJĄ? 

. Od _wielu !,it mówi się O o­
t,,•_a1:ciu nowej rest_auracji w Zło­
toryi, ,P1;Z:Y 1.11. Kowalskiej. Ja¼: 
się do�nadujemy w I'owszech• • 

EKSPORT.ER Z GROMADKI 

Tartak w Gromadce (podległy 
Okręgowemu Przedsiębiorstwu 
P:,.-zemyslu Drzewnego w Leg• 

· nicy) tal{że przyspa·rza krajowi 
dewiz. Rocznie wysyła s,ę stą1 
około 75 m. sześć . . • tarcicy bu­
dowlanej do Francji t Niemiec­
kiej Republiki Federalnej, Od· 
biorcami są także kraje demn• 
kracji ludowej. w tym roku l2j 
m, sześć. ta�cićy powędrowało 
na Wę,:t·y. Zaldad pracuje tak­
że dla pot,..zeb l<raju, Wytwarza 
sit; tu podkbdy pod szyny Jrn­
leJowe, dęski w:,2onowe d'a 
wrocławskiego ,,Pafawaa-u'' o­
raz tarcicę okrętową dl� Sto• 
c:mi G dańsl,iej _ .  

REMONTY NA WSI 

Wiele gospodarstw indywidu­
a 'nych na teren ie  powiatu znaj· 
cl n,i e się w· stanie zaniedbania i 

. ,Yyn1aga remontu .. .,_; Pn wiatr:rwa 
Rada Narodowa zbada stan 
ws�ystlticll o'�iC'któw wskaże, 
jakie są· potrzebne ' m1tcria'Y 
bm:l n\vtane i uhtwi chloµom icl1 
;nabycie. Remonty v,de.isk-frh za-
1-'ród będą trwały przez szereg 
fat. 

BUDUJ.I\, OBWODNICĘ 

Zaawansowane sa prace przy 
budowie obwod „icy w Boles'1•  
\Vt:u. Brdzie nia droga obj-:iz•• 
dowa (omjja,i�,-� centrum mia· 
st�) cło Zg-orzelca.  Jeleniej Gó· 
ry, Legnicy i Lwówka Sląsk"e• 
go, RoboJ·y wyl,om.!je e!,ipa Po• 
z,n ańs!drgo Pr7. ed��i .,.,b iorst.wa Rn­
bót. Dro·::owyrh.. Obwodnica ma 
bJ t odda1n do użytku w l,966 
r, � r-n1. Ta sama f'!ti:-1a w br, ·zq.. 
loży nowe asfaltowe na wierz· 
lhnie na jezdnh,·h ulic Legni2-
lriej i Dzierżyńskiego. 

·(lemn 

łironika milicyjna 

I 

KRADLI MOTOCYKLE 

Henryk Mako wski wypił w res-taura·cji Jawo­
rzanka" kilka kieliszków wódki ,  po czy:i:i · wy­
szedł na ry:1ek ). . .  u kradł stojący tam motocykl 
WF!'-'f, ztodz1eJ '.1 'e d ocernt operatywności fu nkcj o• 
na riuszy MO. ktorzy schwytali go na tzw. go­
rącym uczyn ku. Oka7alo się,  że Makowski t•, .. 
dzień _wcześniej na zabawie tanecznej w Paszow e-• 
cach ukradł płaszcz jednem\1 z uczestników z,i­
bawy._ .' !-'lakowski/ byt Już., karany przez sąd ·za 
kradz,ez motocykla, Wkrotce znow zasiądz1e na 
lawie oskarżonych. 

Również pracown ik kamieniołomów z Zimnika 
- Ludwik Mazur'kiewicz po, wypiciu wód ki u­
kradł .z rynku motocykl. Je-mu także śię nie 
udało ; zo�tal złapany przez milicjantów jeszcze 
te.go • samego dnia.  ' 

, ✓ 

SMIERC NA DRODZE 

' 23-letni Jan Zaręba na trasie Zarek - Stary 
Ja wor j echał z nadmierną szybkością na moto­
cyk_lu marki „Jawa". Skutek b rawury okazał się 
trag1czny, Zaręba ud erzył w drzewo i w drodze 
do szpitala zmarł. / 

PIJANY NA MOTORZE 

Fun1<cjonari1.:sze MO zatrzymali rnotocykJistc: 
Franciszka Dzieduszkę w celu sprawdzenia .d oku­
mentów. Jeden z milicjantów poczuł odór alko• · 
'holu. Kazano mu dmuchać w probierz trzeźwoś­
c�. Balonik „ząnimienil się", Zbadana krew Ozie-

dusz,<i wykazała zawartość 4,7 p romille al· 
k oholu.  Zab rano mu praw.o jazdy i skierowan" 
d o . Ko.Jeg1um Karno-Admin istracy j n ego Powiato­
WeJ Rady Narodowej. 

Nrnuczcnvy KONDUKTOR 

�ierowca autobusu PKS pełni,0 cy zarazem fun­
kcJę konduktora,  .Jan. Słomiany, na trasie wro­
cla.w - Ja_wor sprzedawał pasażerom .)uż wyko·· 
rzystane b ; l ety, W ten sposób narazH odd ział 
P,Ks ,we W roctawiu na straty w wysokości 76 
z.o tycn. Będzie on odpowiadał za to przed są­
dem, 

. SWINIOKRADY 

Wa�ery _ Gołasz�wski i Stanisław Saglara ze 
StrzeMom_,a ,  przyJE,:haH w n ncy do , wsi Mu cho· 
wo (pow. )a"."o rski) 1 u k radli  świnie ważącą 30 
kg  z k omork1 roln ika Bronisława. 7Jalewy. 

Saglara został aresztowany a Gołaszewskiego 
oddano pod dozór milicyjny. ' 

KRADŁ PRĄD 
_Przed S,ą-dem Powia towym w Jfaworze będzie 

m_edlug0 odpowiadał Władysław Borkowski (za· 
m1eszkaly w Jaworze, przy ul. Chopina 6). za­
rzuca s ię  mu, że korzystał z energii elektrycz­
nej w_yłą_czając  licznik. w ten sposób ·  na razit 
przeds1ęb1orstwo na str a ty w wysokości 3.4eG 
złotych. 

. ·  (L.M.) 
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Haracz . za 
(Dokończenie ze str. 1) 

, .,grzechy" przeszłości Ciekawe, 
. •ieniu _do szynek mielonych (�wa gatunlo) w I . półroczu zatrzyma­
nia wahały się w granicach 4_5 proc. 

Dane te dla czołowych ekspor­terów z wieloletnią tradycją, wy­noszą od 5-6 proc. w śród 6 (na 38) zakładów dopuszczonych do Eksportu szynek _ w dwóch wska­źmk zatrzymań sięga 40 proc. Wy­n!ka :,; tego, że ZM w Legnicy nie należą do najgorszych. 
I j eszcze jedna ciekawosLka. Pol-1Ska sz;,rnka cieszy • s ię na rynkach zagramcznych bardzo dobrą opi­

:11ą �doskonała receptura i wysoka Jakosć s�ro�ca)._ Na drugim miej­scu . zn?Jduie się Holandia, dalej Belgia i N. Zelandia. Polska szyn­
ka osiąga najwyższą cenę. 

Stąd wysokie wymagania s ta­wiane tym wyrobom przez inspek-
torów s tandaryzacj i ,  

WYNIKI KONTROLI 

D ZIEŃ TEN BYl.. bardzo praco­wlty, Superkontrolę przepro­wadzono metodą losową na kil-kudziesięciu pus·2:Jrnch . wybranych ak t '  z :z ·wes ionowanych partii wyrobów. 
A było ich sporo: , .Luncheon Meat" - 4.264 kg, szynka „oblong" _ 3_673 kg oraz łopatki• , .pul!man" _ 3_393 kg. W iumie - 1 1 .330 kg, wartości blisko 17 tys. 'do-Ja,rów'. Partie te po­cho,dzi!y z maja,  czerwca i llpca br, <stąd wyższy wskaźnik zatrzymań w 
II kw.). 

Zastrzeżenia inSIPekto,rów CIS z pierwszej kontro•li dotyczyły lekkich ri:brązowień na boJrnch bloków (ze­
, wnętrzna część mięsa) spowodowa­
nych przerwaną folią  1 stykainiem się mięsa z pus�ką ;  zabarwień od chemlkalii (niedokładne zmywanie �10 łów) ; p,r-zerostów żył, nadmim·nej wi.l­g-otności itd. Jakkolwiek te „wady" 
nie obniżają jakości ani walorów smakowych - to j ednak w pewnym 
!Sensie dyskwalifikują towar. Obni­
tają jego klasę. 

Kontrola inspektorów GIS potwler­c:!zl!a w pewnym stopniu zastr-zeże­
!ll.ia z Pierwszych kontroli. Piszę „ w 
pewnym stopniu", albowiem zakład ,,uratował'' przed dyslnvalifikach 
2.GOO kg wyrobów. Co - jak powie 
dział zastępca dyrektora do spraw 
eksportu ZM, mgr inż. Rudolf Go-Ia 
- jest dużym sukcesem. 

Pewnym zaskoczeniem dla inspek­
torów była part�a szynki mielonej 
(1.700 kg), Po otwarciu kilku pusze-k 
1 pokrojsniu w kawałki całego blolcu 
inż. • Cygański powiedzia ł :  gładkie, 
ładne . 1... pachnie. Optycznie prze­
kroje odpowiadały najwyższym wy­
maganiom, a j edna,k szynka nie po­
siadała koniecznej zwartości. Miej­
scowe rozmiękczenia n ie wynikały ze 
zmian bakterio!o'gicz.nych. zagadkę 
rozwiąże niewątpliwie do·piero insty­
tut naulcowy. 

Większość wyrobów została Wi�c 
wyłączona z eksportu. Do podstawo. 
WYCh przyczyn zal iczono przede 
wszystkim niewłaściwy surowiec u­
żywany do produkcj i, zbrązowienia i 
słabe wiązanie (niewłaściwa zwartość 
ble ku) .  

p 
!t'ÓW 

W POSZUKIWANIU 
PRZYCZYN 

RZYPOMN IJMY znane fakty. 
W wyniku n iewłaściwej pro­
dukcj i blisko 9 ton przetwo­

m ięsnych zostało wyłączonych 

z eksportu. Być może czę§ć tego towaru zostanie Wyeksportowana w klasie pozastandardowej. Dla zakładu • jednakże tego rodzaju transakcja nie j est koriystna. i nż. Gola uważa, że bardi.iej opłacalne byłoby skierowanie tej partii wy­robów _ na  rynek krajowy. Kra j p ozbawio�y został planowego spły­
"."'U dewiz. Strata tym większa, 
ze blachę na puszki oraz niektó­re chemikalia sprowadzamy z im­portu. 

. U_waga druga dotyczy produkcji btezącej. Ostatnio przeprowadzo­ne kontrole przetworów mięsnych ' przeznaczonych na eksport nie u­
ja""'.nily żadnych uchybień. Nie m ozna zatem kwestionować. jak tego _chcą niektórzy,_ stałego wzro­stu Jakości wyrobów. Przymuso- . we oderwanie od produkcji kilku­na�tu podejnzanych o nieuczciwości o�ob <a:resz�owania i zwolnienia) n!e odbiły s1� ujemni_e na prodµk­
CJi. �rzypommam bowif'm, że za­kwestionowane wyroby porhodzą 
w 2/3 z okresu przed interwencją prokuratora. 

S_zukajmy dalej. 
• Pierwsza i j edyna jak dotąd RE­
KLAMACJA IMPORTERA do­tarła do zakładu w początkach te­go roku. Była ona m.  in.  przy­czyną zaostrzonych kontroli stan­daryzacyjnych. Gdyby nie ten fakt 
�co  wynika!o zresztą z wypowiedzi mz. Cyganskiego), kryteria oce­
n_y . byłyby obecnie o wiele łagod­
Il!eJsze. �?za ty·m_ - przy dużej konkurencii na rynkach zagranicz� 
nych - d?alość o wysoką .1akość wyrobów Jest w pełni uzasadnio­
na. 

Rok b_leżący należy do tzw. , .św!ri­
skich s·zczytów". Wyższy od prze­
ciętneg.o skup żywca powoduje · j e,;;o 
ZWJększony ubój. W Zl\1 każdf\g!> 

. dnia bi�e się 600 do , 65·0 _ sztuk, przy rzeczywIStych możliwoścjach zakładu 
nie przekraczających 450 sztuk. ' A  
)\'lęc od 150 d,o 200 szt. za dużo. 

Zasadą bowiem jest nieprzetTzymy­
Wanie zywca do dnia nastf;'pnego, 
ponieważ · zmęczenie świń wpływa 
ujemnie na jakość m ięsa (O•bniżenie 
walorów smako,wych).  Bić więc tr�c­
).;)a, Ale z;a.ra-zern_ na jakość mięsa- • ogromny wpływ ma szybkie obniże• 
nie temperatury tuszu z 37 do 6-8 
st, C. Chod-zi tu o przerwanie p110-
cesow chemłcznych i biologicznych 
zachodzących w mięsie, o zachowa­
nie zapachu, koloru, wlaściwośr.i 
wiązania itd. W tym m. in. - tkwią 
tajemnice smakowe polskiej szynki. 

Z uwagi na to, że ZM nie m�Ją 
możliwości wychładzania mięsa (roz­
budowa chłodni w toku) powyżej 
,,bariery ubojowej" - z przyczyn . 
więc niezależnych Jakość pewnych 
partii surowca Jest niższa, Nie bez 
powodu Woj. Zakład Weterynarii we 
Wrocławiu wydal zarządzenie zabra­
niające ZM w Legnicy pro,wadzeinia 

• uboju powyżej 450 szt. dziennie. A 
to właśn le gwoli zachowania wys,:i­
kiej Jakości surowca, 

Interesujący jest następny 
szczegół. W rol�u bieżącym, jak 
wiemy, wzrósł plan eksportu. Nie 
powiększyła się natomiast zdol­
ność produkcyjl)a działów paste­
ryzacji - i  sterylizacji. Sląd noto­
wało się w I półroczu zagęsz.cze-

Kierownika sklepu melilowego 

w Lubinie 
--- Z A T R u D N , __ _ 
W O J E W Ó D Z K I E PRZEDSIĘBIORSTWO 
---- HANDLU MEBLAMI WE WROCLAWIU ----

Zgłoszenia osobiste • lub pisemne w dyrekcji, Wrocla'"l, 

ul. Ruska 37138. Wymagana praktyka w handlu. Wynagro­

dzenie zgodnie z układem zbiorowym pracowników handlu. 

KTO nie robót f , pośpiech, co nie mo­
gło nie odbić się na jakvki. Obec­
nie dopiero prowadzi się rozbudo­
wę i modernizację tych działów. 

Sprawa następna dotyczy nie­
życiowych by nie powiedzieć 
mocniej - zarządzeń Centrali Prze­
mysłu Mięsnego. PolHyka CPM 
sprowadza się do tego, że zakła­
dom nie wolno kontrolować wy­
produkowanych konserw. Prawdo­
podobl)ie chodzi o zapobieganie 
jakimś ewentualnym nadużyciom 
I o oszczędność puszek. Gdyoy 
jednak zakład mógł po kilku dniach 
otworzyć 2-3 puszki ;,: poszcze­
gólnych partii - - o wiele wcze­
śniej od!cryłby wady automatu, któ­
re powodowały przecinanie folii, 
a w konsekwencji niepożądane 
(aczkolwiek nieszkodl iwe) zbrązo­
wienia bloków. · Wady te mot�a 
było rychło usunąć, a tym • sa­
mym zapobiec dalszym uszkodze­
niqm foli i  w następnych portiach 
wyrobów. 

WINIEN? 

�I AJPROSCIE.J byłoby µowie­
..., dzieć: zakład, ludzie odpowie-

dzialni za produkcję. Nie 
mam _ wszakże przekonania, aby 
tak kończyć tę niewątpliwie przy­
krą relację. Wskazałem na kilka 
p rzyczyn. Głównie :niezależnych 
od zakładu. Ale mówląr o nich 
nie chcę tym samym odwracać u­
wagi od ZM. Wina leży i po ich 
stronie. Wydaje • rrii się, że za­
trzymania eksportowe mogły być 
mnieJsze, gryby np. robotnicy 
większą uwagę zwracali na prze­
rosty mięsa i tłuszczu. 

przeczyłaicie! 

Zarządzenie to nie tylko nle przy­
nosi oszczędności, lecz przeciwnie 
- jest źródłem strat. Absolutnie 
niepotrzehąych. 

W • każdym razie Zakład mus! 
uczynić wszystko,· by odzyskać u­
traconą opinię. Haracz za „grzech" 
z początku roku (reklam·acja) i za 
grzechy jeszcze dawniejsze - o 
których nie tu miejsce, by pisać 

jest wysoki. 
Zaostrzona kontrola jakości I JeJ 

wynik jest dostatecznym ostrze­
żeniem dla zakładu. Podobnie jak 
przyczyny obiektywne dla władz 
zwierzchnich. 

LECH NIECHCTCKI 

Na naszych \ 

TRANSFUZJA KRWI 

W LO NIE MATKI 

Odkryty przez polskiego uczonego 
Ludwika Hirszfelda konflikt Rh mię­
dzy ·organizmem mRtki, a rozwijają• 
cym się płodem, jest Jut szeroko 
znany, a metody jego zwalczania, 
stosowane są w połoznictwie. 
W przypadkach zagrożenia nowo na­
rodz·:inego dziecka chorobą 

0

hernoli• 
tyczną, jedynym ratunkłeIT!' jest r::J. ' 
kowite przetoczenie krwi niemowlę­
cia i usunięcie w ten sposób z jego 
organizmu nagromadzonych prze­
ciwciał. 

Często jednak • choroba hemoll• • 
tyczna niszczy płód już w \·onie ma• 
tld I przekreśla możll,!,.,_ość • normal­
nego oorodu. 1 Odsetek martwo uro­
dzonych płodów wśród ., lcobict 
z samoucz�leniem Rh wy�ąsi dko-

Kadr z filmu „C'.llowiek mafii" 

• -e-kran a ch 
,,CZLOWIEK MAFII" 

Temat mafii sycylijskiej przewi­
j a  się w różnych wersjach w fil­
mach włoskich. Wystarc,zy wyfJl\e-

, nić chociażby „Salvatore Giuliano", 
„Mafia nie przebacza" - ukazujące 
odromantyczniony obraz mafii, jej 
klasowy i wsteczny charakter. N a  
ich tle • , ,Człowiek mafii" jest fil­
mem odmiennym. O ile poprzed­
nie były dramatami o ostrej nucie 
o·ska·rżyciel$kiej, to „Człowiek" jest 
komedią fil.mov.rą, zaś gra go nie 
k to inny, lecz najpopularniej szy 
włoski aktor komediowy Alberto 
Sordi. 

Odmienność ,,Człowieka maCii" 
tkwi również w stosunku bohatera 
do zjawiska mafii. 

Bohater „Czlowi•eka mafii" n ie  
j es t  ąni  członkiem mafii, ani jej 
przeciwnikiem. Nie m a  z nią  nic 
wspólnego, oprócz dalekiej współ • 
pracy w prz.eszłości. Pracuje  ob�c­
nie tako technik w wielkim ,za­
kładzie w Mediolanie, dobrze m u  
się powodzi i przyjeżdża na  Sy­
cylię, do rodzinnej wioski, aby 
spę-dzić tu urlop razem z uroczą 
żoną i dwoma córeczkami. Zacho­
wał jednak w dalszym ciągu po­
szanowanie dla panuj ących na wsi 
stosunków i aprobat ę  istniejącego 
!'ltami, który nie zmienił się od 
lat. 

Mafia potrafi to ,,rykorzyslać i 
dobry m ąż, czuły ojciec s tanie się 
mordercą z rozkazu mafi i .  Później 
znowu rozpłynie się w tłumie. 

Podstawą sukcesu fi lmu stal� się 

gra. Alberto Sordiego, który szcze­
gólnie w części rozgrywającej się 
na Sycylii prezentuje  najwyższą 
klasę aktorską i zachwyca swoim 
wielkim talentem. 1 

.,SYSTE1'1" 

Filmy angielskie stają s ię ostat­
nio rewelacjami w skali świato­
wej. ,,Samotność długodystansow­
ca", ,,Sportowe ży.cie", ,,Tom Jo­
nes", ,,Za króla i ojczy,mę" to po­
zycje, które . w„budz,iły zaintereso­
wame na całym świecie. Najwięk­
sza ich wartość zawiera się w bez­
kompromisDwej postawie wobec 
rzecz.ywis lo•ści, ataku n a  bezduszną, 
mies,zczańską wegetację i rządzące 
nią normy moralne. Bohaterami 
większości tych f i lmów są ludzie 
:nlo:lzi, k tórzy buntują - się i nie­
jednokrotnie bunt ten staje się ce­
lem i wartością samą w sobie, 
g,dyż brak perspektywy tego bun­
tu ·prowadzi do • pogodz,enia się i 
przystosowania do istniejącej rze· 
czywistości, 

Podobne problemy zauważyć 
m ożna w filmi e · angielskim „Sy­
s tem". Bohaterami jesrt kilku mło­
dych chłopców, -którzy stworzyli 
�pecja lny system podrywania dziew­
cząt przyjeżdżających do nadmor­
skiej m1ei scowosc1 n a  wakacje. 
System jakkolwiek niezawodny, 
nie pr�ynosi im szczęścia. Pełni 
kompleksów małomimsteczkowych 
donżt.ianów, wydają  się podobnie 

j ak ich partnerki m ało interesują­
cy, nudni. 

N awet sceny miłosne - wokół 
k tórych koJicentruje się akcja -fil­
mu - są jedynie płaskie i mdłe. 
Budowany na tym materiale kon­
flikt pokolenia, skomplikowane 
liipr-awy młodzieży wydają się 
sztuczne i wyclumane. zostaje w 
sumie trochę piękna wicloków mo­
rz,a, sylwetka nowoczesn-ego samo­
chodl.! i ładne buzie kilku dziew­
cząt. 

.,CASANOVA ZNAD DUNAJU" 

Tytuł tej pełnej uroku komedii 
węgierskiej przywodzi na myśl 
XVII I-wie<:znego po:kćżnika i pa­
miętnikarza włoskiego, któremu 
głośne przyg_ody miłosne zyskały 
opinię awanturnika i uwodziciela. 

.I 
Bohater filmu nie m a  j edhak 

z nim• nic wspolnego. A jednak 
osiem „narzeczonych" zakochało 
się w niepozornym tafrsówkarzu, 
n ie  blysizczącym ani urodą, ani in­
telektem, a już w 'żą<lnym wypad­
ku nie r21u,:ającym pieniędzmi.  A 
więc? Co w nim jest? - zasta­
nawia się prowadzący śledztwo 
maj or, , który chciałby zgłębić ta­
jemnicę powodzeni a  u kobiet sym­
patyeznego hochsztapl1ra Die 
tylko z czysto zawodowych wzglc:;­
C::ów . . .  

Zr�znie reżyserowany, <)0brzc 
za,grany, pełen naprawdę zabaw­
nych sytuacji „Casanova znad Du­
naju" ubawi z pe·wnościti widow­
nię. 

,,1'1IG'' 

ło 8. W większości takich przyp!'.d• 
ków lekarze są właściwie bezsilni. 
"Niedawno w „British Mcdical 

Journal" ukazało się doniesienie, o• 
pracowan, przez C.  Holmana i J. 
K�rw!qk\eg?, o wykonanlu wewnątrz 
macicznego, • skutecznego przetooze• 
nia krWi u płodu, któremu zagra­
żała choroba h'emolityczna. Dwaj 
specjaliści zastosowai'i nową meto• 

• dę • rat'.'.lwahią · dziecka w organizmie 
.matki w 9 prz_ypadkach. Trzy razy 
przetaczan,ie kr;wi śródmaciczn-: 
przyniosło dobre rezultaty, r?tuj ąc 
płody przed nieuchronnym zn.�LCZe• 
r:iicm. 

JEDZMY • PI_ECZARKI I 

Okazuje się, że rodzlma gastrono• 
mia dba d nasze zdrowie bardziej, 
ną 1<1 o to posądzaliśmy. �icczurki, 
k tóre lrakt,::,waJgmy cz<ssto jako 
elem�nt znakomicie podwy�szający 
ceny niektórych. p'?traw, mają 
szczególne własności odżywcze ; są 
źródłem kobaltu. Należy on do 
piehviastlc'6w • śladowych w organi-

• zmie ludzlcim._ Brak -czy niedobór I 
nawet tych minimalnych ilości, j akie 
potrzebne są czl·owielrnwi, prowadził 
m_oźe do poważnych schorze?ń, zwła­
szcza układ 4 krwiotworczęgo. 

Kobalt w bardzo mal'ych 1!ościach 
znajduje się . w wielu polcarmach, 
m. in.' w wątrobie wołowej, bruk-' 
selce, innych warzyw�::h i rybach. 
Najbogatsze w 'ten pierwiastek są 
fedlla l� .jak wyk izaly badania 

przeprowadzone • przez pracownl!,ów 
naukowych" · Akademii Medycznej w 
Łodzi - grzyby, a wśród nich pie­
czarki, Grzyby zawiera ją  też wiele 
innych substancji pii·ncralnych ta­
l<i_ch jak:  żelazo, p:,tas, mnll_�an, 
sód, miedź i cynie, 

Badania przeprowadzone przez 
łódzklch naukowców d·owiodły, że 

, obok ,piecz„rek najzasobniejsze w 
potas są :  pieprznik jadalny, maślalc , 
zwyczajny, maślak sitarz, koźlarz 
bąbka i borowik szlachetny. Udnjąc 
się na grzybobranie warto więc pa­
miętać i o.tej k!asyfikącji. Jeśli cho­
dżi jednalt o grzyby w -ogóle, to 
przeciętna zawartość w nich kc.ibul� 
tu przewyższa ilości tego plerwln­
stka znajdujące się w innych po-
karmach. 

Na dodatek - jak wykazały · ba­
dunia - kobalt zawatty w grzybnch 
jest ba·rdzo „ekonomiczny'', przy­
swajany jest w_ okol·o I!� proc. 
przez 9rganizm. 

1,NON•lRON" PO POLSKU 

Tradycyjne ko_szule popelinoioe 
mają c01;a�_ ,rnp.iejsze powodzenie, 
Mężczyżnl wolą nosić na co dzień 
białe, nie gniotące się koszule 
z włókna poliamirJ owcgo, które po­
siadają wiele zalet. Przede wszyst­
kim są łatwe do prania, a przy 
stosowaniu odpowic,1nich śroq,ców 

1
.

1 piorących np. ,.Jxi" zachowują 
przez dłuższy czas limlący biały k;:i­
lbr oraz • sztywność lcolnierzyk� 
·i mankietów. Drugą w·ażną zaletą 
tych koszul jest, że odpada kłopot­
liwa czynność - prasowanie. Ko­
��c: ie z wl '.lkna poli s.midoweg·o po: 
za tym przepuszczają powietrze, 
a specjalnie �!!!pregnowane chłoną 
\Vi1goć. 

J-�cszule •.ego typu proclukuJ::i u 
nas · Kali�J,'.::; Zakłady Przcrnysłct 
Dżiewiarslciego „Calisia". Wylrnń­
czaniem dżianln -zajmują się Zakła­
dy ,,Sira" w Sieradzu. W bieżącym 
roku w. zakładach ,,�ira" urucho­
mione zostaną specjalne urządzenia 
pozwalające na wykańczanie dzia­
nlr{ poliamidowych bez najmniej­
szych zagnieceń. 

W Kaliskich Zak!adaeh Przemy­
słu Dziewiarskiego jeszcze w tym 

• roku zostaną' zastosowane maszy­
ny spawające termoplastycznie 
dzianinę poliamidową. Łączenie tym 

• spos•obem niektórych części koszul 
jest nowoczesną metodą, eliminują­
cą bardziej pracochłonne szycie. �------------------------------------------------
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l{olllunikat 
Instytucje zainteresowane ustawieniem tablic plansz 

podających ich długoletni dorobek - mogą je usta-wlać na 

zichdi.cach, po uprzednim uzgodnieniu z Zarządem Zieleni 

Miejskiej szczegófowej lokalizacji 

J d • • • 
f 

• • • wszeJJr1·e  afisze n· alepiane lub e noczesme m ormuJe się, ze 

1,mocowane mechanicznie na drzewach przyulicznych -

bQdą usuwane z jednoczesnym kierowaniem do ukarania 

przez Kolegium osób winnych oszpecenia miasta 
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NABICI W . . .  AMPUŁKI 
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

mi). Tymczasi?.m cenna jest nic 
ampułka, lecz lek. 

Resort budownictwa, w : przę­
ciwi.eńs,twie do chemii, nie jest za­
interesowany poprawą jakości 
szkła. Wiąże się to z małą e fek­
tywnością importu za dewizy. _Tym 
zaś zainteresowany: jest resort che­
mii, ponieważ eksport leków sta­
nowi w ogólnym. eksporcie tego 
przemysłu, bardzo poważną pozy­
cję. M. in. dlatego chemia przeję­
ła zakład . w Bolesławcu - by go 
zmodernizować. Już w piei:wszym 
roku , ,Ampułki" otrzymały kilka­
naście automatów włoskich. Podob­
nie szybko· unowocześniono produk-. 
cję w całym przemy!Śle -farmaceu­
tycznym. Na tym samym od • 1at 
poziomie pozostaje, niestet:v, hut­
nJctwo <:7.kłlio,. � 

Wydaje się, że w tym przypad­
ku m odernizację należało rozpo­
cząć właśnie od hutnictwa, albo 

, prowadzić ją równocześnie we 
wszy;,tkicb tych zakładach. ,., 

Kłopot i straty polegają więc 
na sprzecznosc1 interesów dwóch 
resortów. Dla budownictwa - hut­
nictwo szk!� jest P_roblemevi racz.ej 
clrugorz�•:inyrn ; clla chemii - wa­
runkiem sine qua non rozwoju 
eksportu n o  i '.t.apobiegania s tra„ 

tom w wysokości 1 20 mln zł rocz­
nie. Jest ' o co  krus-zyć kopię. Zjed­
noczeni e  Przemysłu Farmaceutycz­
nego j est nawet 8klonne partycypo­
wać w wydatkach dewizowych n a  
i mport nowoczesiwch i wysokowy­

' dajnych automatów do cfągnienia 
rur dla zakładów w Polance. Czy 
dojdzie cło znwarcia oornzumienia, 
· trudno nowie,dzieć. .,.> 

.. 
\ .� 

T YMCZASEM Zjednoczenie 
Pl" udeka się do p'ólśrodków. 
W ,.Ampullmch" bolesławie-

ckich wprowadzono z,aostrzrmą kon 
trolę produkcji .  Korzystniej , jest 
odrzucić kilka czy naw1t kilkanaś­
cie procent ampułek, nii narażać 
zak?ady farmaccuty<'zne na nisz­
C7.enic drogich leków. Równocze­
śnie w przyszłym plpnie 5-letnim 
przystąpi .  się do rozbudowy zak/_a­
du w Bolesławcu. Zatrudnienie 
wzrośnie prze.szlo clwukre>tnie (do 
J 25rJ osób). Plany inwestycyjne 
przewidują r. ie  tylko ,;wię\;:�ze11 le  
produkcji „fzkła". a le rozbudowę 
warsztatów naprawczych (•do 250 
o„ob zat.rudnienia) ,  których zada­
niem bę:!zie remont maszyn . prze· 
myslu farmaceutyq:nego_ i produk­
cja części wymiennych (antyim- , 
port). 

Boleslawi'ecka f-abrYka · stanie sh; 

więc zakładem z prawdziwego Zida­
rzęnia. Władze terenowe zaci ,rają 
ręce z zadowolenia. Rozbudowany 
zakład bę-dzie mógł wchłonąć zna­
czne nadwyżki żeńskiej siły robo­
czej, · 

Prz�mys_lowi. farmaceutyczn�mu 
potrzebna bowiem j est... ,,krowa" 
- to znaczy decyzja' w sprawie 
modernizacji .  'huty w Polance; Wte 1 
dy • probl.em u . nie be,dz._ic. 

JANUSZ POMORSI�I 

----------------

WIADOMOSCI 
�r 3 2  ('136)_' 



• Dziś 

♦ 

LEGNICA 

OGNIS!CO - 1-8.VIII „Jl·:imans 
z nieznajomym" (prod. 0SA), od 
lat 16 (godz. 10, 12, 15.45, 18 i 20.15). 

11-15.VIII „Upadek cesarstwa 
rzymskiego" · (prod. USA) od lat 
12 (godz, 11, 16 i 19.30). 
partorama, kqlorowy 

BAł.,TYK 5-8.VIII - ,.Hud, syn far­
mera" (prod. USA), od lat 16 
(godz, 16, 18 " i 20), 

D-11,VIII, - ,.Kto jest bez winy" 
(prod. czeskiej) od lat 16 (godz. 
16 18 i 20). 

12-l]i.VIII - ,,Nie zabijaj" (prod. 
włoskiej) od lat 16 (godz. 16, 18 
i • 20). , 

PIAST 5-8.VIII - ,,Pojedynek 'na 
wyspie" (prod. franc.) · od  lat 16 
(goqz, 16  • i ·  18), 

11-11. VIII „Op:iwieść sentymen-
talmi" • (prod. rum.) od lat 16 
godz. 16 1 • 18, 

12,15.VIII ,- Róże d la prokuratora" 
(Jjrod. NRF) od lat 16 (godz. 16 
i 18). 

KOI:,EJ ARZ 5-8. VIII - .,Jud er., albo 
żbroqnia ukarana" • (ptod. franc.) 
od lat 16 (godz. 15.45, 18 i • 20.15). 

9-11.VIIr - - ,.ściśle tajne" (pr,::,d, 
NRD) ©d lat 16 (kryminał), godz. 
15.45, 18 i 20.15). 

1.2-15. VIII - .,Barwy walki" (prod. 
polskiej), panorama od lat· 12 

(godz. 15.45, 18 i 20,15). 

MIŁKOWICE 

POKÓJ 6-8.VIII - .,Ten ·w'strętny 
celnik" (prod. franc.) od lat 16. 

10-12. VIII - ,.K'.óledzy" (prod. radz.) 
od lat 16. I 

l3,l5,VIII - ,.Teresa Des.queyroux•• 
(prod. franc.) od lat 16. 

LUBIN 

POLONIA 5-8.VIII - ,,Hud, syµ 
:t�rmera" (prod. USA) od lat 16 
(panorama). 

11-11. VIII „Karambol" (prod. 
węg.) od lat 16. • 

12-15. VIII - ,,Co się zdarzyło Baby 
Jane" Cnred. USA) od lat 18. 

ZŁOTORYJA 

PDK 6--8.VIII, - ,,Miłość dwndzY!!­
stola tków" (prod, franc.) od lat 
16, panorama. 

9-11 .VIII - ,.Gładka skóra" (prod. 
�ranc.) od lat 16. 

13-15.VIII „Walk-,wer" (prod. 
polskiej) o_d 'lat 16. 

d ł liultur 

tilubacl1 

LDK 

W LDK w miesiącu sierpniu sek­
cje . zawieszają działalność, Czynna 
będzie tylko kawiarnia i · ·. !l'V w 
godz. n-22, 

. KLUB „MERKURY'' 
ul, Lenina 

W związku z remontem· czynne 
będą sale : telewizyjna i gier stoli­
kowych - każdego dnia oprócz po­
nledz,ialków od godz, 17 do 22. 

KJ.UB „PARNASIK" 
ul, Lampego 

W okresie od 23,VII do 31.VIII -
t'lieczyim11. 

,, 

DOM KULTURY 
.,K011'.JARZ" 

ul. t;ąkowa 

W· sierpniu czynne są tylko:  sa� 
la gier ·1 telewizyjna, cod.!iennie od 
godz. \ 17 do 22 (oprócz poniedział­
ków)., Biblioteka czynna tylko we 
wt·:irki, czwartki I pi,itki od •godz, 
14 do 19 . . Dl<K w sierpniu przyjmu­
je zapisy d o  zespołów umuzykalnia­
nia • na akordeo'nach i gitarach 
oraz do zespoló'IV: rytmiczno-tanecz­
nego, . dziecięcego, . recytatorskiego 
i muzyczn:i-estradowego. Informa­
cje oraz zapisy W biu rze DKK co­
dziennie w godz. od 10 do 18. 

MIĘDZYZA Kf.ADOWY KLUB 
,,HUTNIK" 

ul, Złotoryjska 84 

li.VIII - godz. , 19 - Na klubo­
tvym ekranie ,,Hutnika" film pt. : 
,Zbrqdnia", 

'f.VIII - godz. 20 - Wieczorek ta-
neczny, 

a. VlII - godz. 2·0 - Wiecz.:irek 
ta,,2czny z błyskawicznym konkur­
sem -pt. ,,Piękna nasza Polska cala". 

9.VIII - Klub nieczynny. 
10. VIIJ - godz. 10 , - Quiz :  Ostat­

ni tydzień w kraju f na .;wiecie (II) , 
I l .VIII godz, 19 Zgaduj-

zgad ula : ,,Literatura Polska na 
przestrzeni wieków". Prowadzi 
H. Giezek. ' 

12. VUI - godz. 18.30 - Simulta­
ńa szachowa na 20 szachownicach 
z instr. szach. H. Szachtem. 

13.VIII - godz. 19 - Na klubo• 
wym ekranie „Hutpika" filmy kra• j·:izna wcze. 

• 

e. v-111 tn. o„nmnncgo, tel. 46-16 
7.VIII ul. Nowotki, tel. 38-54. 
8. VIII ul. Ma tej ki, tel, 39-71 

9.VIII ul  Galińskiego, tel. 46-16 

IO.VIII ul, Nowotlti, tel. 38-54 

Il .VIII ul. Matejki, tel. 39-71 

12.VIII ul. Jaworzyńska, tel. 21-5!1 

13.VIII ul, Galińskiego, tel. 4&-16 
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N IE DOKONczy1-, opowiada­
nia. W drzwiach ukazało się 
wóch ' antypatycznych osob­

ników z rewolwerami w rękach. 
,- Wi�ą tj..l tyl){.o dwóch s tarych 

pijaków -· powiedziaJ miody czło-
wiek z rozbitą twarzą. 

- Czego ,che.ecie od nas? - za­
pytał Arley. - To jest mój dom 1 

.,- On nazywa tę budę domem -
zaśmiał się ironiczni� bloi1<lyn, 
zwracając się do atletycznego, jed­
nookiego mężczyzny. 

l\'linto bardzo zdenerwowany u­
i,;iłował wstał, ale Jay�jay pocią­
gną! ,go za ramię. 

- Bądź spokojny - s:!epną!. -
To. są gangsterzy. Zachowujmy się 
tak, jakby oni nie istnieli. 

- Masz rację. Jay-'jay, może za-
grąmy w karty? 

Blondyn przygląd!lł ' się starcom 
zdumiony. 

- Czy wyście zwa,riowali !  Zacho­
wujecie • się tak, jakby · nas tu nie 
było? 

, Jednooki • po•· ra; .pierwszy otwo­
rzył usta, 

� - Zalani są ._ powiedział. Blon­
dyn sięgnął po·. butelkę, która sta­
ła , na sti<;>le i przeczyta! głośno. 
,,Fleur dy Lys , - Stary Burgund", 
po czym gwizdńął prze�iągle z za-
chwytem. . 

- Ho-ho, dobrze się wam powo­
dzl! No, teraz pokażemy tym sta„ 
ruchom jak się pije. P RZYNIOSL Z KOMODY dwa 

kufle i napelp,lł je. Wzniósł­
szy toast za pomyślność, wy-

pili obaj duszkiem. Reakcja była 
piorunująca. Kufle i .  rewolwery 
jednocześnie wypadły im z rąk. 
W oczach gangsterów pojawiło się 
przerażenie. Blondyh zsunął się z 
krzesła i chwycił oburącz • za 

brzuch. Tak samo zachował się 
drugi. • Zaczęli w1c się w boleś­
ciach. Starzy spojrzeli na siebie. 

- Co im się stało? - zapytał 
Arley. - N1ektórzy · ludzie nie zno­
SZ<! al.kohąlu„1 Moż� potrzebny 
byłby . zastrzyk. Gangsterzy jęczeii 
i skomleli : .,ratunku, lekarza"! 

Jay-jay nalał sobie płynu do 
szklanki. Pijąc małymi łyczkami 
przygląda! się im z ironią. - Wła­
śnie - przytaknął Arley. - Prze­
cież nie zrobiliśmy im nic złego. 

Zbliżające się wycie syreny po­
licyjnej przerwało ich rozmowę. 
W chwile później wpadli do po-

mieszczenia dwaj' umundurowani 
ludzie z przygotowaną do str?,� 
lu bronią. 

- Czy widzieliście może dwóch 
- zacz�ł jeden z nich. Wtem zo-
be;iczył gangsterów na podłodze. -
To oni ,  co się stało? 

- Myśmy tego nie zrobili pa­
nie komisarzu - tłumaczy! się Ar· 
ley. - Wtargnęli tutaj bezczelnie. 
grozili nam rewolwerami a potem 
udawali „mocnych" ... 

- N a mocnych to oni w tej 
chwili nie wyglądają ... - przerwa! 
jeden z urzę'dników. Musimy 
ich czym prędzej odwieźć do szpi­
tala, trzeba wydobyć z nich pew-

#
1

fAFTY - tE�SACJE # TAJ 

W 
KAMIENICY . WS7-)'S,\II' . go znali ,  
ale - co tu ukrywać - nie 
szanował), Był ::zę,;:.o pijany, 

użrwał' ta k ?.W<1nyc:•b wyr,17.ÓW, Epro­
wadzał do �wego „w� rsztaiu" W 
piwnicy równi" ' jak on podpitych 
i g_lośnych kli entó\O,r, • 

- Wieczorem strar,h weJ�c dl) bm-' ' 
rr y. A już do piwnicy u ;kt  z nas 
po ciemku �. -:?js�· by •się nie odwa­
żył zeznawali świadkowie, s,1-
biedzi. 

Głównie wieczorem ! w nocy w 
piwnicy „pr3cował" ślusarz, Michał 
S, w otoczen.u dość.: licznych „Inte­
resantów". K ' <,dy :nil ic j .1 zaintere­
sowała się j ego pracowi totcią (da• 
tującą się od 1959 •�.), · .vyja{mi:i ł :  

- No cóż. }udzi nTn n.,�.,-�.: =.;;;�ia 

u,; l'•mKI 1 1<1vcze. A Ja mam ntetle 
wyposażońy wa rsżtat, ·wit;c 1 klien­
tów mi nie bralt. 

Na dalsze p:ytania - po co w 
':"'arsztacie potrzebna m u  prycza z 
pościelą, piec, ·drewninna ,;>odłoga, 
ol;>razy, wles2ak, parawan, ściany 
pomalowąne w barwrle wzorlti -
odp�wladaJ, że • pracuje lu 1 Sp!, 
itiedy pokłóci się z żon.ą. 

MO n.ie dawała temu wiory, ale 
śh,1sarz należał do cwanyc11 I s·,vój 
osłonięty pasiastym kr:etont>m war­
sztat niezmordowanie wysuwał jako 
i;oważne uzasadnienie. 

FERALNA TRZYNASTKA 

B YL 13 'LUTEG@ bielącego ro · 
\tu. Michał S. od dłużs?ego 
q:asu kr<:cił się po dworcowym 

cpaj panowie przypomnieli sobie, że 
sJ,ądś się znaj;j. Nowo przybyły zwie 
rzył się, że i:,cprzedniego dni,a po- _ 
b1 ał wypłatę i w przypadkowym 
towarzystwie zrobił „obchód" kilku 
restauracji. Teraz miat kaca i wstą­
pił na dworz<>c na piwo Sumując 
pobieżnie nocne wydatki �twierdził, 
ż;, dla rodziny zostało mu jeszcze 
600 zł. Dowiedziawszy siP, o tym, 
troskliwy znajomy zaproponował m u  
nocleg u siebie. 

- Jest' ciemno, zimna, w domu 
śpiących pobudzisz i jeszcze ober-
w iesz tłumaczył serdecznie, 
lT mnie spokojnie odpoczriesz, a je­
�li zechcesz �rzyprowadzP, ci faj­
r.ą „ba,bkę", 

Z trudem pokonując czkawkę, Mie-

u 

�zyslaw B. wyrazi! zgoa,; p0 czym 
na wyraźne �ądanie swego opieku­
nB wyjął z por tfela 100 zł - na coś 
do zjedzenią i wypicia dla n ich oraz 
mających zaszczycić ich swą obec­
r.ością damy. 

- Ona zejdzl e z 
bedz!e głodna 
Michał S. 

nocnej służby, 
zatroszczył się 

Dama faktyt:znie była na służbie 
-. w portiernl pobliskich Zakładów 
Młynarskich. Vhtąp\li tam PO dri,­
cJze w celu dokonania obustronnych 
p1 ezentacji partnerów. 

Tego samego dnia, już po „wpad­
ce", portier Gertruda W. zeznała: 

- ,.Heniek" (taki pseudonir miał 
Micha! S.) po J\liedzial mi, że 
jego znaj omy ma 600 zł można bP,­
ózie popić, no , ze po zd8niu służ­
by będzie na mnie czekał w wa-r­
sztacie. 

ne zeznania zanim przejadą się na 
tamten świat. Wy oczywiście po­
jedziecie z nam,i na komisariat. P O CHWILI ARLEY i Jay-jay 

siedzieli między dwoma u-
, rzędnikami policji. , • 
- Nie bójcie się, panowie gen­

tlemani - zaczął komisarz - Je­
steśmy pewni, żeście nic ni'e prze­
skrobali. Chodzi' nam tylko o Ja� 
mes'a i Baines'a. Trud.no było 
nam uchwycić tych gangsterów. \ 
Pomogliście nam bardzo. Opowie­
cie nam jak to się stało i będzie­
cie wolni. 

Sprawa • wyizladala tak, sze-

I 

fie... zacz.ął dumny z siebie 
Jay-jay. ' \ 

Do gabinetu wpadł urzędnik po­
licyj ny, 

- Panie komisarzu, obaj podpi­
sali zeznania, przekonani o zbliża­
j ącej się śmierci przyznali siF: rów­
nież do wielu innych swoich wy­
czynów z ostatniego okresu. Le­
karz orzekł, że życiu ich nic nie 
zagraża, ale dolegliwości żołądko­
we będą im dokuczały jeszcze dłu­
go. W żaden \ sposób nie mógł 
stwierdzić jaka to była trucizna. • 

- Co to za trucizna? - zapytał 
komisarz. Arley poruszył się nie­
spokojnie na krześle 

SE1'SACJE # 

rla przy3ac!elowt sbsolutnego spo• 
hoju, drzwi od piwnicy zamknął 
za sobą na klucz, RESZTA t·dbyła się zgodni<? 

z zapowiedzią właściciela war­
sztatu. Gertruda W. przybyła 

punktualnie, Michał S. chętnie wy­
chodził po r.owe zapasy . wina, a 
ckolo godziny 10 rano dyskretnie 
uiotnił się na dłuższy czas, gorą­
co polecając swego gościa opiece 
Gertrudy W. 

- Chciałem k Jniecznie wyjść stśm­
tąrt i pójść rlo domu - tłumaczył 
kilka godzin później Mieczysław B. 

Ale mnie nie puszczali. Michał 
S. namawiał m nie, abym został, bo 
on w południe przyprowadzi j �­
szcze jedną „babkt". Co miałem 

robić? Drzwi były zamknięte, 11 
ja  pijany. Zost�łem dop":>k< ws.zyst­
kich n&;; ·nie zabrała rn llicja. To 
tył feralny diień, ten l.3 lutego. 

POS'l' S'CRIPTU!\-J 

FE:RALNY n ie t;,rlko dla Mie-
• czyslawą. b. W dniu tym na­

reszcie powędrował za kratki 
ślusarz-sutener. Gruby plik zeznań 
ąwiadków peł-en jest nazwis.k uczest­
ników libacji i schadzek w J eg'> 
warsztacie. s:i dowody na to, że 
Michał S. �prowadzał do piwnir.y 
bardzo liczne towarzystwo. 

- Oskarżon y proponował ml, że­
tym przyprowartzala swoje zna}om:. 

- Znalazłęm na wysypisku śmie­
ci - powiedział niepewnie. 

- Co zamierzałeś z tym zrobić? 
Arley spojrzał na Jay-jay'a o­

czekując ratunku. Wtem n a  jego 
czerwonym nosie zauważył muchę. 
Przyszła mu genialna myśl do gło­
wy. 

- To by! świetny środek na owa­
dy, prawda Jay-jay? Wytępiłem 
tym środkiem całą masę karalu­
chów w moim mieszkaniu, przy­
pominasz sobie Arley? 

Komisarz zwrócił się do protoko­
lanta. 

- Proszę pisać: ,.,środek owado-

(li) 

bójczy". A jak wam się udało 
nakłonić tych drabów do wypicia 
trującego płynu? 

- Oni sądzili że to jest „Fleur 
de Lys - ,Stary Burgund". 

- Proszę pisać dalej : , ,dwaj 
przestępcy · wziGli środek owado­
bójczy za napój alkoholowy". 

Arley i Jay-jay niecierpliwili się 
Czy możemy j uż odejść? 

- Jeszcze chwileczkę. Za złapa­
nie tych typów wyznaczona była 
nagroda w wysokości 5 tysięcy do­
larów. Będziecie . się mogli wspa­
niale urządzić za tę sumę w pen­
sjonacie dla · starców. Zapewnią 
wam tam świetne jedzenie, czysto 

:Rano stwierdziłem brak kilkuset zło• 
tych. Pr.zypuszczam, że ml j e  ukra• 
dziono. 

- ,,Heniek" często zapr:1szał mnie 
do •• siebie� Zllwsze dużo ·piliśmy. 
pieniądze na wino ,dawali jego zna­
jomi. 

- Jako sąsi�dka Michała S. stwier­
crnm, że w jego iwnicy często 
były pijackie awantury i krzyki. 
Przychodziło tam wiele kobiet 1 
mężczyzn. 
' Zeznania świadków i bohaterów 

piwnicznych s;,otkafi są sprzecznl!. 
Ci ostatni ,taraj ą się wspierać na­
iwne zapewni:enia oskarżonego, 

'L 

LO 
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i ładnie urządzone mieszkanie; mi� 
le towarzystwo, codzienną kąpiel ... 

Codziennie? - z.dziwił się Ar--
ley. 

Nawet dwa razy dziennie. To 
będzie zależało od was. 

- Panie komisarzu - 1 powiedział 
Minto - wydaje mi się, że ta na­
groda nie j est nam potrzebna. 
Prawda Jay-jay? 

:- Arley ma rację. Właściwie, to 
wam należą się te pieniądze. To 
wyście zrobili tę całą robotę. 

Komisarz zaoponował. 
- To nie jest zgodne z przepi­

sami. Ale jeśli chcecie, m ożecie 
sami te pieniądze przekazać po­
licji. 

ARLEY i JAY-JAY z wielką 
ulgą podpisali protokół oraz 
pismo wyrażające .zgodę na 

przekazanie nagrody dla policji. 
Komisarz polecił. odwieźć ich do 

domu; a p o  chwili zwróci! się do 
protokolanta: 

- Zdaje się, że wyświadczyl'em 
tym starym alkoholikom wielką 
p rzysługę. Wykwintnie urządzony 
pensjonat dla starców byłby dla 
nich piekłem a wódka za 5 tysię­
cy dorarów? Tego nie -wytrzyma 
żaden żołądek, nawet odporny na 

,,środek owadobójczy". 
- Codzienna kąpiel - śmiał się 

Arley pociągając „burgunda" 
Bardzo to  ładnie ze strony komi­
sarza, że pomógł nam wyjść z 

tego kłopotu. 
- Szef dba o swoich ludz.i -

powiedział d1J1mnie Jay-jay. 
- Pomówmy dla odmiany o 

czymś wesołym zaproponował 
Arley, Jay-jay, opowiedz mi, 
proszę, co działo się w tym ty­
godniu w kostnicy? 

"<ONIEC 

# TAJEMNICE # FAK 

, 
-- To prawaa, :ze czasem bywali u 

mnie goście, ale byll to zawsze moi 
cobr,zy znajomi i ptzyjaciele, albo 
klienci, którym jako śluEarz wy­
świadczałem fachowe usługi, Nie 
t!latwiałem nikomu uprawiania nie­
t:ządu i nie <.!zerpalP.m z tego :i;ysku. 
Nie wiem nic o ewent1,1alnych b!iż;­
szych kontaktach moich znajomych 
w warsztacie. 

Wszystkie j e,1nak dowody świad­
czą przeciwko Michałowi s. Wkrót• 
cz w Sądzie Powiatowym w Legni­
cy odbędzie &lę rozprawa. 

KRZYSZTOF WIŚNIEWSKI 

7 

I 
małej wagi ,  drobnostka , 1 0  - jak 
Wisła szeroka , ll . -: beznoga jasz­
czu.rJ;;a ,  15 - imię jasnowłosej 
gwiazdy � Hollywood, 16 - miasto 
w Indu z mauzoleum Tadż M 1h01 z 
XVII w., 17 - niektórym dodaje 
uroku. a n 'ektórych szpeci 18 -gwiazda filmowa . 

' 

, ,E1n-zet" 
ROZWIĄZANrn KRZYŻOWKI 

z nr 29 hallu, zaglądał do , bufetu. M in,;la 
już północ, a o n  wciąż czekał na 
„gościa" z forsą. Doczeka! się 
wreszcl�. Po czwartej ' nad ranem 
chwiejnym krokiem nad,zedł Mic, 
czysław B. Przy kuflach z piwem 

W oczekiwaniu na jej przybycie 
ślusarz raz Jeszcze zażądał od swe­
go gościa 100 zł na wino t zakąskę. 
WY,chodząc d.:> sltlepu oświadczył, 
źe wróci nie sam. ·w celu zapewni� 

Spędzall'!m wieczór w „We­
necji" w towarzystwie niezni'lnej 
IPi kobiety, Dużo p iliśmy. W pew­
nej chwili podszedł do • ras osk3t­
żony I zaprosił do �iebie, to znaczy 
do tej jego pi\'Jnicy. Nie i,amiętam 
szczegółów tzJ nocy. bo bylem bar­
c,zo pijany, ale wi em, ze żądan'> 
ode mnie Pieniędzy na alkohol. 

POZIOMO: 1 - naśladuje mowę 
ludzką - zdrobniale, 8 - ma miej­
sce P?dczas polowania, 9 _ wyspy 
koło Timoru, 11 - literatura d la 
d�ieci, 12 - . n ajbardziej znana z 
z1.elonego Wzgor za, 13 - ogol zja­
wisk wywołanych rozpuszczaniem 
przez wodę skał wapiennych lub  
g1p.sowych, 14  - metropolia afry­
kanska, 17 - przeraźliwy kF,<yk 19 
- j-ęzykoznawca , 20 - tytuł wtad­
ców w niektórych 'krajach Wschodu 
muzułmańskiego, 22 - wełna cze-
sankowa. POZIOMO : 1) puszcza, 5) Ke-

P[ONOWO: 2 _ olimpiada u sta-
krops,_ 9) urwis, 1 1) student, 12) 

ż t h G k · zd rowte, 13) oktet, 14) synonim, 

PIĄ"fEK 6 • steq:,nia 

SOBOTA - 7 sierpnia 

10.00 Agato przestań mordować 
film, 16 .15 Program dnia, 16.20 Sie­
ctem na8ta lekcja jęz. ang., 16.35 P•·o­
grnm tygodnia. 16.55 Sorawozdame 
z Międzynarodowych Zawodów 
Lekkoatletyczn ych Polska USA. 
19.35 Wieczorne rozmowy. 19.50 
Dobranoc. 20.00 Dziennik TV. 
20.25 IV Międzynarodowy Fe,:tiwal 
Piosenki w s� -- "cie - w przerwie 
Pegaz. 22 25 Dziennik TV, 22.40 
„Agato r,rz�st.ań mordo�..vać'! - film 
prod. NRF. 

NrEDZIELA -· 8 s1erpnia 

14.15 Program dnia, 1 4.20 P.K,F .• 
14.30 SWiat, • obyczaje, polityka, 14.50 

1'7.15 Program dnia , 17.20 :,,zesna- Dlą młodych widzów - Teatrzy1< w 

�ta lelc,�ja jęz. ros. ,  17 35 Azymut - koszu „Nie moja sprawa", 15.35 
rnlo

.
d7.ieżowy magazy'n wojskowy. Mała Ino,ewna - film, 15.45 Kwa-

18.10 Występ solistów baletu Len·in- · 1 , 6 oo 
gradzkiego Teatru Oper;. 1 '1al :itu drans wiejsk.! - .,Kawa erka' , 1 • 

im. Kirowa z Kremlowskieg J Pala· Monolog trębacza - film TV prod. 
cu Zjazdów z Moskwy. 19.10 Film. polskiej , 16.20 Nad b

t
sztynowym 

19.20 TV Mag_qzyr . Medye2ny, 19.50 d i h R a· 
I Dobranoc, 20.00 Dziennik TV, 20.25 mo.rzem - o uz. row ac y,,1 , 

IV Mięrtzynarodowy Fe$tiwal Pio- 16.40 Ludzie 1 zdarzenia, 16.55 Spra-
5enk.1 w Souocle, 2a,25 Dziennlk 'J:V. wo.zda.n!• z M.led.:c.maro'1owych Za-

wodów Lekkoatletyczny�h Polska -
USA, 19.30 Dziennik TV. 19.50 
Dobranoc. 20.00 Słowni k  wyra-
zów Obl!YCh, 20.15 Syn \bladej twa­
rzy - mm prod, USA, 21.30 Nie­
dziela sportowa. 

Poniedziałek 9 sierpnia 

·10.00 O dom dla di!iecka - film fab. prod. USA, od lat l�. 17.45 Prn­
�'.am dnia. l'.7.5� 17 klt'cja j. ros. 18.15 
; 1lm . dla dz1ec1. 118.2, Jak się masz Krakow - rep. 18.50 KKF. 19.:lO E�reka. 19.50 Dobranoc. 20.GO Dzien­nik. 20,20 Reportllż filmowy z czwór­meczu kola.rskiego - torowego. 20.25 
Ił .TV .Festiwal „Król' IV". Ok, 22.2� Dz1enn)t , 

' Wtorek 10 sierpnia 

15.1:i
. 

Panorama. l&.45 Progr. dnia. 16.50 Los pewnego pawilonu. 17.25 18 lekcja j. ang. 17.45 Przygody hr Monte Christo. 18.10 Inspektor l\''a­s�a. 18.20. Klakson. 18.40 święte sia­nie - film. 18.55 Progr. aktualnv 19.�0. T�leturniej. )9.50 Dobranoc, 20.00 Di:1ennik, 20,20 Transto!'ator. 20.33 o 

. ro Y nyc re ow, 3 - zausznik, 15)  amitoza, 16) annal 19) a nalekta 4 - Polski z Litwą w 1569 r. 5 ..:... 23 ' ' 
musi go  mieć motocyklista. 6 '.... jest 

> standard ,  27) galen it. 28) epis-
. kop, 29J strażnik, 33) ignorant zaprzeczeniem egoisty, 7 - n1ecz 38) naulrn, 40) D:derot 4 1 )  lornf'ta ' 

dom dlą d�iecka - film fab. 21 .40 
Bez apelacji . (cz. II) . 22.25 Dziennik. 
22.40 Trasa - magazyn turystyczny, 

Sroda 11 sierpnia 

10.00 Film z serii dr Kildare. 17 .3� 
Progr. dnia. 17.40 18 lekcja j. ros. 
lf05 PKF. 18.15 Na pólkach księgar­
skich. 18.25 Warszawskie spacery _ 
rep. 18.55 Chopin 1965, 19.25 Tyg. 
wiejski. 1 9.55 Dobranoc, 20.00 Dzien 
nik. 20.20 Współczesne malarstw; 
meksykańskie. 20.35 !Tilm z serii dr  
K ildare. 21.25 Światowid. · 21.45 Dzien„ 
nik. 

Czwartek 12 sierpnia 

16.20 Nauka w walce z rakiem _ p rogr. z Mo�kwy. · 17.35 Progr. dnia. 17,40 19 IE:kcJa j .  ang. 18.00 PrzyE!o­dy ropzmy Odrzu towskich. 1/i'.25 Spotkania z przyrodą. 18.55 Dewizy za bezcen. 1 9.20 Przegląd muzycznv. 19.50 Dobranoc. 20.00 Dziennik. 20.:io Poz.yt.ywka - fijm. 20.35 Biuro osób zag1monych - film fab prod U"'A _21.•a Dziennikt ' ' "' ' 

, 42) egida. 43) roztwór'. 44) l ibacja'. 
45) Esas1, 46) trawers, 47) tragant. 

PIONO.WO:  l )  posesja,  2) studnia 
3) c,errue, 4) a 11 tomat, 5) kszta! t. 
6) Kordiun, 7) od włoka 8) steward 
1 0) Wotan ,  17) nautyka,' 18) astenik; 
20) . nugat, 21) Lallrn, 22) kano,-, , 24\ 
a nion, 25) d oker, _26) Ryoln. 29) sv• deryt, 30) Rodezj a ,  31) żurawie 32) 
mte:es, 34) galalit, 35) obrób!ca, 
36) agencja ,  :J7) traspnt, 39) u lica, 

* 
W wyniltu przeprowadzonego Io• 

sowania za rozwiązanie krzyżówki 
z nr 29 „Wiadomości" nagrody 
otrzy.mują:  Stanisława DZIEDZTC, 
Leg,:i1ca, ul. Jagiel101'1ska 9 m. 4. Ma�ia STRUGAŁA, Stronie $laskie 
(Osiedle Morawka, Blok nr  5) ,  A nna 
CUR ZYD�O. L egnica, L Zł'OW -
laboratorium, ul. Górnicza 2. Nagrody w postaci bonów ksh1�­
kowyc1: prz�ślemy ,pocztą. Ro��1ązama należy nadsyłać w 
t�rmm1e 10  dni od  daty ukazania 
się ntJn:ieru na adres redakcji „wh­
d?m_osc1" (Legnit-a, Rynek 52) z do• 
p1sk1em na kopercie Główka pra• 
cuj�" oraz z podan'i'em numeru 
„Wiadomości", z którego nadesłano 
rozwiązanie. 

UWAGA ? 
!,istę osób nagrodzonych za :rra­

w,,dtowe rozwiązanie krzyżówek opu­
blikowan ych w sierpniu zamieścimy 
w n'!-�er1;e „Wiadomości•• z datą 19 
wrzesma br, • • 



�zedstawiamy beniaminka klasy A-drużynę Górnika Lubin '� 

. Oto bohaterowie tegorocznych rozgrywek 'piłkarskich, dru­
tyna beniaminka klasy A - Górnik Lubin. 

W górnym rzędzie od lewej : JAN PAWLAK - kapitan 
zespołu, pomocnik, HENRYK UTRACIK - bramkarz, STA­
NISŁAW FRONCZAK - bramkarz, HENRYK GOLNII{ -
obrońt:_a, WŁADYSŁAW SUSZKO - obrońca, WŁADYSŁAW 
DUBINSKI - obroń:ca, LUCJAN STĘŻOWSKI - pomoc­
nik, MARIAN MAŃ!CA - pomocnik, WŁADYSŁAW KA_' 
SPRZYK - napastnik, WŁADYSŁAW KROLICZEK - na­
pastnik, PIOTR HAŁUSZCZAii - napastnik. JAN IHEO -
_napastnik, JAN CIEŚLA - napastnik. Kierownik drużyny 
STANISŁAW IUEĆ oraz W, MAŁEK - kierownik sekcji 
piłkarskiej KS Górnik., Nie zamieściliśmy zdj�ć H. Ma­
zurkiewicza, J. Kukuły, S. Krążyńskiego i J. ' Siarkow-
skiego. ' 

Pi�kna nagroda 
' Francis.zek SadanoWicz • - " Kosiak, J�n John, Ryszard Jędroś• Zachwycamy się sukcesami spor­

towców„ Ich zmagania na boiskach. 
bieżni.acti i skoczr.iach dostarczają 
nam wie,Je emocJ;,. Często jednał� 
zapómiriamy, że na piękne wyn iki 
osiągnięte przez zawodnika s l<łada 
s 'ę  zarówno jego wysiłek Jak i. 
ofiarna praca trenerów oraz działa­
czy. 

ka, Ludwik Gór-awski, Kazimierz 
Bytner, Jerzy Pociejkin, Czesław 
Szczepański, Olga Starościak Józt:f 
S_tarościa.k,_ Mirosław Kajda,' Eli• 
gmsz ChCI�•k? Jó�ef Klimczak, Zy• 
gmunt Suhm1ersk1, Antoni Kuch• 
ciak, Tadeusz Kierot, Janusz Dud­
kiewicz i Włodzimierz Palij, 

tr iu�fuje • w Oławie 
Szczeg·ólnie c l  osta tnl pozostają 

często_ w cieniu. A praca rzetelnego 
I uczci;>vego dzia łacza sportowego 
zasługuJe na szacunek, 

Dobrze więc się stało, że władze 
sportowe naszego miasta nie . zapo• 
minają o t�ch, k tórzy od wielu już 
lat soołeczme pracują na niwie spor. 
towej. Na wniosek Komitetu Kul• 
tury Fizyczne .i i Turystyki l'ajl!ar• 
dziej _ofiarni działacze sportowi mia­
sta i powiatu otrzymali „Honorową 
<'dznakę DWndziestolecia Kultury 
Fizyc·znej i Turystyki Dolnego Slą• 
ska''· 

_Oto_ wyróżnieni: Eugeniusz Warz• 
lnew1cz, Tadeusz Staniów, Franci• 
S7ek Se_mczuk, Józęf Patronik, ft n• 
drzej Ł1edtke, Starusław Litwa, Ja'l 

Z boisk i sal 
Zagłębia 

OSRODEK NAD BOBREM 

Wkrótce mieszkańcy Bolesław­ca i jego okolic będą mogli PO pracy wypoczywać nad Bo­brem. Powstar>ie tu- ośrodelt wypoczynku i snó.r.t.ów wod•. nych. Już. przy�f.\pion o  cło sporzad7ama notrzebnej do U• r::1dzenia obiektu dokumenta• 
CJI, 

Cnspodarzem • tego fak po• !·T7Pbnego obiektu bedzie 0-

W Jaworze 
120 

uczestników 

na starcie 
W masewych zawodach lekkoatle­

tycznych w .Taworr:z.e zorganizowa­
nych przez PKKFiT wzięJ.o u�iat 
120 sportowców. W tej liczbie - .:!O 

zasługuje na ·  szczególne podkreśle­
nie � znalazło się również 20 kobiet, 

Uzyskano wiele względnych wyni­
ków: 

Juniorki :- 100 m: Walentyn'a Pola­
nowska - 14,2 s0k., Bogusława ::?o• 
lanowska ..., 14,3 sek. 

Juniorzy: 100 m: Stefan Teluk -
11,7 sek., Wojciech Kochański - 11,6 
sek„ Józef Klecyk - 11,9 sek .. . 

400 m· - _Zenon Masiejewśki - �7,2 
. s.ek., ,łan Szymceyszyn - . 58,2 ,s.ek., 
Tadęus:z Wróblewski - 60 sek. 

1000 m - Jan Dębski - 2.53 min., 
Jan Szczęsny - 2.55,1 min., Jan Ma­
siejewski - 2.57,1 min. 

,Końca 

27 i'lrutyn piłkarskich w pow!ecle 
legnickim walczącyc.h w trzech gru­
pach o mistrzostwo klasy „ W" za• 
kończyło · już rozgrywki. Pozostało 
jeszcze wprawdzie w drugiej i' trze­
ciej grupie do rozegrania kilka spot 
kań, wyniki ich j P-dnak nie będą 
j uż miały większego W!Jływu na u­
kształtowanie się czołówki poszcze• 
góląych ta bel. 

. ' 
Kolarze w tym · roku - zarówno 

reprezentujący najwyższą klasę 
sportową, jak  i „średniacy" - nic 
mogą narzekać n a  brak startów. 
Oczywiście asy biorą udział w róż­
nych poważnych imprezach, wy­
ścigach mi.ędzynarodowych czy \n):'· 
teriach, a „pomµiejsi" w wyśc!

;; gach wojewódzkich i p owiatowych_. 
• Ostatnio odbył . się w Olaw;i.e wo-

e akordy , 
drużyn 

alki 

str,zowską· . . ·zdecydow�nie •pierwsze 
miejsce zajęli piłkarze Jezioran WY· 
przedzając następną • drużynę Jaku• 
szowa o cztery punkty. 
Jeziorany 
Jakuszów 
Rzesżotary . 
Gr,zymalin 
Piątnica . 
Kunice 

7 12 32 : 11 
7 8 35 :25 
7 8 21 :,16 , 
7 a 1a : rn  
7 
7 

6 �0 :23 
6 11 : 17 

TOR Legnics 
POM Legnica 
Krotoszyce 
Warmątowice 
Tyńczyk 
Wądroże Wielkie 
Grzy_piany 
Koskowice 
Taczalin 
Legnickie Pole 

� 16 64:H 
9 16 37 :ll  
6 10 19 !6 
8 8 25 :23 
8 8 17 ::i2 
8 7 21:26 
5 3 9 :21 
7 2

1 12:29 
5 2 5 :26 
s o ' 2 :23 

jewódzki wyścig kontrolny dla za­
wo,dników p osiadających trzecią li­
cencję spm·tową. Do walki ną tra-
i,ie liczącej 50 km wystartowało v "'  

80 kolarzy. Piękny sukces w tym ·,;_ -· 
wyścigu odniósł legniczanin, Fran� , ' 
ciszek Sadanowicz z sekcji  kblar- ' --f 

, skiej LZS. 
U talentowany kolarz za-demon­

strował świetną formę, pokooując 
zdecydowanie swych groźnych ry­
wali. 

W Strzelinie · zawodnicy , przygo 
towują• s ię  dó - .mistrzostw Polski · 
Ludowego Zrzeszenia Spo-rtowego,. • 

_ W celu wyłonienia reprezentacji . 
wojwództwa przeprowadzono spra­
wdzian formy poszczególnych ko­
larzy. Był nim wyścig, w którym 
znowu świetnie spisał\ się nasi 
kolarze. Zwyciężył wprawdzie za­
wodnik repre,::entuj,ący LZS Dolny 
śląslt Nowak, ale II i III 
miej sĆe zajęli: Jerzy Pilcszczak i 
Francisz;ek Sadanowtciz. Dzięki u­
zyskaniu na linii mety tych Io- -,.-7 
kat . koląrze nasi weszli w �!;:Jad �-; ;, 
reprezentacji wojew.ództwa. · , .  ',;,,,-

Utalentowanym zawodnikom grn- ,,);_,">,;. 

tulujemy sukcesów. 

src-de;< Snortu i Turystyki w Bolesławcu. 

J/1 K WYPADNIE 
TRÓJKA MPK? 

Skok w dal : Artur Gwiżdzil -
5.62 m, Jan Pilichows•ki - 5 57 m, 
Wacław Pawłowski - 5,53 m. ' 

W grupie pierwsze·] ,, WM,ystkie ze- Kochlice 
społy zakończyły ' już b;,talię mi- Siedliska 

7 
7 

4 10 :�7 
4 17:25 

, • '. . -..:i ·I, , 

w,:, �riMe-,�"?tugI(jj ' ' dwa zesp,oly: 

D . " ,  
.. , z rs 

I 

• 
rozstrzygną się losy , 

Tróika snortowców Miejskiego 
• Puedsiębiorstwa Komunikacyj. 
n!' _�{) w Legnicy po sukct:sach 
odni.esionvch na 2'-8Wodach wo• 
Jewódzkich w trójboju sporto• 
,�o-t11rystycznym przy�otowpje 
SIP. do :rawoclńw centralnych. 

EUGENIA SKRYCKA, _ ROMU­
/\Ll) DUBROWSl<I i WŁADY• 
SŁAW Zł,OTYKAMIEŃ prz·ebv­
waja n:i. obozie we Wrocławiu 
w n�rodk11 na Stadionie Olim• 
Piiskim. Rfiwnież n:t mistrzos• 
twach Polslri związku Zawodo­
weeco PGRiPT we Wrc-clawiu 
ambit'1i nracowni_cy MPK chcą 
nowtfirzyć s11kces, który ZllnO• 
towali n,i mistr:,ostwaeh okrę­
gu - zająć pierwsze miejsce. 

NIE CHCĄ PŁYWAC 
Zainicjowana przez KKFiT w 

T e1?nicy r> auka plvw�nia, r,le• 
stety, ,.n ie  chwyciła". Choć 
}est instrl'ktor a · w basenie 
C7vsta woda... brak chętnych, 
Szkoda. 

NOWE TWARZE 
_ 'W GÓRNIKU LURJN 

Tyll,co kilka J>ierwszych spot• 
kali. mlst.nowskich w klasie A 
(;órnlk Lubin rozel!:ra w skla• 
d7le, który wywalC7,ył awans. 
D7lalac-ze klubu z• powiada ją 
.Jednak . w przyszłości pewne 
7mlanv w 7es!'ole. Jeśli WS7yst­
ko oc'l.hPd7le ·sie według planu 

, powinniśmy fpszcze w tvm �e-
70nle zohacz);� w r-()rr, Jk11 rr>iP.• 
dzy lnnvmi s•,OWRO��rc mr-o 
Z Bolesł?WC'l I DRZEWIECKIE• 
GO %Il zrotoryl. 

�RODA SI.ASJt'A ODPADŁA 
Nasz piłkarski podokręg 

7nów zubożony :zostJ\ł o jeden 
powiat, oto Sroda Slaska zo-
stała - decyzją władz wo.ie• 
Wódzkich odlaczo-na od 
Podokręgu !Pgn Jckiego i prze· 
.1eta pn,,-, Wrnc!aw. 

Dwa 
Pi 1karze Jaworscy gościli drużvnę 

„ltotation" Zebnitz - NRD. Gr. ś i e 
dw11k1'ntnie zm:erzyli się z miejs "o• 
WYmi drnżyn�mi. w pierwszym spot­k�niu ule,;li J.,worzance 1 :2, w dru• 
gim ponieśli porażke w Bolko·,vic ,  
Przegrywaj,,c z miejscowym Pia­
stem 1:3. 

Wszystkó wskazywało na  to, te !lekcja jeździecka Kabewiaka po,  po­
myślnym starcie będzie się rozwijała grupując coraz więcej utalentowa-
nych jeźdźców, 

Niestetv, nie spełniły się nadzieje entuzjastów hippiki. Klub nie stać 
było na utrzymywanie tej dość k�ztowne.i sekcji. A szlwda. Na naszym 
zdjęciu czołowy jeździec legnicki HEMPEL, . 

Kawic- i,':.Gol.a!'l'ki • ztlobył:,-- jednako­
wą, : iloś((' pu;{któ_.y _;' · 12. Piłkarze 
Kawic miją_ j edn:1k lepszy stosunPk 
bramek i on właśnie zadecydował 
o ich pierwszym miejscu w grupie. 
Kawice 8 12 13:11 
Golanka 8 12 16:7 
Lisowice 8 11 21 : 10 
Rosochata 8 8 17:16 
Dąbie 8 8 12:13 
Mierzowice 8 8 20,20 
Szczytniki 7 6 9:18 
Kosiska 8 3 7 :20 
Lasowice ,. 2 3 :27 

W grupie trzeciej sytuacja wyglą• 
da .Podobnie jak w grupie drugiej. 
Mimo, że tylko dwie drużyny, zna j­
dujące się zresztą na rtwóch pierw­

.szych miejscach zukończy!y spotka­
nia, sytuacja w czołówce - mamy 
na myśH t'r,zY p!erwsz,e drużyny -
Faczej ślę nie zmieni. Najlepiej 
zresztj;I zllustruje to tabela: 

Udana impreza w ·  Piątnicy 
Różnego rodzaju �wir:ta sporto­

we, szkoln e  czy gromacl'zkie zysku­
j ą  sobie ,cc•raz wi�kgzą popular­
ność. Głównie dlatego, ;ż.e maja 
charakter maso:wy, :re uczestniczą­
cy w nich sportowcy nie mają ni� 
wspólnego z tak z;wanym sportem 
wyczynowym. Do teg:l typu uda­
nych imprez zaliczyć mi"teży zorga­
nizowany ostatr;1io przez Komitet 
Kultury Fizycznej oraz Radę Po­
wiatową LZS w Leghicy ;,Festyn 
Sportowy" vq: Piątnicy, Na jeg0 
program zlDżyły się turnieje siat-

W turnieju piłki nożnej padły 
następujące ' wyniki: TOR -· Piąt­
nica 4 :3, Piątnica 
2 : 1 .  

Srtymalin 

W trójboju lekkoatletycznym 
(bieg na 60 m, pchnięcie kulą, 
skok w dal) najlep:;zy okazał się 
Ryszard Detz - 14 punktćw. Dru­
gie miejsce zajął Edward Kruk 
13 punktów, trzecie Wiesław Gli­
Wi!- '- 12 punktów. , 

Najlepsze wyniki uzyskali :  w 

• skoku w dal Ryszard Detz - 6,08 
m, w biegu na 60 m Eugeniusz 
Bąk - 7,6 sek. i W pchnięciu kulą 
Jan Pruchnicki - 9,37 m. 

W wyścigu kolarskim na dy.:. 
sta:nsie :w km najlepszym okazał 
się Henryk Kalus. Następne mieJ­
sca zajęli: Jerzy Sieryj i n.oman 
Wojciechowski. Wszyscy · trzej ko­
larze uzyskali jednakow,;v cws -
34,24 min. 

,, 
zapasow 

Niejasna sytuacja w jakiej znaj-· 
dują się w Legnicy od dluższe,go 
czasu członkowie sekcji zapaśni­
czej\ i b'.lkserskiej na pewno nie 
wpływa dodatni.o na dalszy roz­
WOJ młodych zapaśników. Wielu 
z nich przeszło już do innych 

--------.,-------
• 

BRS Sląsk -

Wrocław? · 
' 

Po sukcesie w pólfinal'owym· 
spotkaniu o puchar ··)9(-le<' ia 
pokonaniu wałbrzyskich drugoli­
gowców, piłkarzy TJ:ioreza . -. za­
wodnicy Bolesławieckiego Klubu 

. S;rnrtowego „czekają ,J)i! przęciwni-. 
ka, by zmierzyć się z , nim w de­
cydującej walce o nąjce-nniej sze 
trofeum na szczeblu wojewódz­
kim. 

. Przeciwnik piłkarzy B"(_{S-u wy­
łoniony zostanie ze spotkania, .w 
k tórym zmierzą się pier.wszoligo.­
wy Śląsk Wrocław . i Gór.pik.' Vl'al-. • 
brzych (II liga). 

Naj lepszy zespół piłkarski Za­
głębia - BKS - przygotowuje się 
intensywnie do nadchodzącego se­
zonu, w którym pragnie podtrzy­
mać do,tychczasowe piękne trady­
cje. 

kówki i pil',i:i nożnej, trójbój lekko­
atletyczny 'oraz · wyścig kolarski. , WYDA WCA : Wrocławskie Wy!'lawnlctw.o Prasowe ' RSW ;·,Prasa", Wrocław, ul Pod-

wale 62. . . . 
W rozrJtywkach siatkówki w de­

cyduj ąC}fITl spptkaniu o pierwsze 
m iejsce_ LZS Mierzowice pokot1al 
drużyr,1ę TOR Legnica 2:1. 

HEDA G U J E 'ZESPOŁ w składzie� Krystyna · Franun, Zdzisław Oronlk'owskl, Roman . .  
,Karpiński  (redaktor naczelny), Romuald Nader, ltyszard Pollak (sek rPtarz redakl',ll). 

R A rl A R FD A KCV 1 "1 1\ :  J ń7ef Nowak (prn•wodnlezacy). J ,.. .,a <' v  Press ler Franr is7t'k 
Szymkowiak (z Leg-nicy) Tadeusz Kozvra. P:nveł Sliwko, Henryk 'Wawrzynowicz 

�· ..... "' "'�-------------.. ��™ (z Bolesławca), Zbi�niew Beżek, Franclszl'k Wan lczek (z .ławora), Zdzisław .Jur-

it � ., � F' • ,o 
b 

czyk, Jan Malek. Tadeusż Zastawnik (z Lubina), Arkadiusz Drzewiecki,, Władysław Do-

�VSZ f slłtili� ,,�1:lug ;10 ,rze m�::r�'F.sM!ti:��A :��t;;
a

�-���N�!��
ory

�
)
;nł"I( 50 '52. Telł"fony:  rł"d. n�r7el n v  I Sł'lt rPlarlal  

W sporcie, podo-bn 'e  jak w in­
nych_ dz:edz;nach życia· '�_polec:zn _c;o 
- w1ele z • 1eży od v.ilaśc:wego pl,r· nawania. Wojewódzki Komitet Ku!­
tury, Fizycznej i Turystyki w. tr·osce 
0 w akiwe przygo,to•wanie do im,pre-z , 
maso\v)'ch w roku , przysz'ym 7 
głównie do czwnrte.i soartal{iady � 
d�konai podzizlu .funduszów pr/2- , 
znaczonycb na zakup sprzę\u s-ior­toweg,o d:a p'oszcZe<>ólnych. po (via· 
tów. 0 ' 

Przy rozdzial e  brano p o d  ·a,wagę plany ro:zmo,iu .oo-szczegóJnychJdz-ie: 

' 

dd:n sportowych. w ośrodkach po- 4 1 -46, sekrP!a r:, redakcji - 4 1  •47.  RcdąkcJa przyjmuje skarg i  I zażalenia we wlorld -od 
w·iatowych Z2g;ębill. w Legmcy dzJa- g odz.  1 4  do  1 7  I w czwartki od gndz. 1 5  do 1 7. 
1!acze będą pracowali n3d cląlszym 

w I p d 1 2 I r · 
rozwojem kolars'.wa, podnoszen1a A DR ES R El)i\ R C.1 1 W E  W R OCł A W I U :  roc aw, o vra e 6 ,  te e on 340 - 3 1„ wewn. 
ciężarów i zapasów. Prze7,naczono na . 363. 354. 355 .( po godz in ie 16: 340 - 36). 

t��iecel z!�1;��·w!�o P����oa
ż 

�ż��J BI URO , 0Gł.OS7,EN: Wrocław. Podwale 62. tel. 357-55. Wszf"lkh:h Informacji w spra• 

podnoszenia ciężarów przeznac·zono wie wa.runków • pren'umer'aty udziela.I� placówk I ••;;Ruchu." I Poclla. ' ' ;' 

I 
im więc 3 tys. ' ·z t. Na ro•zwóJ nar-

I 

Rękopisów nie iami,wionych -redakcja nie zwraca. t 1 

ciarstwa i saneczkarstwa, Ja\v
l
or o- DRUK: za. kłady · Graficzne RSW „Prasa", Wrocław, ul P. Skargi 375. trzyma 38 tys. zł. Zaś  z .ot,ory a na 

L1 tworzenie SP-1;:cj i ł.uczniczef oraz ,_., .. ,,.,� '"' '·' . k •--·-·-
0-3/11/12 • 

dalszy rozwói ,:an�7kan,v.va ;;. 63 \, 
tys. � �.....-. ••  ·� lil!lll----------~------------111,---------"!"'------------------

boksu 
• 
I 

miast, Podobny los czeka rów-. 
nież młodych 1,1talentowanycb pię­
ściarzy. Nimi • z kolei zaczyna)a 
się interesować „kupcy" z Wro· 
clawia, Wałbrzycha, Turoszowa 

Wszystko to sklo,nilo KKFiT w 
Legnicy do zwołania narady z u­
działem przedstawicieli zarządu 
dwóch klubów: Hutnika i. Piasta. y 
Dziś' właśnie w sali Komitetu Kul- ,, .!</, 
tury F_'izy<;zn�j q:nst:rt.ygną s:� dal- '· - � 
s;ce losy_ tych sekcji. Istnieje pro- ,i_ 

p ozycja, aby zapaśnikami zaopie­
kował się Hutnik, a . 11>iqściarzami , ·­
- Piast.: 

Mamy nadzieję, że w interesie 
legnid:.;iego sporlu obie· stro_n_ y d_ oJ·'-

?!t �'} , dq • do porozumienia i ząrówno .,, . , 
rokujący ' duże nadzieje plqściarze, •• - � 
jak i czyniący s tale postępy za­
paśnicy będą mogli spokojnie t re-' 
nować bez obaw o dalsze swe 
losy . 

b. 

OGLOS·ZE N IA . .,­

DROBNE · 
ZGUBIONO przepusłkę wydaną przez 
ZalUady Przemysłu Dziewia,rskiego 
im. Hi Sawickiej w :.Legntcy na na­
zwisko Józefa . Halot: G-44203 

ZGUBIONO plecza1ke o treści : MHD ' 
Art. Przem. Legnica Ski. ,,Modna 
Pani'• Nr 58/1 - • Kosmetyka. , G-4426ł 

ZGUBIONO świadectwo S?.k'}'.Jle U· 
kończenia 7 • klas wydane przez 
Szlwlę Podstawową w RzesTo,tarach 
na na:z•wisko Janina B:lrowkz. 

G-41265 
NAUCZYCIELKA liceum poszukuje 
w Legnicy niekrę.oujqcego pokoj u , :<  
sublo,katorskiego lub z clokw:atero­
wania. Wiadomość: Legnica. Liceum ·· 
Ogólnoksz-tal�ące (Zame!'), ' G -442GG 

SKRADZ!�NO le"(ityrpac_j� (WYdaną , 
przez M1eJsk1e Prze1.s1ęb1ors•two Ko- · -i.i 
munHrncyjne w Legnicy oraz lcgtty. 
macje  rencisty wvdanq orzez Zwią­
zek Rencistów i En1erytów· w Legni- : • 
cy  na nazwisko Maria Skoropaaa. " 

"- G-'44267' 

1 
. . . 



MiHlAZ\'. ♦ 

Nad Balat.onem i, na brzegach Dunaju w Węgierskiej- .Republice Ludowej, gdzie 
jak co roku przebywa na wypoczynku wielu polskich tl.lrystów, -największym powo­
wodzeniem cieszą się wśród naszych · rodaków - pię!rn.ię położone ośrodki campin-

•. gowe. Kilka -z nich wy;iosażonycb zostało w domki, wykonan.e .przez polskie fa­
bryki_ sprzętu turystycznego. Tak więc Polacy - chociaż za, granicą - mogą w -
łym roku czuć się na Węgrzech jak pod „własnym" dachem ... 

Na zdjęciu: Domki campiJ_1gowe z "Polski w
„ 

jednym z mlodziez�wych ośrodków 
wypoczyn�owycb n11, Węgriech. .CAF 

Miasto 
M OWA o Moskwie. W 

stolicy _ZSRR rokrocz­
, ,1ie. sadzi -się 250 tys. drzew 
· j 2,5 mln krzewów. Już o­
becnie zieleń w Moskwie 
zajmuje 20 -tys. ha, ćzyli 30 
m kw. na jednego miesz­
kańca. To jednak za· mało_ -

♦ Óblicza się w stolicy ZSRR. 
Plan_ przewiduje 50 m. kw. 
zieleni na mieszkańca. 

,,Zamienić miasto w o­
gród" - pod tym hasłem 
pracują ekipy zarządu par­
ków i zieleni. Warto dodać, 

Na� przepaścią 
:zdarzyło się t o  w górach 

hiszpańskch, niedaleko od mia­
r;tecz.ka Jixony. 42 uczniów je­
chało na wyciecz.kę. Autobus 
cudem zatrzymał się nad prze­
paścią. Jednak bez ofiar nie 
obeszło się. - Przez otwarte 
�zw-i'. ��ly 2 c,lz.iewczynki 
i zginęły na miejscu. 

ogród 
że obok parków i zieleńców 
moskwiczanie mają do dys­
pozycji leśny okręg opasu.:. 

jący miasto. ,,Zielony pas" 
Moskwy zajmuje obszar 80 
tys. ha . .  

Hemingway 
na ·płytach 

W 
DOW A po wielkim pisa­
rzu, Mary Hemingway 
(56 lat) sprzedała ameq,­

kańskiej firmie produkującej 
płyty gramofonowe taśmy z 
nagraniami głosu swego zmair­
łego • męża, czytającego frag­
menty swoich dzieł, m. in. 
fragmenty książki „Stary czło­
wiek i morze". 

Firma „Caedmon" zapowi� 
działa wydanie . płyty pi. 
,;Ernest Hemingway _czyta". 

J 

Mimocbodem 
. <) Jeśli żona chce uczyć 
się prowadzić wóz. nie sta­
waj na jej drodze. 

·<) Jeżeli niczego n,ie u- . 
czysz si_ę z pope_łnionych 
błędów, nie ma sensu ich 

• robić .. 
- <> ·Kiedy matka mówi o 
synu:  ,.Jest podobny do oj­
ca". z pe·Nnością jest zado­
wolona z obu. 

<> Spora część sukcesu o­
piera się na radach. które 
zignorujesz. 

<> Nawet pomimo tu i ów­
dzie notowanej zwyżki cen 
- w orla i reszkę można 
zągrać - 10-groszówką. 
·<> Jeden z powodów. dla 

których historia się czasem 
powtarza : ludzie nie intere­
SGWali Śię n!ą za pierwszym 
razem. 

<> Srednia zwykle bywa 
• zachowana. Jeśli dużo o so­
bie myślisz, przypuszczalnie 
inni nie myślą. 

◊ Jak niewiele nami się 
interesują inni można zau- I 

• ważyć. kiedy po miesięcz-
, 

nym urlopie sąsiad na wi­
dok bagażu zauważy: co. na 
urlop pan jedzie? 

to le 
DOM Kl�RO-WCY ,W LUBLINIE :·'i'•" 

W rel?nie przy_sz!ei magistrali komunikacyjnej Wschód - zachód 
w Lublinie _buduje si� Dom· Kierowcy. Będzie to wielki kombinat 
dla zmotoryzowa:wch.  Zna.Jdzie się w nim budynek stacji obslu-_ 

• gowe� wraz z motelem, kawiarnia, sale klubowe. biblioteka wy­
dawnictw technicznych, restauracja itp. 

. NASZĘ WOZY JADĄ W SWIAT 

Sanocka Fabryka Autot::isów sp�zedala do Czechosłowacji 200 
szt. mikrobusó·}V „Nysa,", 7,0 szt. do Egiptu, 40 do Chin i 2& do 

�Bułgarii. • 
• �owodzeniem u kupcó"w zagranicznych cieszą się również nasze 
przy<;zepv rolnicze . .  W tym -kwartale wyeksportujem",I: ich · 1500, mię­
,dzy innymi . d9 Albanii. Ciechósłowacji. Ghany oraz Węgier-. . 

swrATOw:_A "STATYSTYKA 

Dane ONZ podają, że w ·  ubleglym roku było w świecie zareje­
strowanych 130 mln sam�hodów osobowych oraz 38 mln innych· 
poj3zdów. 

POD WIADUKThMI - GARAŻE 

• W Związ-ku Ra.dzieckim ·rezygnuje się z budowy tradycyjnyc,h na­
sypów przed wjazdem - na ·mosty. Zamiast nich stosuje się. wiaduk­
ty na konstrukcji z prefabrykatów,pod którymi znajdu•ją mieisce 
i:araże. 

Nowojorskie;,_ -kłopoty � z · wooą 
O 

D dłuższego czasu & . No­
wYm Jorku • wYStępuj ą  
kłopoty z wodą. To. właś-

nie brak wody kazał si;ukać 
• chemicznego środka gaszenia 
pożarów - zastosowano go po 
raz pierwszy w roku 1881. W 
roku 1949 w tym mieście ogło­
szono tzw. suche piątki, kiedy 

- tó w ·  dobrym tonie było poka­
zywać się na ulicy niemyty_m ! 
nieogolonym. 

Ale tegoroczna susza j est w , 
Nowym Jorku szcze&ólnie 

, dotkliwa. W restauracjach 

prawda można 
szklankę wody, ale 
specjalne :żądanie. 

otrzymać 
tylko na 
Grzywna 

grozi za polewanie trawq.ilrn 
lub mycie samochodu. W Man­
hattanie ubilrncj e są wyposażo­
ne w napisy „Nie spuszczaj 
wody dla byle powodu". 

Jakie są powody suszy? 
Sprawcą jej jest północno­
wschodni wiatr wiejący z cen­
tralnych rejonów Kanady. 
Wysuszony nad kontynentem 
wiatr nie przyn'osi wilgoci. A 
od o_ceanu wiatr uparcie, już 
od lat, nie chce wiać. 

. .  
Za uśmiech kupon 

„Operacja Uśmiech" tak 
nazywa się francuska .akcja 
zmi�rzająca do ściągnięcia więk­
szej ilości zagranicznych turys­
tów, którzy - odstraszeni w·y­
sokimi, cenami - ·omijać zaczę­
li Francję. Uznano, że jednym 
z kiopotów jest br.ak fuiejsc 
hotelowych, rozpoczęto • więc 
budowę hotelu 1.000-pokojowe­
go. 

Ale „Akcja Uśmiech" polega 

na czymś _innym. Oto każdy 
zagraniczny turysta przy załat­
wianiu formalności paszporto· 
wych ÓtrzyniuJe książeczkę - z 
kuponami, które wręcza uprzej� 
mym kelner-om, taksówkar�om, 
sprzedawcom i innym osobom, 
stykającym się z go•śćmi z za­
granicy. Pod koniec sezonu na 
tych, którzy' będą mieli naj­
większą ilość kuponów czekać 
będą nagrody. 

Jednym z' bogactw naturalnych Norwegii j est drewno. 
Wyrąbywane w lasach na północy, dostarczane j est potem 
do fabryk, przetwórni, portów w całym kraju, przy czym 
transport drewna odbywa się drogą morską. 

_Na z,djęciu : Jedna z największych tratw drzewnych liczą­
ca 76 OOO kloców - w drodze z Mosjo do m1ei scowosc1 
Drammen, położonej w • odległości ponad 1 400 km. 

CAF 

a I 
CZECHOSLOWACKI EKSPORT 

NRD zamówiła w Czechosłowacji w tym roku 12  t.yS. samocho­
dów osobowych. Więk�zość stanowią wozy ' . ,Slwda" - 1000 MB. 

FRANCUZI WKRACZAJĄ DO KANADY 

Zakłady Renault i Peugeot noszą się _ z zamiarem wybudowania 
w Kanadzie wspólne.i p10ntowni samochodów osobowych. Ma ona 
produkować rocznie 8 tys. wozt,w. 

REWELA�YJNE OPONY 

Jedna z amerykańsJdch wytwórni opon wprowadza na rynek 
OP<>nY z oplotem z włókna·, szk\anego. Próby ' praktyczne wykazały 
ich wyższość nawet nad oponami v.:zmacnianymi nylonem. 

Dzięki oplc,towi_ z włókna szklaneg•o opo-ny te są całkowicie od.­
porne na działanie wilgoci. nie murszeją znoszą dobrze wysokie 
temperatury a przy tym mają być znacznie tańśze · od tradycyj­
nych. 

ZA LAT PIĘTNASCIE ... 

Oblicza -si�.--'źe będzi..emy mieli w stolicy w 1980 roku .sto pojaz­
dbw na tysi..ąc miesakańcbw-. Analogi.czne prognozy dla. Suqapes2t.µ, 
podają wskaźnik 3-krotnie wyższy: 300 pojazdów na tysiąc_ miesz-­
kańcówl 

-------------

-Zafundowano 
im hotel 

Mieszkańcy jednej z dziel­
nic Frankfurtu nad Menem, 
położonej w sąsiedztwie tu­
nelu kolejowego, złożyli 
skargę w zarządzie miasta. 
Mówili, że hałasy związane 
z • przepr.owadzaniem prac 
remontowych nocą uniemoż­
liwiają im spanie. 

Włatlze' miejskie : znalazły 
_wyjście z - tej sytuacji. Wszy­
stkim zafundowano hotel. 

Potęga 
słowa 

dr'ukowanego 
Szwedzkie odpowiedniki 

naszego ORS-u rozpoczęły 
wydawanie czasopisma pod 
nazwą „Kreditdata". W piś­
mie tym dru�uje się nazwi­
ska osób, które zalegają po­
nad 2 miesiące z zapłatą 
kolejnych rat. Od czasu roz­
poczęcia publikowania pisma 
znacznie polepszyło się spła­
canie rat, mniej jest zalega„ 
jących. 

W.iatr 
za przęg11 ięły 

do pracy 

W INDIACH poważnie u.; 
doskonalono _ urządzeni� 
przetwarzania energu­

wiatru na energię elektrycz-
ną. Prace te, przeprowadzo-

• ne w _Narodowym Laborato­
rium Aeronautycznym w 
Bangalore,. mają istotne zna­
czenie dla gos-podarki kraju. 
Indie niewiele mają rzek 
nadających się do budowa­
nia na nich elektrowni wod­
nych, nie mają też· ·za wiele 

• pa1iw stałych lub. płynnych: -. 
Sięgnięto więc po wiatr ... • 

• 

Żegluga Mazurska wzbo 
gaciła się · o nową j ednost ' 
k:ę ,pływającą - statek pa­
sażerski ·,,śniardw'y", który 
kursuje na trasie GizyckO:::. . 
-Mikołajki. Na jego pokła-

'dzie setki turystów zwie-­
dz.a i poznaje piękno ziemi 
mazurskiej. 

·N-a zdjęciu: Przystań w 
_Kanale. Szymońskim. 

CAF - fot. Gtzęda . 

- Te-rewizyi_ny 
problem 

Zdarzało się • w austriackiej 
telewizji, że modelki w audy­
cjac,h reklamowych prezento:. 
wały bieliznę. Ostatnio władze 
wydały zarządzenie nakazujące 
noszenie czarnego trykotu pod 
bielizną pokazywaną (oczywfś­
cie na  modelkach) w TV. 

Niedawn o ·  holen­
derski dwór kró­
lewski oglosi1 za rę-
czy ny następczyni 
tronu księżniczki 
Beatrix z dyploma­
tą zaćhodnionie­
mieckim Carlem 
von Amsbergiem. 
Wiadomość ta wy­
wołała oburzenie o• 
pinii publicznej w 
Holandii. Carl ,von 
Amsberg 39-letni u­
rzędnik bońskiego 
MS.Z, -fest • bowiem 
byłym --członkiem • 
Hitlerjugend i żoł­
nierzem hitlerow­
skich formacji pan­
cernych. Holendrzy 
nie zapomfheli o o-

- kre_sie o\m pacji i 
niezliczonych ofia­
..rach hitleryzmu. to 
teź zaręczyny · na-: 
stępczyni tronu spot 
kały się z ostrą 
krytyką. 
, _ Holenderski dwór 
królewski ma tra­
dycyjne kłopoty · z 
córkami. Obecna 
królow_a J uliana 
Wyśzła przed wojną 
za czynnego' człon-

. ka _ SA, - obecneg_o 
• księcia Bernharda. 

Jedna z jej córek 

l\jądr ości · Wschodu 
t WNGOLSKIE 

Boisi się - nie rób, robisz - -nie bój się 
Bez trawy nie 1r--a bi/dla. t-ez bydła nie ma 
Pojawią si,{ g wiazdy - . u.pię lcszą niebo, pojawi 

pożywienia 
się wiedza 

upiększy rozum �':...__ 
J'użo rąk to :epiei niż jcćen si/acz 

Nie zadziwiaj ubraniem, aie wiedzą 
Wykształcony człowiek jesr: skromny, szeroka 

,pokoJna 
J 1 POŃSlGE 

L,zedn)ł'.. śpi spokojnie 
Wrony wszędzie sq czar·ne 
Nie wbiJaJ gwoździ do ryżu, . 
V\ ieczore;n pijak, ranktlłm -_ leń , - . 
Gdzie mieszkasz tq;,,n -stolica 
l.atwó zdobyr:'!)ch pien�ędzy .  nie utrzymasz 

lWRDYJS!(!-:I: 
Dajesz nie bój się, rtne rzesz - nie wstydź się 
�to .,._ szy b!co idzie, szyb.,�o się rńęczy • 
Czy Jlkradl Jajko czy bvka, zawsze to złodziej 
Nie bój się burzliwej. wody, bój się cichej. 

D R O B JA Z G J  
■ Jeanne Moreau, która 

n iedawn·o ukończyła w Meksy­
k u  �akrę_canie filmu z Brigitte 
Bardot, powiedziała; - W 

_ .·· . ''.. yznaJ�, 
że przyodziana jedynie w kusy 
ręczniczek mam mniejszy ta­
lent niż pani Bardot". 

■ Na ulicy· w Rzymie stoją ' • 
dwie amer�kańskie turystki: 
Podchodzi trzecia; 

P_rzeprasza_in, czy •PiJ-nie . nie 
. wiedzą gdzie jęst Colo_seum? 

• 

Proszę ·skręcić w drugą -
ulicę w lewo, a potem . w pra­
wo. T·o jest naprzęciwko skle-

• pu z pamiątkami. 

■ Optymista to człowiek, któ­
ry kpi z , tego, co mu się może -

• przydarzyć, póki -mu się nic : 
-nie przydarza. 

Winston Churchill 

· · Porady · 
Nie pozwalajcie dzieciolJI i 

bawić się na szosie. Mogą · ! 
ną.uczyć .si� _od kierowców 
brzydkich słów . 

• 
Kobiety 1!_ą wesołe i po­

godne. Niestety, poza do­
mem. 

Zna lezli 

sposób 
S ZKOCI jak Szkoci, 

' lubią, żeby ktoś· z 

• przysług korzystał 

nie 
ich 

szczególnie jeśli dzieje się to 
ich kosztem. I tak szkoccy ry­
ba_�y od dawna twierdzili, że 
ich radiowe wymiany informa­
cji na temat ławic ryb, prze­
chwytywali rybacy angielscy, 
płynęli na b·ogate łowiska i 
sprzed nosa Szkotom sprzątali 
ryby. 

Sposób znaleziono. Kapitan,;,-

/ wie rybackich kutrów będą po­
rozumiewać się prze'z radio ję­
zykiem galijskim. - żaden 
Anglik nie zrozumie. 

· Rozmówka 
-w- barz.e 

Nie ręczymy, że to pra!H- ,j 
da: ale podobno w jedn,'.m 
z legnickich barów toczyła 
się taka rozmowa między 
bufeto;,,,ą i konsumente-m : 

- 'r1e beczek piwa dzien-
nie pani sprze�daje? 

- Przeciętnie 3 beczki. 
- Mogłaby pani sprzeda · 

• wyszła wbrew woli 
, rodziców parla­

megtu "za księcia 
hiSZł)ań_skiego i zr�e-, kie kon,',Vęnan�� ; 

.. kia się . ,�!'elk1ch „ wysała .,s:za. mąz za 
J>H'l!L4-d,!> tronu. 'N¼i- , , ,zwy��o . o_bywate--

nis:zka Beafrix_ ze 
sw'ym narzeczonym 
Carlem von , • Ams�. 

wać cztery. 
,:- W jaki sposób? 

_ młodsza zaś. , mac;h· la, - , • 
nęla ręr.t na wszeb Na zdp:ciu: . ..księź• 

bet'giem. 
-=-- ·Gdyby. p

0

ani- "n.arewała 
' � / -

pełne lj:uJle. ., . -


	249
	250
	251
	252
	253
	254
	255
	256



